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Bilans handlowy Polski 
widziany z Ameryki
Nasz korespondent nowojorski prze­

syła nam następujące uwagi:

Nie można bez uczucia niepokoju po 
równywać ceny walorów polskich i ob­
cych na tutejszym rynku. Weźmy na- 
przykład przeciętne kwotacje w tygod­
niu, który się skończył w sobotę, dn. 4-go 
maja. Pożyczki polskie: 8 proc, po 96 do­
larów, 7-proc. po 84 i 1/2 dolara, 6-proc. 
po 78 i ł/4 dolara, miasto Warszawa
7- proc. po 81 doi. oraz Śląska 7-proc. po 
79 dolarów. Z temi cenami porównajmy 
kwotacje bondów, innych państw, noto­
wane na Bond Market i Curb Market. 
Belgja 8-proc. po 108 dolarów, miasto 
Bogota 8-proc. po 102 doi., rzeczp. Boli- 
wja 8-proc. po 102 i 1/4 dok, Brazylja
8- proc. po 106 i 1/4 doi., Czechosłowacja 
8-proc. po 110 doi., stan San Paulo 8-proc. 
po 105, Serbja 8-proc. po 90 i 5/8 doi., 
Szwajcarja 8-proc. po 110 dok, wreszcie 
Urugwaj 8-proc. po 108 dok Z siedmio- 
procentowych bondów wymienię jedy­
nie najniżej stojące: Boliwja 7-proc. 
po 88 i 3/4 i 90 i 1/4 doi., Estonja 7-proc. 
po 84 i 1/2, Węgry 7-proc. po 85 i 1/8 dok, 
wszystkie inne rządowe, miejskie lub 
prowincjonalne stoją o kilka do kilka- 
nastu punktów wyżej. Tak samo rzecz 
się ma ze sześcioprocentowymi papiera­
mi. Z tego porównania wynika, iż pa­
piery polskie należą bezwzględnie do 
najniżej cenionych na rynku tutejszym.

Powodów tego należy szukać między 
innemi w braku ekonomicznej polityki 
informacyjnej, którą inne państwa w 
wysokim stopniu posiadają. Forsujemy 
do tutejszej prasy wiadomości o różnych 
imieninach, wątpliwej wartości popular- 
nościach, zwycięstwach nad Sejmem itd. 
itd., ale nie przysyłamy filmów, przed­
stawiających ekonomiczny rozwój kra­
ju, odpowiednich broszur turystyczno - 
propagandowych oraz nie urządzamy 
wystaw próbek w głównych ośrodkach 
handlowo-przemysłowych Stanów Zjed­
noczonych. Zwołujemy konferencje rad­
ców handlowych i wygłaszamy przemó­
wienia o produkcji, eksporcie itd. Roz­
wój handlu Niemiec, Rosji lub Czech 
uważamy, że jest skutkiem wrogiego 
ustosunkowania się tych państw do nas 
oraz dużą niesprawiedliwością, której 
jesteśmy ofiarą, gdyż nasze wyroby uwa­
żamy za znacznie lepsze. Nie zwracamy 
przytem uwagi na fakt, iż nikt tych na­
szych wyrobów nie widział, a natomiast 
sklepów czeskich jest w samym Nowym 
Jorku kilkanaście. Mamy również głę­
bokie przeświadczenie o wyższości nasze­
go smaku i pomysłowości, nie biorąc 
pod uwagę tej okoliczności, że chcemy 
otrzymać za nasze towary pieniądze od 
owych artystycznie w — naszem mnie­
maniu — upośledzonych np. Ameryka­
nów. Jeżeli przypadkiem zdarzy się, iż 
Prześlemy jakieś kilimy, lalki, porcela­
nę lub wyroby drzewne, to zadajemy tu­
tejszym ewentualnym importerom trud 
Przeliczania ze złotych na dolary, z me­
trów na yardy, z kilogramów na funty 
i t. d.

Pragniemy dla sprawiedliwości za­
znaczyć, iż próby wprowadzenia naszych 
towarów na rynek amerykański są czę­
sto robione przez kilka jednostek, do 
których w pierwszym rzędzie należy za-

Wybory w Belgji
nie przyniosły poważniejszych zmian

Bruksela, 27. 5. (Radjo wł.) 
Wczoraj odbyły się w Belgji wybory do 
izby deputowanych i częściowo wybory 
do senatu. Na podstawie nadeszłych 
wiadomości można stwierdzić, że do­
tychczasowe partje rządowe t. j. kato­
licy i liberali w dalszym ciągu będą 
posiadali większość, potrzebną do spra­
wowania władzy, i że wobec tego ga­
binet Jaspar nie będzie zmuszony do 
ustąpienia.

Druga mowa Mussoliniego
o układzie lateraneńskim

Rzym, 27. 5. (PAT) Na sobotniem 
posiedzeniu Senatu wobec licznej pu­
bliczności, przepełniającej trybuny, 
Mussolini wygłosił przemówienie w 
sprawie traktatu lateraneńskiego.

Mussolini zaznaczył najpierw, że 
przemówienie jego, wygłoszone w i- 
zbie deputowanych, uznano za bez­
względne, ale on nazwałby je potrzeb- 
nem, nawet w momentach polemicz­
nych, w których godzi w zgóry upatrzony 
cel. Było rzeczą konieczną rozwiać 
atmosferę, która stała się zbyt senty­
mentalna, i groziła zniekształceniem 
konturów i charakteru wypadków. 
Należało ustalić, co w istocie zaszło na 
terenie politycznym, i dokonać sprecy­
zowania obustronnej suwerenności 
praw. Po jednej stronie stoi królestwo 
Italji, po drugiej Watykan. Było rze­
czą pożyteczną zaznaczyć, że odległość 
pomiędzy królestwem Italji a Watyka­
nem wyraża się w tysiącach kilome­
trów i jest równa odległości, która 
dzieli od Watykanu Paryż, Madryt 
lub Warszawę.

W dalszym ciągu Mussolini stwier­
dził absurdalność zarzutu, że mowa je­
go w izbie deputowanych skierowana 
była przeciwko elementom lewicowym 
partji faszystowskiej, które wcale nie 
istnieją, podobnież, jak, że miała ona 
na celu poskromienie działalności 
lóż masońskich.

Zwracając się następnie do początków 
chrystjanizmu, Mussolini powiedział, 
że nie usiłuje bynajmniej odmawiać 
udziału woli Bożej we wszystkiem, co 
dzieje na świecie. Osobiście jest zdania 
wręcz przeciwnego. Należy jednak za­
znaczyć, że rozwój wypadków histo­
rycznych nastąpił w Rzymie, nie zaś w 
Aleksandrji lub Jerozolimie.

Mussolini przeszedł następnie do 
kwestji wychowania i nauczania, mó­
wiąc, że należy te dwa pojęcia wyraź­
nie rozgraniczyć. Twierdzić, że nau­
czanie młodego pokolenia należy do 
rodziny, jest rzeczą, która stoi poza 
rzeczywistością. Współczesna rodzi­
na, pochłonięta nieustanną walką o 
byt, nie może dokonać tego zadania. 
Również tylko państwo może dać mło­
dzieży wystarczające wykształcenie 
religijne, łącząc je odpowiednio z ca­
łością wychowania. Domagamy się 
— mówił Mussolini — wychowania o- 
bywatelskiego. Jeżeliby świat współ­
czesny nie był tym światem dzikich 
wilków, które znamy, moglibyśmy od­
stąpić od naszego postulatu o wycho­
waniu, które bez hipokryzji nazwiemy

liczyć p. Wołkowskiego oraz Izbę Han­
dlową Amerykańsko - Polską w Nowym 
Jorku. Ta ostatnia utrzymuje wystawę 
próbek, niestety nieczęsto odwiedzaną 
przez publiczność ze względu na mało 
fortunną dzielnicę miasta, w której się 
biura izby mieszczą. Również ruchliwy 
Klub Studentów Polskich urządził w

Wszędzie zaznaczył się lekki ubytek 
głosów socjalistycznych tak, że socja­
liści utracą prawdopodobnie 3 — 4 
mandatów z posiadanych obecnie 78. 
Katolicy w prowincjach flamandzkich 
utracili dużo głosów na korzyść na­
cjonalistów flamandzkich, powetowali 
jednak sobie te straty zwiększeniem 
ilości głosów w Walonji. Komuniści, 
jak się zdaje, utrzymali swój stan po­
siadania bez zmiany.

wychowaniem wojowników. To wy­
chowanie męskie i wojownicze po­
trzebne jest we Włoszech, gdyż w ciągu 
długich wieków cnoty wojenne narodu 
włoskiego nie miały możności zabły­
snąć.

Dalej Mussolini zaznaczył, że nie 
przypuszcza, ażeby w szkołach śre­
dnich dochodziło do wewnętrznych 
konfliktów pomiędzy filozofją a re- 
ligją.

W dalszym ciągu premjer polemi­
zował z przeciwnikiem układów iate- 
raneńskich, senatorem Crose.

Następnie Mussolini wspomniał o 
całym szeregu zawartych przez Stolicę 
Świętą konkordatów, zaznaczając, iż 
obecnie opracowywany jest konkordat 
z Prusami. Nasuwa się tu pewne po­
dobieństwo z Francją, która w r. 1904 
zerwała z Watykanem stosunki, w r. 
1921 wznowiła je a w r. 1929 uznała, 
pomimo ustawodawstwa świeckiego, 
9 kongregacyj misyjnych. Wielkie u- 
roczystości we Francji ku czci Joanny 
D'Arc wykazują wyraźną zmianę na 
strojów w tym kraju. „Paryż i msza*. 
W naszym wypadku: „Rzym i msza“.

„Układów lateraneńskich — mówił 
Mussolini — oczekiwaliśmy nie dla­
tego, aby robić naszą politykę religij­
ną, gdyż sięga ona r. 1922 a nawet 
1921-go. Proszę przeczytać moje prze­
mówienie, wygłoszone w izbie w tym 
czasie. Polityka ta była zawsze kon­
sekwentna, prostolinijna i nie cofają­
ca się nigdy, gdy chodziło o sprawę 
godności, prestiżu i autonomji moral­
nej państwa. Tym, którzy zapytują, 
czy pokój będzie trwał — odpowiem, 
że pokój trwać będzie, gdyż jest wyni­
kiem długich, trudnych i delikatnych 
rokowań, a każdy artykuł układu sta­
nowi niezbędny kompromis pomiędzy 
wymaganiami państwa a wymagania­
mi Kościoła“.

Wszyscy senatorowie, członkowie 
rządu i publiczność na galerji, po­
wstawszy z miejsc, długo oklaskiwali 
mowę Mussoliniego. W głosowaniu 
przyjęto 315 głosami na 321 głosują­
cych porządek obrad aprobujący 
całokształt projektu ustawy. Tajne 
głosowanie przyniosło następujące 
wyniki: projekt wykonania traktatu, 
aneksów i konkordatu przyjęto 283 
głosami na 293 głosujących; część 
konkordatu, dotyczącą małżeństwa, 
przyjęto 276 głosami na 293 głosują­
cych, postanowienia dotyczące insty- 
tucyj kościelnych — 280 głosami na 
293 głosujących.

„Domu Międzynarodowym“ w Columbia 
University wystawę artystycznych wyro­
bów polskich. Próby mają pewną war­
tość, ale są sporadyczne i nieskoordyno­
wane. Wpływ ich na poprawę naszego 
bilansu handlowego w stosunku do Sta­
nów Zjednoczonych jest zatem minimal­
ni-

Wiadomo, iż turyści amerykańscy 
zostawiają w Europie co roku setki mi- 
ljonów dolarów. Niektóre kraje, jak 
Francja, Włochy, Szwajcarja i Niemcy 
balansują w ten sposób w poważnej 
mierze import towarów z Ameryki, tego 
rodzaju importem dolarów. Polska w 
tej dziedzinie prawie nic nie robi. Bro­
szury po angielsku o Polsce są nieliczne, 
prócz oficjalnej książeczki, wydanej 
przez P. K. P. oraz dwóch częściowo 
przedrukowanych z miesięcznika „Po- 
land“. Ostatnio sporządzono prywat­
nym nakładem dwa filmy: jeden tury­
styczny przez pewną linję okrętową, 
a drugi ekonomiczny przez jeden z do­
mów bankowych. Oba są dosyć słabe, 
przyczem należy nadmienić, iż operato­
rzy pierwszego z filmów zamiast otrzy­
ma ćwszelką pomoc ze strony polskich 
czynników rządowych, natrafiali na 
trudności, począwszy od granicy.

Reprezentanci naszych władz w 
Stanach Zjednoczonych pewnie usiłu­
ją zaradzić tej sytuacji. Sądzimy je­
dnak, iż podział pracy i kompetencji 
nie jest właściwy. Radca handlowy 
przy poselstwie polskiem, któremu nie 
jest danem dłuższe przebywanie w tak 
ważnych z punktu widzenia przemy­
słowego i handlowego środowiskach, 
jak Nowy Jork lub Chicago, nie może 
być odpowiedzialnym za sytuację. 
Konsulaty przeciążone są pracą admi­
nistracyjną coraz to bardziej skompli­
kowaną przez niezwykłą płodność, ja­
ką się odznaczają władze centralne w 
dziedzinie okólników, rozporządzeń i 
cofnięć rozporządzeń. Na pracę eko­
nomiczną nikt nie ma czasu.

Celem tej korespondencji nie jest 
krytyka dla krytyki. Również nie ma 
ona pretensji wyczerpania tematu. Je­
żeli natomiast zwróci uwagę na ko­
nieczność natychmiastową praktycz­
nej, energicznej, metodycznej akcji, to 
spełni swe zadanie.

Park im. Paderewskiego
w Warszawie

Warszawa, 27. 5. (Tel. wł.) Na 
dzisiejszem posiedzeniu rady miej­
skiej magistrat przystąpił do rady z 
wnioskiem o przemianowanie parku 
Skaryszewskiego na park Ignacego 
Paderewskiego. (w)

Niemcy spekulują na zwłoką
Warszawa, 27. 5. (AW). „Kurjer 

Warszawski " donosi z Paryża, iż w 
tamtejszych kołach, zbliżonych do 
konferencji ekspertów, rozeszła się 
pogłoska o bliskiej dymisji przewodni­
czącego delegacji niemieckiej, dr. 
Schachta.

Dziennik w swym telegramie pod­
kreśla, iż wszystko to jest zręczną in­
scenizacją gry niemieckiej spekulują­
cej na zwłokę ze względu na zbliżają­
ce się wybory angielskie.

Liczebność niemieckiej partji socjali­
stycznej.

Berlin, 27. 5. (PAT.) W niedzie­
lę wieczorem rozpoczął się w Magde­
burgu doroczny kongres partji socjali­
stycznej. M. in. przybywają na kon­
gres prawie wszyscy ministrowie so­
cjalistyczni w rządzie Rzeszy.

Według sprawozdania zarządu 
partja socjalistyczna liczy 937 000 
członków, czyli 70 000 więcej, niż w 
roku ub. Ostatnie wybory w r. 1928 
kosztowały partję, jak stwierdza spra­
wozdanie 2 i pół miljona mk.
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Przebieg zjazdu
Wielkp. Towarzystwa Kółek Rolniczych

Zalane słońcem boisko „Sokoła“ za­
częło się wczoraj już o godz. 10-tej za­
pełniać tysiącznemi rzeszami człon­
ków Kółek Rolniczych z całej Wielko­
polski, dążącymi w karnych szeregach 
ze sztandarami, często wprost z dwor­
ca na doroczny swój sejmik. Tłumy 
rosły z każdą chwilą, tak, że koło 
godz. 11-tej liczono je już na około 15 
tys. osób. Poza członkami Kółek Rol­
niczych przybyli na boisko i zajęli 
miejsca w pobliżu ołtarza polowego p. 
minister reform rolnych dr. Stanie­
wicz, wybitni przedstawiciele ziemiań- 
stwa, także z innych dzielnic, oraz 
przedstawiciele władz cywilnych i 
Wojskowych.

O godz. 11-tej wśród gromkich o- 
krzyków: „Niech żyje!“ i przy dźwię­
kach hymnu narodowego zajechał na 
boisko Prezydent Rzeczypospolitej, 
gdzie powitała go rada główna Wielko­
polskiego Towarzystwa Kółek Rolni­
czych z prezesem posłem Leonem Plu­
cińskim na czele i wprowadziła na 
przygotowane przed ołtarzem miejsce. 
Mszę świętą odprawił ks. Sołtysiński 
ze Strzelna, jeden z wybitnych i zasłu­
żonych działaczy na polu organizacji 
i spółdzielczości rolniczej. Po mszy ks. 
Sołtysiński wygłosił piękne kazanie. 
Następnie Prezydent przeszedł wraz z 
Otoczeniem do loży na boisku, skąd 
przysłuchiwał się dalszemu ciągowi 
uroczystości.

Zagaił ją dłuższem przemówieniem 
prezes W. T. K. R.

Leon Pluciński,
Mówca wyraził na wstępie wdzięcz­

ność Prezydentowi Rzeczypospolitej za 
przybycie na zjazd, podkreślił, że zjazd 
rozpoczął się od mszy św., poczem mówił 
o wielkopolskiej organizacji rolniczej 
m. i., co następuje:

Nasza organizacja rolnicza spogląda 
z dumą na swoją blisko 100-łetnią histo- 
rję, albowiem pierwsze towarzystwo rol­
nicze założono w r. 1834. Mimo różnych 
przeszkód i trudności ze strony rządu 
pruskiego, mimo krótszych i dłuższych 
przerw w pracy utrzymały się organiza­
cje rolnicze, a od r. 1861 zaczęły stale i 
bez przerwy pracować. Chlubną kartę 
wielkopolskiej historji porozbiorowej 
będą stanowiły zawsze praca i organiza­
cja Centralnego Towarzystwa Gospodar­
czego w Poznaniu, a zwłaszcza postać 
pierwszego patrona Poznańskich Kółek 
Rolniczych Maksymiljana Jackowskie­
go, który powołał je do życia, ze szcze- 
gólnem uwzględnieniem potrzeb mniej­
szej własności.

W Wysokiem poszanowaniu pracy 
naszych przodków budujemy bez prze­
rwy gmach wielkopolskiej organizacji 
rolniczej, starając się zabiegi nasze do­
stosować do potrzeb chwili bieżącej.

Z przeszłości naszych wysiłków w or­
ganizacjach rolniczych odczuwam po­
trzeba serca i chciałbym w obecności Pa­
na Prezydenta podkreślić i przypomnieć, 
że w dfcasie przedwojennym przyczyniły 
się one w walnej mierze do utrzymania 
ziemi w połskiem posiadaniu. W pierw­
szych trzech latach niepoległości przy­
czyniły się one także w wielkim stopniu 
do wydatnej aprowizacji produktami 
rolnemi ośrodków wielkomiejskich i 
przemysłowych całej Polski, przez oku­
pację niemiecką prawie zupełnie pozba­
wioną środków żywności. Podczas wiel­
kiej, a zwycięskiej dla nas wojny polsko- 
bolszewickiej aprowizowało rolnictwo 
wielkopolskie nasz front wschodni, co 
było możliwe tylko przy dobrej organi­
zacji i wysokiej produkcji rolniczej.

Dostojny Panie Prezydenciel Pragnę 
Ci przedłożyć dzisiaj cele Wielkopolskie­
go Towarzystwa Kółek Rolniczych, tak, 
jak je ujmuje nasz statut i przedłożyć 
drogi i sposoby, jakie obraliśmy, aby ce­
le te osiągnąć. Statut nasz powiada, że 
celem W. T. K. R. jest: „zespolenie za­
mierzeń i prac wszystkich rolników bez 
względu na obszar posiadanej ziemi, dla 
podniesienia i obrony rolnictwa i prze­
mysłu rolniczego“; a dalej: „wyrabiąńie 
u członków poczucia współpracy społecz­
nej i ducha obywatelskiego".

Wydaje nam się, że w obecnej chwi­
li wysuwa się na pierwszy plan podnie­
sienie produkcji i roślinnej i zwierzęcej 
i przemysłu rolnego na najwyższy po­
ziom, na jaki pozwala nasz klimat i na­
sze ziemie wielkopolskie. W tym celu 
skierowywać musimy wysiłki naszych 
członków nietylko w kierunku racjonal­
nej pracy zawodowej, ale także w kie­
runku pracy społecznej.

W 35 oddziałach powiatowych, w 600 
zgórą Kółkach Rolniczych obowiązuje 
dzisiaj dla 30.000 członków ten sam sta­
tut, te same zwyczaje i prawa jednolitej 
organizacji. We W. & IL & SE6 życie

społeczne, organizacyjne, oświatowe i 
obrony zawodowej, dając sposobność wy­
dajnej pracy tym, którzy do niej od daw­
nych lat się zaprawili i tym, którzy szu­
kają w niej wyszkolenia społecznego.

Wewnętrzna nasza autonomja daje 
możność wszystkim członkom bez wy­
jątku do wpływu na ustrój Towarzy­
stwa. Żądamy za to od członków na­
szych spełnienia obowiązku wobec swej 
organizacji rolniczej: przez regularne 
bywanie na zebraniach miejscowych, po­
wiatowych i wojewódzkich, czytania na­
szego organu „Poradnika Gospodarskie­
go“ i płacenia składek członkowskich.

Członkom naszym pozostawiamy zu­
pełną swobodę przynależności do innych 
nierolniczych organizacyj, czy to poli­
tycznych, czy kulturalnych, czy też za­
robkowych. Tern bardziej mam prawo 
w tej uroczystej chwili dla W. T. K. R. 
w obecności naszego Dostojnego Gościa 
zwrócić się z apelem do tych rolników 
wielkopolskich, którzy stronią od naszej 
organizacji i sami dobrowolnie stawiają 
się poza nawias naszych prac i dążeń. 
Zdaje mi się, że rolnicy ci przynoszą 
szkodę rolnictwu, a sami ponoszą winę 
tern większą, im wyższy jest ich poziom 
umysłowy i czem większy jest ich stan 
posiadania.

Składka członków W. T. K. R. wyno­
si obecnie 400 tys. zł, która to kwota u- 
możliwia nam spełnienie naszych zadań 
i zapewnia finansową niezależność. Po­
za tem otrzymujemy w formie subwencji 
na cele specjalno - oświatowe, od obec­
nego między nami p. ministra rolnictwa 
100 tys. zł, tak, że budżet nasz na rok 
obecny wynosi pół miljona złotych. Da­
lej celem W. T. K. R. jest: „szerzenie 
oświaty rolniczej i postępu rolniczego“. 
W tej dziedzinie działa W. T. K. R. bez­
pośrednio i pośrednio. Bezpośrednio 
krzewi oświatę i postęp rolniczy na licz­
nych swych zebraniach przez referaty i 
dyskusję swych członków i przedstawi­
cieli nauki rolniczej, następnie przez wy­
cieczki rolnicze i przez organ swój „Po­
radnik Gospodarski“. Pośrednio przez 
zespolenie prac swych z Wielkopolską 
Izbą Rolniczą, jej szkołami rolniczemi i 
stacjami doświadczalnemi.

W ostatnim czasie zwraca W. T. K R. 
szczególną uwagę na przysposobienie 
rolnicze młodzieży wiejskiej zarówno z 
punktu wodzenia wychowania jej, jak i 
fachowego przygotowania do zawodu 
rolniczego; wychodząc z założenia, że 
przysposobienie to prowadzić winny wy­
łącznie organizacje rolnicze we współ­
pracy z autonomicznie pracującemi or­
ganizacjami młodzieży.

W. T. K. R. zdaje sobie sprawę, że 
oświata i postęp rolniczy będą zawsze 
jego walnem zagadnieniem, że corocznie 
wstępują w wielkopolską organizację 
rolniczą nowe zastępy młodzieży i ci, 
którzy osiedlają się na wielkopolskiej 
ziemi bez należytego do tego przygoto­
wania. Dlatego też W. T. K. R. uważa 
sprawę opieki nad osadnictwem zagad­
nieniem pierwszorzędnej wagi i dąży w 
kierunku uruchamiania instruktorów 
organizacji gospodarstw. Mamy nadzie­
ję, że w tej sprawie przyjdzie nam z po­
mocą, obecny między nami minister re­
form rolnych, zdając sobie sprawę z 
ciężkiej sytuacji osadników i niedosta­
tecznego ich przygotowania do kierowa­
nia własnemi warsztatami rolnemi.

Dalszym celem W. T. K. R. jest: „sze­
rzenie i popieranie idei spółdzielczości 
rolniczej“. W. T. K. R. uważa, że dla 
rozwoju rolniczego, a szczególnie dla 
mniejszej własności najodpowiedniejszą 
formą dla załatwiania spraw kredyto­
wych, handlowych i przetwórczych jest 
forma spółdzielcza. Rolnik winie« moż­
liwie mało odrywać się od pracy na roli, 
a jednak zapewnić sobie wpływ na spół­
dzielnie, które mu są potrzebne i do któ­
rych winien należeć.

W. T. K. R. żąda od swych członków, 
aby wstępowali do istniejących spół­
dzielni i w nich pracowali, lub gdzie po­
trzeba tworzyli nowe w obrębie Związ­
ku Rewizyjnego Patronatu Związku 
Spółdzielni Zarobkowych i Gospodar­
czych w Poznaniu. Najlepszym dowo­
dem jak ścisłą jest współpraca tych 
dwóch wielkich organizacyj gospodar­
czych na terenie Wielkopolski jest oko­
liczność, że patron Spółdzielni Zarobko­
wych zasiada w radzie głównej W. T. K. 
R„ a prezes W. T. K. R. w patronacie 
spółdzielczym. Podczas objazdu ziemi 
wielkopolskiej przez Pana Prezydenta 
zwiedzano nie tylko warsztaty rolne na­
szych członków, ale równocześnie spół­
dzielnie rolnicze, należące do Patronatu.

Przyjęto także jako cel W. T. K. R.: 
„uregulowanie stosunków pracy i płacy 
pomiędzy pracodawcami, a pracobiorca- 
mi S rolnictwie“. W-T. K. it ma z po­

śród siebie wyłonioną komisję pracy, 
która w charakterze organizacji praco­
dawców przeprowadza układy z organi­
zacjami pracowników rolnych w celu u- 
normowania kontraktu taryfowego, obo­
wiązującego w rolnictwie. W tej dzie­
dzinie spełnia W. T. K. R. ważne zada­
nie, wkraczające w podstawy racjonal­
nej produkcji rolniczej, bacząc, aby kon­
trakty odpowiadały warunkom gospo­
darczym kraju i produkcji rolniczej. 
Obecnie obowiązujący kontrakt taryfo­
wy w rolnictwie jest wynikiem arbitra­
żu komisji rządowej.

Ostatnim postulatem i celem W. T. 
K. R. jest: „obrona interesów swych 
członków“. Obronę tę rozumie W. T. K. 
R. w najśzerszem tego słowa znaczeniu, 
o ile to tyczy warunków prawnych, eko­
nomicznych i gospodarczych, w których 
członkowie nasi pracować muszą na 
swej roli.

W cenach produktów rolniczych mu­
si rolnik znaleźć pokrycie za swe nakła­
dy, koszta i świadczenia konieczne dla 
wytwórczości rolnej. Wytwórczość ta 
wymaga, aby nakłady i świadczenia wy­
konano kilkanaście miesięcy przed do­
konaniem sprzętów. Nieznane są rolni­
kowi ani warunki pogody, ani konjunk- 
tury handlowe, jakie oddziaływać będą 
na wysokość i spieniężenie sprzętów.

Rolnik, który wkłada nietylko swą 
pracę umysłową i fizyczną, nietylko 
własny kapitał, ale i obcy ku tworzeniu 
swej produkcji może i musi wymagać od 
swej organizacji zawodowej, aby starała 
się o zapewnienie takich ustaw czy prze­
pisów, któreby mu zapewniły pokrycie 
kosztów produkcji, o ile nie zajdą oko­
liczności siły wyższej, których ani prze­
widzieć, ani uniknąć nie można.

Organizacja W. T. K. R. ma zawsze 
możność, czy przez Związek Organizacyj 
Rolniczych, czy przez Izbę Rolniczą, czy 
też bezpośrednio przedstawić rządowi na 
ręce ministra rolnictwa potrzeby, które 
wyłaniają się dla zapewnienia i popar­
cia produkcji rolniczej, a nie wątpimy, 
że minister rolnictwa dołoży wszelkich 
starań, aby potrzeby te uzgodnić z inne- 
mi względami ogólnego gospodarstwa 
krajowego.

My, zorganizowani rolnicy, pragnie­
my, aby produkcja nasza nietylko za­
spokoiła w doskonałej mierze aprowiza­
cję kraju, ale abyśmy mogli zdobywać 
coraz to nowe rynki zbytu zagraniczne 
i mogli skutecznie konkurować z pro­
dukcją rolniczą innych krajów. Jeżeli 
nieraz przechodzimy ciężkie i trudne 
chwile w zakresie naszego zawodu, to 
pamiętać musimy, że żyjemy w czasach 
wyjątkowych, w czasach tworzenia siły 
i potęgi naszego państwa i winniśmy 
mieć przekonanie, że idziemy w kierun­
ku coraz większej stabilizacji stosunków, 
odnoszących się do produkcji rolniczej 
i że winniśmy dbać o to, aby warsztaty 
nasze nie upadały, a raczej, aby poziom 
ich się podnosił.

To też obecność Pana Prezydenta 
Rzplitej między nami winna być dla nas 
nową podnietą do wydajnej pracy w 
Kółkach Rolniczych i w warsztatach na­
szych, winna nam przypomnieć, jak 
ważne zadania w naszym zawodzie ma­
my do spełnienia wobec kraju i pań­
stwa.

Najdostojniejszy Panie Prezydencie! 
Starałem się dzisiaj przedstawić Gi nasze 
cele, nasze dążenia jako wielkopolskiej 
organizacji rolniczej. Staraliśmy się po­
kazać Gi, Panie Prezydencie, praktyczne 
wyniki naszej pracy na zagonie wielko­
polskim. Mamy przekonanie, że poczy­
nania nasze są zgodne nietylko z wymo­
gami rolnictwa wielkopolskiego, ale rol­
nictwa całej Polski, a tem samem są 
zgodne z najwyższem dobrem kraju i 
państwa. W imieniu W. T. K. R. skła­
dam w ręce Twoje, Dostojny Panie Pre­
zydencie, ślubowanie, że najwyższem 
wskazaniem prac i zamierzeń naszych 
będzie zawsze potęga Rzeczypospolitej 
Polskiej i dobro wszystkich jej obywate­
li. W tej myśli wzywam wszystkich 
obecnych, a przedewszystkiem członków 
W. T. K. R., aby oddali temu wyraz 
wznosząc okrzyk: „Pan Prezydent Rze­
czypospolitej, niech żyje!“.

Zkolei odczytano przemówienie 
jednego z najstarszych działacży Kó­
łek Rolniczych i założyciela pierwsze­
go w Wielkopolsce kółka p. Józefa 
Thomasa, który wyraził radość, że 
może widzieć najwyższego Dostojnika 
Rzeczypospolitej na zgromadzeniu Kó­
łek Rolniczych, co wynagradza mu so­
wicie 60-letnią pracę społeczną. W 
końcu p. Thomas wyraża przekonanie, 
że praca, wówczas zapoczątkowana, 
nie poszła na marne i wydaje obfite 
plony. Na zakończenie wzniósł okrzyk 
na cześć Prezydenta Rzeczypospolitej. 
Okrzyk ten przy dźwiękach hymnu 
narodowego wszyscy trzykrotnie po­
wtórzyli. Sędziwy starzec podszedł do 
Prezydenta, który uścisnął jego dłoń.

Następnie zabrał głos
minister rolnictwa Nlezabytowskl 

i powiedział m. L:
Dostojny Panie Prezydencie, Bra­

cia Rolnicy!
W imieniu rządu Najjaśniejszej 

Rzeczypospolitej, jako minister rol- 
niectwa, mam zaszczyt Was powitać 
tu tak licznie zgromadzonych. Nieste­
ty, zebraliśmy się tu w niezbyt po­
myślnej chwili dla rolnictwa. Jest to 
konjunktura ogólno - światowa i z tem 
trudno walczyć jednak przez porów­
nanie wspomnijmy o tem, czego by­
liśmy świadkmai przed 4, 5, 8-miu la­
ty. Było wówczas jeszcze dużo gorzej. 
Przeliczając marki polskie na obecne 
złote za centnar podwójny żyta płaco­
no w Polsce w grudniu 1923 r. zł 10 
gr. 45. Przed wojną w roku 1914 za 100 
kg saletry trzeba było zapłacić 215 kg 
żyta, zaś w roku 1920 — 220 kg żyta, 
obecnie cena wynosi 153 kg. Również 
cena za superfosfaty, sole potasowe i 
azotniaki spadła w porównaniu z ce­
nami zboża. Warunki co do nawozów 
sztucznych układają się zatem obecnie 
dużo lepiej. Taką samą zmianę kon­
statujemy w hodowli trzody, gdyż 
dzięki wzmagającemu się eksportowi 
bekonów do Anglji ceny się podnoszą. 
Również eksport jaj i masła wzrósł 
dzięki temu, że te przedmioty wywo­
zu się standaryzuje. Obecnie rząd pol­
ski przystąpił do budowy wielkiej 
chłodni w Gdyni, a gdy się to stanie, 
handel wywozowy jeszcze więcej się 
wzmoże. Dla uporządkowania wywo­
zu naszej trzody chlewnej do Austrji 
został zawiązany syndykat eksporto­
wy, który reguluje ceny eksportowe 
trzody chlewnej w porozumieniu z or­
ganizacjami ■ rolniczemi. Podwyższe­
nie cła przywozowego na tłuszcze i 
słoninę oraz na smalec wywiera do­
broczynny wpływ na hodowlę trzody 
chlewnej, którą zajmują się głównie 
drobni rolnicy.

Z wprowadzonego z końcem ub. r. 
kredytu pod zastaw zboża rolnicy ko­
rzystają dotąd w niewielkiej mierze, 
jednak w następnych latach zarządze­
nie to da niewątpliwie bardzo dodat­
nie rezultaty. Następnie przypominam 
powodzenie naszych zarządzeń wete­
rynaryjnych. Liczne choroby bydła i 
koni, zawleczone do Polski po wojnie, 
zostały w przeważnej części pokonane.

Przystępuję teraz do sprawy, która 
Was bardzo obchodzi. Cło wywozowe 
na zboże zostało uchwalone w końcu 
stycznia 1927 roku, kiedy okazało się, 
że w Polsce może nastąpić brak zboża 
i gdy była obawa, że trzeba będzie 
zboże w większej ilości sprowadzić z 
zagranicy. Zaprowadzenie tego cła 
miało nietylko tę dobrą stronę, że za­
bezpieczyło rzeczywiście wyżywienie 
Polski, ale jeszcze inną, o której 
prawdopodobnie nikomu się nie śniło. 
Szły wieści wówczas o Polsce, że w 
Polsce brak jest żyta, skoro Polska u- 
chwaliła cło wywozowe. Ceny na zbo­
ża zaczęły się podnosić na rynkach 
wszechświatowych i podniosły się do 
tego poziomu, który jest konieczny dla 
rolnika, ażeby wszystkie swe wydatki 
pokrył i miał jeszcze godziwy zysk za­
robku. Prócz tego, kiedy w jesieni ze­
szłego roku nasz sąsiad przywoził 
większą ilość żyta do kraju, wówczas 
rząd polski skorzystał z tej chwili i 
wprowadził cło przywozowe, to jest 
cło, ochraniające produkcję rodzimą. 
Tego rodzaju cło podnosi automatycz­
nie wartość zboża na rynku wewnętrz­
nym. W życiu rolnika polskiego fakt 
wprowadzenia cła przywozowego jest 
epoką, bo my, to jest rząd, nie mamy 
prawa zarządzenia tego cofnąć. 
Wszystko to jednak są rzeczy przej­
ściowe. Skoro tylko konjunktura 
wszechświatowa zmieni się na nieko­
rzyść rolnictwa, skoro tylko cena na 
zboże stanie się nieopłacalna, far­
mer w Ameryce lub chłop we Fran­
cji opuszczają swe zagrody i e- 
migrują do miast, by zdobyć 
sobie łatwiejszy zarobek. I te­
raz niechybnie tak się stanie. Wówczas 
zjawia się zaraz dobra konjunktura 
dla rolnictwa naszego, bo skoro ziemia 
została opuszczona, wówczas cena na 
zboże wzrasta. I tu; właśnie tkwi róż­
nica między nami a nimi, między Pol­
ską a Francją lub Ameryką. Przywią­
zanie naszego rolnika do ziemi napa­
wa rząd polski i społeczeństwo polskie 
otuchą. Możemy śmiało patrzeć w 
przyszłość, bo chłop polski przetrwa 
chwile niepowodzenia.

Wasz dobry przykład jak trzeba 
wspólnie pracować i dążyć ku jedne-

KREM MYDŁO
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mu celowi, podziałał i na inne dzielni 
ce. Ruch unifikacyjny wśród organi 
zacyj rolniczych postępuje i życzyć na 
leży, aby dalej rozszerzał się na catę 
Polskę i ażeby wszystkie organizacji 
rolnictwa w całej Polsce od Bałtyki 
po Karpaty połączyły się w jedne 
wszechpolskie towarzystwo rolnicze

Dalszym mówcą był
minister reform rolnych Staniewicz,

którego wywody streszczały się w ta­
kich myślach:

Jeżeli dzisiaj przybyłem, to nie 
tylko po to, by oddać hołd pracy roi 
niczej, nietylko po to, aby złożyć po 
dziw Waszej karności, Waszemu zmy 
słowi organizacyjnemu, ale również p< 
to, aby w obecności Pana Prezydent; 
dać wyraz temu mojemu głębokiemu 
przekonaniu, które wypowiedziałen 
już tu w Poznaniu przed trzema laty 
że to ciężkie zadanie, które zostało m 
powierzone, będę mógł z korzyścią dl; 
państwa wykonać tylko wówczas, sko 
ro wykonywać je będę w ścisłym kon 
takcie i porozumieniu, oraz przy po 
parciu u społeczeństwa rolniczego, : 
którem razem pracować będę. Na ape 
czcigodnego Pana Prezesa Towarzy 
stwa, abym współpracował nad podnie 
sieniem oświaty rolniczej wśród osad 
ników, oświadczam, że z największy 
radością i gotowością przyjmuję ter 
apel i w najbliższych dniach zapewni«; 
Towarzystwu możność finansową roz­
szerzenia tej pracy.

Powiedziałem wyżej, że zadanie 
które zostało mi powierzone, jest jat 
najtrudniejsze i jego właściwe rozwią­
zanie możliwe jest tylko wówczas 
skoro opiera się o interes społeczeń­
stwa rolniczego, skoro się wyczuwa je­
go istotne potrzeby i skoro się pracy 
swą do tych potrzeb dostosuje. Dla­
tego też nietylko w dziedzinie osad­
nictwa chciałbym nawiązać kontakt 2 
panami — chciałbym to uczynić i w 
innych dziedzinach i muszę tu pod­
kreślić, że od tych wszystkich, którzy 
w ten czy inny sposób będą mieli dc 
czynienia z moim resortem, czy to w 
dziedzinie reform rolnych, czy pań­
stwowego Banku Rolnego będę wyma­
gał wykazania się ze współpracy w 
szeregach panów.

Polsce dziś potrzeba spokoju, spo­
koju i jeszcze raz spokoju. Tylko w 
atmosferze spokoju i zgody będziemy 
mogli rozwiązać należycie zagadnie­
nie, które musi leżeć na sercu każde­
go prawego obywatela, każdego Pola­
ka t. j. zagadnienie ustroju takiego, 
ażeby Polska mogła kroczyć ku swej 
kwitnącej i mocarstwowej przyszło­
ści. Jeżeli zaś Polska potrzebuje spo­
koju, to potrzebują go przedewszyst- 
kiem nasi rolnicy, którzy właśnie mu­
szą wywalczyć podstawy dla swego 
rozkwitu i dalszych prac. Wyrażam 
moje gorące pragnienie i nadzieję, że 
niedługą jest chwila, gdy Polska bę­
dzie jednym wielkim obozem rolni­
czym i gdy zjednoczeniu w szeregach 
rolniczych towarzyszyć również bę­
dzie zjednoczenie wszystkich resortów 
rolniczych w rękach jednego ministra 
Rolnictwa i Urządzeń Rolnych, który 
wsparty o barki rolników, poprowa­
dzi Polskę ku rozkwitowi rolnictwa.

Po ministrze Staniewiczu prezes 
Związku Polskich Organizacyj Rolni­
czych

Kazimierz Fudakowski

z Warszawy powitał zjazd w imieniu 
zunifikowanych organizacyj rolni­
czych na terenie b. zaboru rosyjskiego, 
wyrażając równocześnie nadzieję, że 
najbliższe przygotowane już etapy 
pracy organizacyjnej doprowadzą do 
stworzenia jednego ogólno-polskiego 
towarzystwa rolniczego. Przed rolnic­
twem polskiem stoją wielkie zadania: 
podniesienie produkcji rolniczej, pod­
niesienie wszystkich warsztatów rol­
niczych bez względu na to, do kogo 
należą, aby każda morga polskiej zie­
mi wyprodukowała jak najwięcej plo­
nów i aby każdy jej posiadacz uzyskał 
z niej jak największy dochód. Równo­
cześnie z pomnażaniem plonów musi 
Wzrastać opłacalność pracy rolnika. 
Omówiwszy obszernie położenie rol­
nictwa polskiego i trudności, z jakiemi 
ono musi walczyć, mówca zakończył 
życzeniem pod adresem rolników wiel­
kopolskich jak najowocniejszej pracy 
oraz wyrażeniem nadziei, że niedaleka 
jest przyszłość, kiedy zespolone wysił­
ki naszych organizacyj dadzą jedną o- 
gólną organizację rolniczą na obszarze 
całej Rzeczypospolitej. Okrzykiem na 
cześć p. Prezydenta mówca zakończył 
swe przemówienie.

Wreszcie wśród ogólnej ciszy za­
mbra,} głos

Prezydent Rzeczypospolitej
którego przemówienia wysłuchano 
stojąco. Brzmiało ono, jak następuje:

Możność uczestniczenia w dzisiej­
szym wielkim i tak licznym zjeździe 
Wielkopolskiego Towarzystwa Kółek 
Rolniczych sprawia mi wielką radość. 
Widzę, że dzieli dzisiejszy jest dla 
Was wielkiem świętem, i muszę przy­
znać, że dzień ten i dla mnie jest świę­
tem, i to niezwyczajnem. Wobec tego 
czuję potrzebę specjalnego podzięko­
wania, p. L. Plucińskiemu, prezesowi 
Wielkopolskiego Towarzystwa Kółek 
Rolniczych, za umożliwienie mi bliż­
szego przyjrzenia się Waszej pracy o 
bardzo doniosłem znaczeniu dla pań­
stwa i jego obywateli. Dziękuję rów­
nież serdecznie pp. prezesom oddzia­
łów powiatowych a mianowicie pp. 
Edwardowi Potworowskiemu, Włady­
sławowi Szczanieckiemu oraz p. 
Edwardowi Grabskiemu, którzy byli 
moimi niestrudzonymi przewodnikami 
na terenach ich działalności.

Sprawozdanie p. prezesa Pluciń 
skiego, tu wygłoszone, daje dostatecz­
ny obraz wielkiej i doniosłej pracy 
zorganizowanej za.jłługi okres czasu i 
osobiste stwierdzenie przykładowe w 
trzech powiatach rezultatów tej pracy 
napawa mnie radością i daje prze­
świadczenie, że w Wielkopolsce, naj­
ważniejszym dla państwa warsztacie 
pracy, dzieje się dobrze.

Stwierdziłem naocznie, że kultura rol­
na osiągnęła tu już wysoki poziom i je­
stem przekonany, że ten postęp z roku 
na rok będzie wzrastał. Przyjemnie mi 
było dowiedzieć się z ust p. prezesa 
Grabskiego przy zwiedzaniu gospo­
darstw rolniczych, że ten postęp spe­
cjalnie się uwydatnił już za czasów 
naszej niepodległości.

Mówiąc dalej o swoich wrażeniach, 
nie mogę pominąć rezultat pracy p. 
St. Fenrycha, który stworzył w Pu- 
dliszkach fabrykę konserw o poziomie 
zupełnie nowoczesnym, opartą o wła­
sną produkcję ogrodniczą, co razem 
tworzy całą i bardzo usprawiedliwioną 
całość. Zwracam na ten dział pracy 
specjalną uwagę, gdyż jest ona natury 
pionierskiej.

Również nie mogę nie wspomnieć 
o szkole mleczarskiej we Wrześni, po­
łączonej z instytutem mleczarskim i 
wysoko nowoczesną mleczarnią, co 
również stanowi prześliczną całość. 
Przy tej sposobności dziękuję panu 
Wiktorowi Szulczewskiemu, prezesowi 
Wielkopolskiej Izby- Rolniczej, że u- 
możliwił mi poznanie bardzo celowego 
warsztatu pracy, powołanego do życia 
przez tę instytucję.

Najmilsze jednak odniosłem 
wrażenie, kiedy naocznie mogłem 
stwierdzić, że tu, na tej ziemi, praca 
zorganizowana odbywa się w pełnej 
harmonji wszystkich pracujących na 
roli, niezależnie od wielkości warszta­
tów tych prac. Taka zgodna praca mu­
si być wydatną, nie może nie przyno­
sić wielkich rezultatów.

Kończąc dziękuje serdecznie za 
państwowe uczucia, wyrażone tu przez 
p. prezesa Plucińskiego i najstarszego 
członka Towarzystwa p. Thomasa, i z 
całego serca życzę Waszej zasłużonej 
organizacji dalszego jak najpomyśl­
niejszego rozwoju.

Na tem zakończył się zjazd. Uczest­
nicy jego udali się na Powszechną 
Wystawę Krajową.

O godz. 3-ej odbył się w Centralnej 
Restauracji P. W. K. obiad, wydany 
przez W. T. K. R. na cześć uczestni­
ków zjazdu. W obiedzie wzięli udział 
jako przedstawiciel Prezydenta Rze­
czypospolitej — minister rolnictwa 
Niezabytowski, jako przedstawicie, J. 
E. ks. Prymasa — ks. infułat Kłos, w 
zastępstwie dowódcy O. Ii. — gen. 
Medwadowski, rada główna W, T. K. 
R., przedstawiciele ziemiaństwa ze 
wszystkich dzielnic Polski, przedsta­
wiciele bratnich organizacyj rolni­
czych z Małopolski i b. Kongresówki i 
członkowie rad powiatowych T. K. R. 
oraz naczelnicy władz i urzędów. W 
czasie obiadu prezes W. T. K. R. p. 
Pluciński wzniósł toast na cześć Pre­
zydenta Rzeczypospolitej w ręce p. mi­
nistra rolnictwa Niezabytowskiego, a 
następnie drugi toast na cześć mini­
stra rolnictwa, poczem minister Nie­
zabytowski odpowiedział krótko, dzię­
kując za toast i za zaproszenie go na 
wielkopolski zjazd. Kończąc p mini­
ster wzniósł toast za powodzenie Wiel­
kopolskiego T. K. R. w ręce, prezesa p. 
Plucińskiego. Poza tern przemawiali 
pp. marszałek Trzciński, prezes Fuda­
kowski oraz przedstawiciele organiza- 
jyj rolniczych z Małopolski i Śląska

Zjazd delegatów
Zw. Tow. Powstańców i Woj. D. 0. K. VII

W sali „Apollo“ odbył się wczoraj 
zjazd delegatów Związku Towarzystw 
Powstaiyów i Wojaków D. O. K. VII. 
W obradach uczestniczył zarząd związ­
ku a wszystkie 18 okręgów obesłały 
licznie zjazd, gdyż na ogólną liczbę ca. 
150 uprawnionych do uczestnictwa, 
przybyło 107 delegatów. Przyjęto 
sprawozdania zarządu i udzielono po­
kwitowania. Ze sprawozdali wynika, 
że Związek liczy obecnie 18#okręgów z 
liczbą 204 towarzystw, skupiających 
12 800 rzeczywistych członków oraz 
2 275 młodzieży przedpoborowej, u- 
ćzestniczącej w przygotowaniach przy­
sposobienia wojskowego.

Najważniejszą sprawę ewentualne­
go przystąpienia do Federacji Związ­
ku Obrońców Ojczyzny w Warszawie 
przesunięto z 10 punktu obrad na 
punkt 4a, i to 63 głosami przeciw 38.

W dyskusji merytorycznej w spra­
wie przystąpienia do Federacji, przed 
przegłosowaniem uchwały przemawia­
li pp. Kordylas z Obrzycka, Stoiński z 
Obornik, Musiał ze Zbąszynia, Majer 
z Gostynia i Juljan Lange, wypowia­
dając się za warunkowem przystąpie­
niem do Federacji. Natomiast dele­
gaci Furmanek z Rawicza i adw. dr. 
Iwanowski z Kalisza, przemawiali 
bezwzględnie przeciw przystąpieniu. 
Nastąpiło głosowanie: 82 delegatów 
oświadczyło się za przystąpieniem, ale 
warunkowem.

Zasady przystąpienia określono w 
ten sposób:

1) Federacja gwarantuje: że po­
szczególne związki będą miały kom­
pletną autonomję; 2) że zapewnia się 
całkowitą apolityczność poszczegól­
nych związków (jest ich 22); 3) że kan­
dydata na prezesa głównego zarządu 
Federacji ma prawo proponować także 
oprócz zarządu głównego zjazd delega­
tów; 4) ze członkowie zarządu głów­
nego Federacji uczestniczący w zjaz­
dach delegatów Związków woje­
wództw i powiatów będą mieli jedynie 
głos doradczy bez prawa głosowaniu; 
5) że skład głównego zarządu Federa-

Obłudne alarmy niemieckie
Spruta niemieckich funduszów gadzinowych na G. Śląsku

Berlin, 27. 5. (PAT) Cala prasa 
berlińska donosi o dyscyplinarnem do­
chodzeniu wdrożonem przeciwko 300 
nauczycielom niemieckim szkól mniej­
szościowych w Polsce w związku z 
pobieraniem dodatkowych zasiłków z 
Niemiec.^ oraz o usunięciu ze stanowi­
ska p. Urbanka, kierownika niemiec­
kiej szkoły w Katowicach. Prasa na­
cjonalistyczna zaopatruje tę depeszę 
tytułami, mówiącemi o nieszczęśliwem 
położeniu szkól niemieckich na G. Ślą­
sku.

Poza tem cała prasa przytacza jako 
kontrargument w sprawie tych docho­
dzeń i w sprawie procesu Urbanka, że 
polskie stowarzyszenia i związki, bę­
dące w ścisłej współpracy z konsula- 
tami polskimi w Niemczech, wydały 
odezwę w celu popierania nauczyciel­
stwa polskiego w Niemczech, przeciw­
ko czemu władze niemieckie bynaj­
mniej nie wystąpiły. Nawet „Vossische 
Ztg.“ podaje ten argument i dodaje, że 
dodatki dla nauczycieli niemieckich 
w Polsce wypłacane były przez nie­
mieckie stowarzyszenia nauczycielskie 
i że urzędowe niemieckie czynniki nie 
brały w tem udziału. Wobec tego za­
rządzenie władz polskich — jak o- 
świadcza „Vossische Ztg.“ — jest nie­
zrozumiałe, a polscy nauczyciele w 
Niemczech korzystają z zasiłków, o-

trzymywanych z Polski, przyczem w 
! przeciwstawieniu do Niemiec w akcji 

tej mają brać udział i polskie czynni­
ki urzędowe.

Do powyższej wiadomości P. A. T., 
dowiaduje się co następuje:

Dochodzenia dyscyplinarne wdro­
żone zostały przeciwko tym nauczycie­
lom szkół niemieckich, którzy naucza­
jąc w szkole publicznej są z tego tytu­
łu urzędnikami państwowymi. Jako 
urzędnicy państwowi nie mają prawa 
pobierać poza poborami urzędowemi 
zasiłków postronnych. Dochodzenia 
dyscyplinarne, wytoczone im zostały z 
tego powodu, że jako urzędnicy polscy 
pobierali zasiłki z Niemieo, co zresztą 
przyznaje prasa berlińska, przytacza­
jąc, jakoby dodatki te wypłacane były 
przez niemieckie stowarzyszenia nau­
czycielskie. Jest rzeczą wiadomą na 
całym świecie, że urzędnik państwo­
wy nie może pobierać jakichkolwiek 
dodatków postronnych bez zezwolenia 
i zgody władzy przełożonej. Sprawa, 
którą poruszają pisma berlińskie, u- 
jawniona została już kilka miesięcy te­
mu i podchwycenie jej dzisiaj jest ni- 
czem innem, jak usiłowaniem znale­
zienia argumentu uzasadnienia rzeko­
mych krzywd mniejszości niemieckiej 
w Polsce.

Litewskie dywersje
Wilno, 27. 5. (AW) Jak ustalono, 

na pograniczu polsko - litewskiem 
władze litewskie prócz wzmocnienia 
straży pogranicznej utworzyły cały 
szereg specjalnych zasadzek. Celem 
tych zasadzek jest ostrzeliwanie tych 
wszystkich, którzy będą usiłowali 
przekroczyć granicę do Polski łub z 
Polski do Litwy.

Z jednej z takich zasadzek wczoraj 
w rejonie Druskiennik ostrzeliwano

na granicy polskiej
ogniem karabinowym przechodzący 
patrol K. O. P-a. Dzięki odległości o- 
raz nierówności terenu strzelanina ta 
żadnej szkody po naszej stronie nie 
wyrządziła. Podobne ostrzeliwania pa­
trolu K. O. P-a są na porządku dzien­
nym w dniach ostatnich. Stwierdzono 
również, że napad bandy pod Słobód- 
ką na patrol K. O. P-a jest dziełem li­
tewskich żołnierzy wraz z szaulisami.

Festival Muzyki Polskiej
Dziś w Auli VII Koncert Symfoniczny 

! dharmonji Warszawskiej. Dyrygują- No­
wowiejski, Opieński, Wojciechowski.

’amie: Rytel, Noskowski, Żeleń- ki, Melcer, Opieński, Nowowiejski
Solistka: Sfe Argasińska,

W ministerstwie spraw zagranicznych
W a r s z a w a, 25. 5, (Teł. wł.) Wo­

bec pogłosek o rzekomem powołaniu 
dyrektora departamentu politycznego 
M. S. Z. stwierdzić należy, że funkcję 

pełnić będzie nadal wiceminister
ar. Wysocki.

cji ułożony będzie na podstawie spra­
wiedliwej proporcji w ten sposób, aby 
stowarzyszenia lub związki poszcze­
gólne liczebnie wielkie nie mogł-y ma- 
joryzować mniejszości. ,

Na przyjęcie powyższych warun­
ków uchwalił zjazd delegatów termin 
dwumiesięczny, żądając w tym czasie 
konkretnej odpowiedzi.

Uczestniczący w zjeździe delegat 
dr. Tadeusz Wróbel z Wolsztyna, któ­
remu nie udzielono głosu, chociaż się 
kilkakrotnie zgłaszał, oświadczył po 
wyniku głosowania, iż zniewolony jest 
opuścić zebranie Wraz z nim opuści­
ło salę, obrad kilkunastu delegatów 
okręgów.

Przed niedawnym czasem Federa­
cja Obrońców Ojczyzny przesłała 
Związkowi Towarzystw Powstańców i 
Wojaków D. O. K VII 1000 zł subwen­
cji, co spotkało się z krytyką zebrania. 
Szczególnie ostro wypowiedział się de­
legat okręgu kaliskiego adw. dr. Iwa­
nowski.

Do zarządu w miejsce ustępujących 
wybrano pp. Stefana Szykownego (po­
nownie) i prezesa okręgu Muellerai z 
Szamotuł, i zatwierdzono kooptowa- 
nych do zarządu pp.: skarbnika Otwo- 
rowskiego i radnych pułk. dr. Oże- 
gowskiego z Ostrowa i Minierskiego z 
Poznania.

Za 25 groszy
dowiedzą się Twoi blizcy, 
przyjaciele i znajomi, że 
jesteś w Poznaniu na Wy­
stawie. Podaj swój obecny 
adres w rubryce:

„Adresy Gości P.W.K.“
w wydaniu porannem „Kur­
iera Poznańskiego“.
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Dziś i codziennie koncerty festivalowe
FILHARMONJI WARSZAWSKIEJ

Krwawe starcie uliczne we Lwowie
Bójka wojskowych z przechodniami — Jedna osoba zabita, 

dwie ciężko ranne
Lwów, 27. 5. (Tel. wł.) We Lwo­

wie doszło wczoraj do ostrych starć 
między paru wojskowymi a przechod­
niami. Obok rogatki Żółkiewskiej wy­
buchła bójka między 2 ułanami a 2 
przechodniami, z których jeden był 
szoferem. W momencie walki na laski 
i szable nadjechał autobus, w którym 
jechał kapitan 40 pułku piechoty 
Skrzywanek. Zatrzymał autobus, wy­
siadł i wezwał ułanów do zaniechania

bójki. Przechodnie, za którymi stał 
tłum, obrzucili kapitana kamieniami. 
Skrzywarifek wystrzelił na postrach w 
powietrze, a gdy to nie pomogło, dał 
2 strzały rewolwerem w tłum. Szofer, 
który brał udział w walce, Seidel padł 
na ziemię i wyzionął ducha. Obaj uła­
ni są ciężko ranni, a jeden z nich ma 
rozbitą głowę. Skrzywanka żandar- 
merja odwiozła do komendy miasta.

Tragiczny zgon artysty
Witold Iioland-Konopka zyinąt

Warszawa, 27. 5. (Tel. wł.) W 
nocy z soboty na niedzielę zaszła kata­
strofa samochodowa, której ofiarą 
padł popularny aktor „Morskiego O- 
ka“ Witold Roland. Mianowicie w so­
botę, po ukończeniu przedstawienia w 
„Morskiem Oku“, o godz. 1-szej po pół­
nocy Witold Roland wyjechał w towa­
rzystwie swego kolegi Eugenjusza Bo­
do, artystki „Czerwonego Asa“ Zofji 
Oldyńskiej oraz braci Rzepków, współ­
właścicieli kursów samochodowych do 
Poznania celem zwiedzenia P. W K. 
Wyjechał „Chevroletem“, niedawno 
nabytym przez Boda, który prowadził 
maszynę.

O 70 km. pod Warszawą, ńiedaleko 
Łowicza, szosa idzie w górę, następnie 
raptownie skręca na prawo. Bodo, 
prowadząc samochód, nie spotkawszy 
żadnego drogowskazu, nie zauważył

w katastrofie samochodowej
skrętu, a gdy skręcił w ostatniej chwi­
li za szybko, auto spadlo z wysokości 
4 i pół metra do rowu. Przygnieciony 
samochodem Roland zmarł na miej­
scu, inni wyszli cało.

Bodo oraz Oldyńska wrócili samo­
chodem do Warszawy. Jakkolwiek 
Bodo doznał pewnych obrażeń, jednak­
że w niedzielę występował w „Mor­
skiem Oku“.

Witold Roland - Konopka liczył lat 
31, osierocił młodą żonę i 7-letnią có­
reczkę. Tragiczny splot dotkliwych 
ciosów, który spotkał matkę 
zmarłego, powiększył się jeszcze o 
jedno ogniwo. Niedawno straciła mę­
ża, przed 2 tygodniami brata ś. p. 
Szynborskiego, członka orkiestry Fil­
harmonii a obecnie opłakuje syna.

(w)

Właściciele nieruchomości miejskiej 
obradowali w Warszawie

Warszawa, 27. 5. (Tel. wł.) W 
niedzielę odbył się zjazd członków ra­
dy naczelnej Związku Zrzeszeń Wła­
sności Nieruchomej Miejskiej w Pol­
sce.

Obradom, w których uczestniczyli 
przedstawiciele Stronnictwa Narodo­
wego i Izby Przemysłowo - Handlowej, 
przewodniczył dr. Gärtner z Krakowa.

Poseł Osada (Klub Narodowy) mó­
wił o sytuacji własności nieruchomej 
miejskiej i stosunku do państwa i sa-

morządów — oraz o obciążeniu i za­
gadnieniu kredytu długoterminowego. 
P. Jankowski rozważał projekt roz­
wiązania sprawy mieszkaniowej w 
Polsce i jegowpływ na sytuację własno- 
sności miejskiej w przyszłości. Wresz­
cie p. Pepłowska omówiła sprawę roz­
wiązania sprawy mieszkaniowej za­
granicą.

Po przyjęciu sprawozdań dokonano 
wyboru uzupełniającego 8 członków 
zarządu. (w.)

Znowu rozstrzelanie Polaka 
przez bolszewików

Mściwość katów komunistycznych
Warszawa 27. 5. (Tel. wł.) Sąd 

sowiecki w Kijowie skazał na karę 
śmierci przez rozstrzelanie b. kwater­
mistrza armji carskiej w czasie woj­
ny, Polaka Stanisł. Luboszewskiego. 
Zadenuncjował Luboszewskiego ko­
munista, że w czasie pochodu wojska 
w Kijowie organizował oddział ochot­
niczy i dążył do połączenia się z arriiją

polską. Delegat kijowskiego okręgu 
wojennego na rozprawie stwierdził, 
że oddział Luboszewskiego zadał armji 
bolszewickiej kilka poważnych ciosów 
pod Mozyrzem. Jakkolwiek zarzucone 
Luboszewskiemu czyny podlegają 
przedawnieniu, mimo to skazano go 
na rozstrzelanie. (w)

Dwa nowe rekordy powietrzne
172 godziny w powietrzu

Warszawa, 27. 5. (AW) „Express
Poranny“ donosi, iż cowboy Robins i 
ślusarz Kelly pobili na swym jednopła­
towcu rekord długości lotu. Lotnicy

wylądowali po 172 godzinach przeby­
wania w powietrzu. W ten sposób o- 
statni rekord amerykański został po­
bity o 22 godziny.

.V« wysokość 12.500 metrów
Warszawa, 27. 5. (AW) „Express 

Poranny“ donosi z Berlina, iż na lo­
tnisku zakładów Junkersa w Dessau
został pobity rekord wysokości. Po

locie, trwającym 101 minut, samolot 
wylądował, osiągnąwszy wysokość o- 
koło 12.500 metrów.

Paryż, 27- 5. (PAT.) Lotnicy Gi

rier i Weiss, którzy odbyli ostatnio lot 
mający na celu pobicie rekordu długo­
ści, łatali 26 godz. 34 min. i 55 sek., ro­
biąc przeciętnie 188 kim. na godzinę. 
Girier i Weiss pobili rekord francuski 
lotu zamkniętej przestrzeni, który wy­
nosił 4.300 kim. oraz rekord światowy 
szybkości lotu na przestrzeni 5.000 kim.

Ks. kard. Sakowski a Ojca św.
Rzym, 27. 5. (PAT). Papież przy­

jął ks. kard. Rakowskiego.

Straszna katastrofa
Berlin, 27. 5. (PAT.) W Zittau

(Saksonja) wydarzyła się wczoraj w 
czasie międzynarodowego raidu auto­
mobilowego, któremu przypatrywało 
się około 40.000 widzów, straszna kata­
strofa. Mianowicie kierowane przez 
znanego sportsmana - wyścigowca 
Mahla Morchensteina auto z niezna­
nych przyczyn nagłe straciło równowa­
gę i, odbiwszy się od słupa telefonicz­
nego, całym pędem wpadło na tłum 
widzów, wywołując niezwykłą panikę. 
Wedle ostatnich wiadomości, ofiarą tej 
katastrofy padły 4 osoby zabite i 14 lżej 
i ciężko rannych.

Katastrofa antobnsowa pod 
Kistrzyniem

Berlin, 27. 5. (PAT.) W okolicy 
Kistrzynia nastąpiła wczoraj katastro­
fa autobusowa, a mianowicie autobus 
wiozący wycieczkę, składającą się z 33 
osób, wpadł do rowu i wywrócił się. 3 
osoby poniosły śmierć na miejscu, a 13 
zostało lżej lub ciężej ranionych.

Oświadczenie hr, Bethlena
B u d ap e s z t, 27. 5. (PAT).. Dzien­

nik włoski „Resto del Cartino“ ogła­
sza wywiad z premjerem węgierskim 
hr. Bethlenem, który wyraził m. in. 
nadzieję, że stosunki Węgier z pań­
stwami sukcesyjnemi będą się nieu­
stannie poprawiały. Stosunki z Fran­
cją poprawiły się. Z krajem tym Wę­
gry nie mają żadnych punktów tarcia.

Premjer zaznaczył w dalszym cią­
gu, że wizyta ministra Zaleskiego 
wzmocniła odwieczne węzły, łączące 
Budapeszt z Warszawą, a ponieważ 
Polska jest również sojusznikiem Ru- 
munji, przeto należy się spodziewać, 
że przyjaźń z Polską przyczyni się do 
poprawy stosunków z Rumunją i to 
nietylko w sprawie optantów, która 
winna doprowadzić do rozstrzygnięcia 
na drodze bezpośrednich rokowań, 
ale również w szerszym o wiele zakre­
sie.

Stosunki z Czechosłowacją są na­
dal takie same, jak w ostatnich la­
tach. Niejednokrotnie wyłaniała się 
możliwość doprowadzenia do końca 
zapoczątkowanych rokowań, jednakże 
nic podobnego nie zaszło, albowiem ze 
strony czeskiej brak niezbędnych kon­
kretnych propozycyj.

Rozstrzygnięcie sprawy dynastycz­
nej nie jest wcale aktualne i zbytecz­
ną rzeczą jest to podkreślać. Więk­
szość narodu węgierskiego żywi głę­
bokie, można powiedzieć religijne u- 
czucia monarchistyczne, które nie wy­
gasną. W następstwie tego nie jest 
wcale rzeczą pilną decydować już o- 
becnie o tej kwestji, jak tego chcieli- 
by niektórzy. Tymczasowo sprawa 
głów ypaństwa jest rozstrzygnięta i to 
nawet na znakomitej podstawie praw­
nej, przez wybór regenta. Szereg tego 
rodzaju przykładów przynoszą tysiąc­
letnie dzieje Węgier. Wydarzenia z 
przed kilku lat wysunęły dynastycz­
ną sprawę węgierską na teren między­
narodowy. Głupstwem byłoby zapo­
minać o tern i dawać przeciwnikom 
Węgieł* ponownie sposobność do mie- 
szania się w te sprawy. O ile nadej­
dzie odpowiedni moment, pierwszym 
warunkiem rozstrzygnięcia skrawy 
byłaby konieczność ze strony króla 
zidentyfikowania swoich przekonań z 
wolą i interesem kraju. Król musi być 
narodowy.

„Rothe Fahne“ ponownie zawieszona
Berlin, 27. 5. (PAT.). Prezydent 

policji w Berlinie zawiesił ponownie 
na dalsze 3 tj oodnie organ komuni­
styczny „Rothe Fahne“, która po po- 
przedniem zawieszeniu ukazała się 
wczoraj po raz pierwszy. Zarządzenie 
prezydenta policji uzasadnione jest 
tern, że „Rothe Fahne“ ponownie roz­
poczęła swą akcję od zwywania prze­
ciw istniejącemu porządkowi.

Kurs złotego. Dziś rano notowano 
kurs dolara w obrotach nieoficjalnych 
w Warszawie 8,89 zł. Notowań z Gdań­
ska nie otrzymaliśmy.

Kurs marki ulem. 1 guld. gd. Bank 
Polski, oddział w Poznaniu, płacił dziś 
za 100 mkn., w dewizach — 212,11 zł, 
gotówką — 211,68 zł; za 100 guld. gd. 
w dewizach — 172,50 zł, gotówką — 
172,16 zł.

Poznańska giełda pieniężna
Poznań, 27 maja 1927. 

Na giełdzie dzisiejszej panował nastrój
naogół utrzymany; największy ruch za­
uważono w dziale pap. procent., z których 
płacono za 5 proc. poż. konwers. 56 proc., 
za 8 proc, listy dolarowe ziemskie 93 proc, 
(przy dew. 8,90), za 6 proc, listy żytnie 
27.— (za 1 ctr. mtr.), za premj. dolarowe 
72,— i za 8 proc, obligacje m. Poznania z 
1926 r. 92 proc. Mniejszą tendencję miały 
w dalszym ciągu 4 proc, listy zast. kon- 
wert. ziemskie, które notowały 42 proc, 
w oddaniu. — 4 proc. poż. inwestycyjna 
była w zaofiarowaniu po 103,—

Z akcyj bankowych wzgl. przemysło­
wych płacono za Bank Polski 164,50, za 
C Hartwiga 34,— i za R. Maya, który miał 
tendencję zwyżkową 101,—. Zauważono 
większe zapotrzebowanie w akcjach prze­
mysłowych a materjału niema w dosta­
tecznej iłośei.
Ceduła urzędowa z dnia 27 maja 1929 r. 

Papiery procentowe:
(Kurs w procentach nominału,

5% Pożyczka konwersyjna 56% P.
8% oblig. m. Poznania z 1926 r. 92% P.
8% dolarowe listy Pozn. Ziemstwa Kredyt.

93% P.
4% listy zastaw, konw. Pozn. Ziem. Kred. 

42% O.
(Kurs w złotych)

6% listy żytnie Pozn. Ziem. Kred. 27,— P. 
5% Pożyczka premjowa serja II 72,— P. 
4% Prem. Pożyczka Inwestycyjna 103,— O.

Akcje bankowe:
(Kur. w złotych za 1 akcję)

Bank Polski I em. 164,50 P.
Akcje przemysłowe:

(Kars w złotych za 1 akcję)
C Hartwig I em. zł. 34,— P.
Dr. Roman May I em. zł. 101,— P.

Tendencja: Utrzymana.

Giełda warszawska
dnia 27 maja 1929 r.

Waluty G o t ó w ka
Doi. Stan. Zjedn. tr. 8,90 sp. 8,92 kup. 8,88

Dewizy
Beigja tr. 123,90 sp. 124,21 kup. 123,59
Ilolandja w 358,61 „ 359,50 „ 357,70
Kopenhaga M 237,60 „ 238,50 „ 237,oO
Londyn 043,25 „ 043,36 „ 043,14
Nowy Jork 008,90 „ 008,92 „ 008.88
Oslo n 237,63 „ 238,23 „ 237,03
Paryż » 034,86 „ 034,95 „ 034,77
Praga 026,40 „ 026,47 „ 026,34
Szwajcarja ,, 171,77 „ 172,14 „ 171,29
Sztokholm n 238,55 » 239,15 „ 237,95
Wiedeń 125,22 „ 125,53 „ 124,91

Papiery państwowe i obligacje
4% poż. inwest. . . . 000,00 000,00 105,00
5% poż. premj. doi. . 075,00 075,75 075,00
5% poż. konw' . . . 000,00 000,00 067,00
6% poż. doi................... 000,00 000,00 084,50

10% poż. konw. . . . 000,00 000,00 102,50
5% poż. kol. konw . 000,00 000,00 059,00

Akcje w
Bank Dysko towy . 
Bank Handlowy . , 
Bank Polski . . . . 
Bank Zachodni . . 
Bank Zw. Sp. Zarobk.
Chodorów ...................
W. T. F. Cukru . j 
Firley
Lilpop...................,
Modrzejów .... 
Ostrowieckie Zakłady 
Rudzki . . . . .
Starachowice « ,
Leszczyński . . , ,
Borkowski . s s ,

złotych
900,00—126,00 
000,00—116,00 
000,00—168,00 
000,00- 073,00 
000,00-078,50 
000,00—195,00 
000,00-033,50 
000,00- 040,00 
000,00-000,09 
024,25-024,75 
000,00—083,50 
000,00-039,00 
000,00- 026,50 
000,00—010,50 
000,00-012,50

PŁODY ROLNICZE
Zboża i nasiona oleiste za 1 000 kg 

reszta za 100 kg
Berlin, dnia 27 maja 1929

Ziemniaki białe . . , - . 2,00- 2,20
Ziemniaki czerwone . ; . 2,80— 2,50
Ziemniaki żółte................. 2,60— 2,80
Ziemniaki fabryczne za 1%

mączki.......................... 0,09— 0,10

Kino Renaissance, Poznań, Kantaka 8-9 
Od 27 maja

HARRY PEEL w filmie p. t.

„W huku eksplozji“
bpw S658

TIARNOŚĆ NA CELE OŚWIATOWE 
WZMACNIA POTĘGĘ RZECZY­

POSPOLITEJ POLSKIE/



Wurosr Wî e= hurler PóZTíaíístH, ponTe3zTa?eF, S? maja TSS9 ==» Sfrowi 5

Konsekracja ks. biskupa Dymka
Wspaniała uroczystość w Kałedme — Podniosłego obrzędu 

dokonał íes. kordynuł-Prymas
W prastarej katedrze poznańskiej od­

była się uroczystość konsekracji nowo- 
mranowanego biskupa - sufragana diece
zji poznańskiej ks. Walentego Dymka, 
kan. kolegjaty farnej.

O godz. 9,30 wprowadzono biskupa - 
nominata w uroczystej procesji z pałacu 
Prymasa do katedry, wśród szpaleru 
bractw i organizacyj kościelnych ze 
sztandarami, zauważyliśmy liczne dele­
gacje stowarzyszeń młodzieży; Zw. Rob. 
KaL oraz innych organizacyj społecz­
nych, którym osoba ks. bisk. Dymka jest 
bardzo bliska z racji długoletniej i ofiar­
nej pracy. W świetnym orszaku, oprócz 
wybitnych osobistości świeckich, długie­
go szpaleru duchowieństwa, alumnów 
seminarjum duchownego, kolegjum pro­
fesorskiego, zakonów, przedstawicieli 
kapituł metropolitalnych gnieźnieńskiej 
i poznańskiej, oraz kolegjackiej, kroczy­
li: konsekrator J. Em. ks. Kardynał-Pry- 
mas ze współkonsekratorami ks. ks. bi­
skupami Laubitzem, sufraganem diece­
zji gnieźnieńskiej, i Radońskim, ordyna­
riuszem diecezji włocławskiej.

Przy przestąpieniu portalu katedry, 
rozległy się majestatyczne akordy hym­
nu „Ecce sacerdos magnus“, śpiewanego 
przez zespół poznańskiego chóru kate­
dralnego, poczem przy wielkim ołtarzu 
rozpoczęła sie uroczystość.

Bulle papieska o nominacji biskupa-

Z konsekracji ks. biskupa Dymka w katedrze poznańskiej w chwili odmawiania Litanji do Wszystkich Świętych

Wyjazd ks. Prymasa 
do Rzymu

Dziś w poniedziałek, po południu 
J. Em. ks. kardynał Prymas dr. Au­
gust Hlond wyjeżdża w towarzystwie 
swego kapelana ks. Mędlewskiego sa­
molotem z Poznania do Katowic. Na­
stępnego dnia, t. j. we wtorek o godz. 
10 rano, wyjeżdża ks. kardynał Pry­
mas samolotem z Katowic do Wied­
nia; od Katowic towarzyszyć będzie 
J. Eminencji w podróży do Rzymu pro­
wincjał księży Salezjanów w Polsce, 
ks. dr. Antoni Hlond. Z Wiednia ks. 
Prymas wyrusza w środę, o godz. 9-ej 
rano, również samolotem, w drogę do 
Rzymu, z przerwą obiadową w Wene­
cji.

Ks. Prymas zdąża na uroczystości 
beatyfikacyjne czcigodnego sługi Bo­
żego Don Bosco, założyciela Zgroma­
dzenia księży Salezjanów. Podczas 
tych uroczystości J. Eminencja odpra­
wi w bazylice św. Piotra pontyfikalną 
mszę św.

Podczas pobytu w Rzymie ks. Pry­
mas przedstawi Ojcu św. pielgrzymkę 
z Wielkopolski, która udaje się do 
Rzymu z okazji jubileuszu oO-lecia 
kapłaństwa Namiestnika Chrystuso­
wego.

Powrót ks. Prymasa do Polski spo­
dziewany jest w połowie lipca. (Katol. 
A. P.)

elekta odczytał ks. radca Jęsiek, jako no- 
tarjusz. Podniosłej ceremonji obrzędu 
konsekracji dokonał J. Em. ks. Kardy­
nał - Prymas. W stallach zajęli miejsca 
kanonicy katedralni: ks. inf. Kłos, ks. dr. 
Paech, ks. Ruciński, ks. prał. Czapski, 
przedstawiciel kapituły gnieźnieńskiej 
ks. oficjał Janasik, kanonicy Kolegjaty 
Poznańskiej ks. prał. Prądzyński, ks. 
Schulz i ks. proi. dr. Janicki. Licznie 
przybyli też proboszczowie parafij po­
znańskich; zauważyliśmy m. in. ks. prał. 
Mayera, ks. prób. Putza, ks. prób. Buda- 
szewskiego, ks. prób. Kucharskiego i ks. 
prób. Kłosa z Łabiszynka. Wreszcie sta­
wili się przedstawiciele poznańskich za­
konów, alumni seminarjum duchowne­
go, kolegjum profesorskie z ks. regen­
sem dr. Rulewskim na czele. W lożach 
zajęli miejsca reprezentaci władz, m. in. 
pp.: wiceprezydent dr. Kiedacz, przewód. 
Rady miejskiej sen. Hedinger, J. M. re­
ktor Niezabitowski, gen. Dzierżanowski, 
prezes Ligi Katolickiej prof. dr. Gant- 
kowski. W przeciwległych lożach za­
siedli członkowie rodziny biskupa-ełek- 
ta, przedstawiciele organizacyj, w któ­
rych rozwijał ożywioną działalność, jak 
Zw. Tow. Dobroczynności „Caritas“, 
Konferencyj św. Wincentego » Paulo i 
innych.

W czasie nabożeństwa chór katedral­
ny Dod dyrekcja ks. nrof. dr Gieburow.

Wybitny polityk francuski
P. René Pinon, redaktor polityczny 

paryskiej „Revue des Deux Mondes“ j 
profesor paryskiej szkoły nauk poli­
tycznych, szczery przyjaciel Polaków, 
pod koniec podróży swej miesięcznej 
po Czechosłowacji i Polsce bawi obec­
nie w Poznaniu. P. René Pinon odwie­
dził Romana Dmowskiego w Chludo- 
wie oraz naszą redakcję. Mieliśmy 
sposobność omówić z p. René Pinon 
zagadnienia polityki międzynarodo­
wej, interesujące bezpośrednio Francję 
i Polskę. Gość francuski wraca dzisiaj 
do Paryża.

Konfiskata majątkn 
Wosiliusa

K o w n o, 25. 5. (PAT.) Sąd połowy 
zadecydował skonfiskowanie majątku 
Wosiliusa.

Drożyzna mięsa
Wiedeń, 27. 5. (AW) Od kilku 

dni ceny mięsa idą stale w górę, tak, 
że właściciele restauracyj noszą się z 
myślą podwyższenia cen potraw mię­
snych. Drożyzna, która dotyka szero­
kie koła konsumentów, daje się bardzo 
dotkliwie odczuwać i jest spowodowa­
na znacznem obniżeniem dowozu by­
dła żywego i zabitego oraz nierogaci 
zny.

skiego wykonał: mszę Hallera na 8 gło­
sów, Credo — Missa Papae Marceli — Pa- 
lestriny i Offertorium Zieleńskiego. Tra­
dycyjną posługę ofiarowania biskupowi- 
elektorowi świec, anatałka z winem i 
chleba na tacy sprawowali dyr. Zw. Sto­
warzyszeń Młodzieży Polskiej ks. Jarosz, 
sekr. gen. „Caritasu“ ks. Janiak, prezes 
Sodalicji Marjańskiej panów (której mo­
deratorem jest biskup-nominat) szamb. 
Potworowski z Goli, kolega szkolny no­
minata inż. Putz z Rucew’ka, wreszcie 
brat p. Leon Dymek z Bydgoszczy i se­
kretarz Tow. Robotników Katolickich 
p. Metelski.

W czasie uroczystego „Te Deum“ bi­
skup - elekt przeszedł po świątyni, u- 
dzielając po raz pierwszy pasterskiego 
błogosławieństwa.

Po nabożeństwie, wśród okrzyków —■ 
niech żyje! — ks. biskupa Dymka odpro­
wadzono w procesji do pałacu arcybi­
skupiego. W południe w seminarjum 
duchownem odbył się wspólny obiad

Szereg przemówień zapoczątkował 
ks. biskup Dymek, wnosząc toast na 
cześć Ojca św., Najjaśniejszej Rzeczy­
pospolitej Polski i Jej Prezydenta. Na­
stępnie ks. biskup Dymek dziękował 
konsekratorom, toastując w ręce J. 
Em. ks. Kardynała-Prymasa. Następ­
nie, składali życzenia biskupowi-ele- 
ktowi wicepr. dr. Kiedacz im. władz 
miejskich, J. Em. ks. Kardynał-Pry- 
mas, gen. Dzierżanowski im. wojska, 
J. Em. rektor Niezabitowski im. władz 
uniwersyteckich i prałat-prepozyt ko­
legiaty farnei ks. Styahel (k)

W sobotę zastępcy gremjum han­
dlarzy bydłem zjawili się u ministr^ 
rolnictwa i przedłożyli memorjał, do­
magający się złagodzenia przepisów 
weterynaryjno - policyjnych.

Wtorek, 28. 5. Aula Uniwersytecka godz. 20

Środa, 29. 5. godz. 20 Aula Uniwersytecka

Dwa ostatnie koncerty Filharmonji Warszawskiej

pod dyr. G. Fitelberga
Bilety od 12 — 2 zi u Szrejbrowskiego i przy kasie.

Pomoc dla głodującej
ludności Wileńszczyzny
Święciany 27. 5.. (AW) Na sku­

tek zainicjowanej przez władze akcji 
pomocy ludności, dotkniętej klęską 
nieurodzaju, w ostatnich dniach roz- 
dzielon ow powiecie między ludność 
rolniczą 500 tonn ziemniaków. Na te­
renie powiatu bracławskiego wydano 
do chwili obecnej 1000 tonn zboża.

Nowy burmistrz Cieszyna
C i e s z y n, 27. 5. (PAT). Odbyło się 

tu posiedzenie wydziału głównego, na 
którem dokonano wyboru nowego bur­
mistrza m. Cieszyna. Na miejsce zmar­
łego niedawno ks. prałata Londzina 
wybrany został burmistrzem adw. dr^ 
Władysław Michejda.

Książę Nepalu w Warszawie
Warszawa, 27. 5. (AW) W War­

szawie bawi jeden z książąt niepodleg­
łego królestwa Nepalu, położonego w. 
Indjach wschodnich. Książę Nepa­
lu podróżuje po Europie celem propa­
gandy idei pokoju i humanitaryzmu.

Krwawe zajście
Biała, 27. 5. (AW) Kontroler po­

wiatowej Kasy Chorych w Białej nie­
jaki Żurek dwukrotnym wystrzałem z 
rewolweru zranił ciężko w piersi ro­
botnika Józefa Ryłka-Szczańca. Żurek, 
kontrolując robotników zajętych przy 
budowie restauracji Gawora w Kętach 
wszczął kłótnię. Ryłko, oburzony aro­
ganckim postępowaniem Żurka, ode­
pchnął go, na co tenże zareagował re­
wolwerem.

Tajemniczy zgon weterynarza
S)ł o n i m, 27. 5. (AW) W dniu 22 b. 

m. na rzece Szczarze w odległości 1 
kim od wsi Dalchowaszczyzna w pow. 
Słonimskim znaleziono zwłoki dr. we­
terynarii ze Słonimia Ślusarenki, 
który tegoż dnia o godz. 14-ej opuścił 
urząd starostwa i udał się w kierunku 
rzeki. Zachodzi przypuszczenie samo­
bójstwa.

Gen. Candell na Litwie
W ar s z a w a, 25. 5. (Tel. wł.) Ofi­

cjalna litewska agencja „Elta ‘ komu­
nikuje, że przedstawiciel komisji 
transytowej Ligi Narodów generał an­
gielski Candell otrzymał wizę na 
wjazd do Litwy, a rząd litewski posta­
nowił go traktować jak zwykłego tu­
rystę.

Zwrot w polityce tautininków?
K o w n o, 25. 5. (AW). Krążą pogło­

ski, iż w sferach rządzącej na Litwie 
partji tutininków panuje pogląd, że o- 
becny system rządowy na Litwie nie da 
się utrzymać i może wywołać katastro­
falne następstwa. Projektowane jest od­
stąpienie od dotychczasowej zasady nie- 
wchodzenia w układy z partjami opozy­
cyjnemu Do współpracy w rządzie ma­
ją być wciągnięci ludowcy i Chrz. De­
mokracja.

Maczka nie aresztowano
Biało gród, 25. 5. (PAT) Wiado­

mości, podane przez niektóre dzienni­
ki zagraniczne w sprawie rzekomego 
aresztowania deputowanego Macz­
ka, są całkowicie pozbawione podstaw. 
Agencja Avala stwierdza, że w Zagrze­
biu wogóle nie dokonano żadnych a- 
resztowań.



Strona B = Kurier Poznański, poniedziałek, 27 mała 1929 ihrtner SÄ1

WIADOMOŚCI POTOCZNE
Śmierć pięciu osób w płomieniach

Ssciególy strasznego pożaru pod Gnieznem
Nasz korespondent gnieźnieński 

(br) telefonuje:
W sprawie strasznej katastrofy w 

Zdziechowie pod Gnieznem, podczas 
której w nocy na sobotę spaliła się lub 
poparzyła cała rodzina Zbieranków 
nie Pieranków, jak mylnie podano), 
korespondent Wasz dowiaduje się na­
stępujących szczegółów:

W budynku dominjalnym żyło 6 
rodzin. 52-letnia wdowa Juljanna Zbie­
rankowa, zajmowała pokój, małą ku­
chenkę i 2 przedsionki. Nad mieszka­
niem na strychu, zmagazynowany był 
węgiel, drzewo i chrust na opał. W 
wadliwym kominie przez który prze­
chodziła drewniana belka, były szcze­
liny.

W piątek w południe stara Zbieran­
kowa robiła chlęb w piecu przylegają­
cym do mieszkania. Przypuszcza się 
więc, że od ognia zapaliła się belka w 
kominie, od której przez szczeliny wy­
dostał się płomień na zewnątrz, zapa­
lając złożone tam drzewo. Należy jesz­
cze nadmienić, że córki Zblerankowej 
Pelagja i Helena udały się na spoczy­
nek dopiero o północy.

Pierwszy zauważył pożar stróż do- 
minjalny Kołodziejczak, który zaalar­

Król Zielonoświąteczny
Uroczystość intronizacji p. Różyckiego

W sobotę po zakończeniu strzelań 
zielonoświątećznych o godność króla 
kurkowego odbyła się w sali p. Jaroc­
kiego uroczysta intronizacja nowego 
króla p. Fr. Różyckiego i rycerzy.

W pięknie udekorowanej sali na 
tle wielkiego orła białego zgromadzi­
ła się tłumnie brać kurkowa. Po 
wprowadzeniu króla i rycerzy, którzy 
zajęli miejsce na wzniesieniu, powitał 
wszystkich najstarszy brat p. Michało­
wicz, poczem przystąpił do dekoracji 
insygniami królewskiemu p. Różyckie­
go; po udekorowaniu złotym krzyżem 
i zawieszeniu tradycyjnego łańcucha 
ze 130 ogniw wzniósł okrzyk na jego 
cześć. P. Tadeusz Jaruszewski po sto- 
sownem przemówieniu nadał odznaki 
I rycerza p. Jarockiemu, dotychczaso­
wemu królowi. Maj. Tiirk proklamo­
wał II rycerza, p. Jana Olejniczaka. Z 
kolei wręczył najstarszy brat Micha­
łowicz prezesowi honorowemu Zjedn. 
dr. Głowackiemu efektowny dyplom 
za zasługi, przyczem zamianowano go 
członkiem honorowym. Po przemó­
wieniu dr. Głowackiego wręczono we­
teranom niezmordowanej pracy dla 
idei bractwa kurkowego pp. J. świer- 
czyńskiemu, T. Janiszewskiemu, A. 
Rypińskiemu — wspaniałe dyplomy 
Poza tem król odznaczył jeszcze spe­
cjalnie medalem I rycerza Jarockiego, 
Janiszewskiego i Olszewskiego, wre­
szcie I rycerz wręczył królowi szablę 
królewską.

Nastąpiło zkolei odczytanie rezul 
tatów strzelania i wręczenie nagród 
zwycięzcom, na których cześć wzno 
szono okrzyk. Po przemówieniu p. Li 
bery na cześć najstarszego brata Mi­
chałowicza, podziękował ten ostatni 
zgromadzonym za wzięcie gremjalne- 
go udziału w strzelaniu. Poza tem 
mówiono o żywotności organizacji, jej 
zespoleniu się, podtrzymywaniu na ca­
łym terenie Polski tradycji bractwa i 
jego ideologji. (z)
Korso kwiatowo Królewska uczta

W niedzielę o 12 w południe zebra­
ła się brać kurkowa przed mieszka­
niem króla Fr. Różyckiego, skąd wy­
ruszono w pięknie ukwiecionych po­
wozach i samochodach głównemi uli­
cami miasta na strzelnicę do Szeląga.

Na dziedzińcu przed gmachem re­
stauracyjnym ustawił się korpus ofi­
cerski, oraz szeregi członków bractwa. 
Przed frontem przeszedł król ze świtą, 
a orkiestra wojskowa odegrała hymn 
narodowy.

Dalsza uroczystość przeniosła się 
do Szeląga, gdzie w obszernej sali za- 
ingurował ją najstarszy brat Michało­
wicz, który po podniosłem, pięknem 
przemówieniu, wręczył p. Różyckiemu 
dyplom królewski, wnosząc okrzyk na 
jego cześć. Rozległy się oddane na 
wiwat strzały, a orkiestra odegrała 
hymn narodowy.

Następnie p. Michałowicz jako go­
spodarz — wita serdecznie wszystkich 
gości i zgromadzoną brać, poczem da- 
je krótki pogląd na działalność i ideo-

mował sąsiadów. Gdy przybiegli oni 
na ratunek, zamknięte były drzwi, a 
już zauważono spadający sufit. W o- 
bawie o śpiących domowników, rzuco­
no się na ich ratunek i wyłamano 
drzwi, przyczem oczom widzów przed­
stawił się obraz mrożący krew w ży­
łach. Biegła właśnie matka w bieliźnie 
nocnej, płonąca jak pochodnia i padła 
z wycieńczenia u progu, skąd ją wy­
dobyto.

Rozpaczliwa była sytuacja dalszych 
osób z rodziny Zbieranków. Nie można 
było w żaden sposób przejść przez 
sień, by dotrzeć do mieszkania. Roz­
bito więc od strony frontowej okno i 
wydobyto poparzone strasznie córki 
Pelagję i Helenę. Trupy dalszych dzie­
ci: 17-letniego Józefa, 15-letniego Fran­
ciszka, 12-letniej Marty oraz 11-letniej 
Bernaty — wydobyto spalone na wę­
giel dopiero przy uprzątaniu rumo­
wisk. Matkę (Juljannę) z córkami- 
przewieziono w stanie bardzo ciężkim 
do lecznicy Polskiego Czerwonego 
Krzyża w Gnieźnie. Zbierankowa zma­
rła w strasznych mękach, stan Pelagji 
jest prawie beznadziejny, jedynie jest 
możliwość utrzymania przy życiu He­
leny.

logję Bractwa. Hasłem Bractwa było 
zawsze: Bóg, Honor i Ojczyzna — i tra­
dycji tej Bractwo jest i pozostanie za­
wsze wierne. Ceniąc wysoko ideę 
strzelniczą, czuwa brać kurkowa, by 
była ona nadal czysta, nieskalana.

Następnie prezes Zjednoczenia p. 
Jan Łuczak, w jędrnem przemówieniu 
przypomina straszną chwilę wybuchu 
wojny światowej, która jednak dla nas 
Polaków stała się ziszczeniem pra­
gnień wieszczów narodu. Z zamętu 
wojennego, musiała powstać nowa, od­
rodzona i wolna Polska. Mówca 
wspomina z rozrzewnieniem organizo­
wanie się wojska polskiego we Fran­
cji pod wodzą Hallera, które później 
witaliśmy tak serdecznie w grodzie 
naszym. Apelując do zgody i jedności, 
kończy p. Łuczak swe przemówienie.

Imieniem redakcji „Kurjera Po­
znańskiego" i „Orędownika Wielkopol­
skiego“, przemawiał red. Adam Pio­
trowski. Mówca nawiązując do słów 
mówców poprzednich, uczciwą i owoc­
ną pracę dla dobra narodu widzi w sil­
nej i zgodnej organizacji. To też w 
imieniu obu wymienionych redakcyj 
wnosi mówca okrzyk na dalszy rozwój 
i pomyślność Bractwa Kurkowego w 
Poznaniu.

Jako przedstawiciel Bractwa Kur- 
kowego w Chojnicach, mówił p. Ko- 
letta, który w płomiennem swem prze­
mówieniu podkreślił znaczenie wpły­
wu Poznania na Śląsk i Pomorze. Płk. 
p. Chłapowski im. Zw. Oficerów Rez. 
składa Bractwu życzenia, podnosząc 
wysiłek społeczeństwa poznańskiego, 
w sprawie stworzenia wielkiego dzie­
ła jak P. W. K. Dalej przemawiali 
bracia: Ratajczak, Smólski, Libera, Po- 
szwiński, Serdecki, Jankowiak, Tun 
dak i t. d.

Następnie podczas uczty, sekretarz 
brat Radomski odczytał nadesłane ży­
czenia od gen. Dzierżanowskiego, sena­
tora dr. M. Seydy, ks. Jarosza, ks. inf. 
Kłosa, gen. Poniatowskiego, prezesa 
„Sokoła“ i t. d. Piękną i podniosłą 
uroczystość zakończył przemówieniem 
najstarszy Michałowicz, poczem wnie­
siono okrzyk na cześć Prezydenta Rze­
czypospolitej i odśpiewano wspólnie 
Boże coś Polskę“, (z)

Otwarcie sezonu
Poznańskiego Komitetu Towarzystw 

Wioślarskich
Zgodnie z programem ustalonym 

przez Poznański Komitet Towarzystw 
Wioślarskich, odbyło się w niedzielę 
wspólne otwarcie sezonu wszystkich 
miejscowych klubów wioślarskich.

Po uroczystem nabożeństwie w ko­
ściele Katarzynek nastąpił wymarsz 
na przystań AZS. Z orkiestrą 55 p. p. 
na czele przeszedł imponujący pochód 
naszych wioślarek, wioślarzy i Wilków 
Morskich w karnym szyku ze sztan­
darami ulicami Masztalarską, Poczto­
wą, pł. Nowomiejskim, Sew. Mielżyń- 
skiego, 27 Grudnia, pl. Wolności, No­
wą, Starym Rynkiem, Wodną itd. na 
przystań „AZS“. Po uformowaniu 
czworoboku przy głównym maszcie 
flagowym, powitał kierownik sekcji 
wioślarskiej „AZS.“ przybyłych przed­

stawicieli władz, bratnich klubów, 
oraz wioślarzy krótkiem przemówie­
niem, poczem wiceprzewodniczący P. 
K. T. W. p. M. Sturmer po przemówie­
niu wciągnął flagę na główny maszt, 
otwierając tem samem oficjalnie sezon 
wioślarski. Równocześnie ukazały się 
na masztach na przystaniach poszcze­
gólnych klubów flagi klubowe. Imie­
niem st. m. Poznania oraz komitetu 
wychowania fizycznego i przysposo­
bienia wojskowego złożył życzenia p. 
radca Pajzderski. Przedstawicieli 
władz oraz bratnich klubów podejmo­
wali gospodarze skromnem śniada­
niem, wioślarze zaś czynili przygoto­
wania do defilady łodzi, — która wy­
padła okazale. (N.)

Wielkie pożary
wybuchły w pow. poznańskim
W Dopiewie w pow. poznańskim, 

wybuchł groźny pożar, który zniszczył 
cztery domy mieszkalne i zabudowa­
nia gospodarcze. Ogień powstał w za­
budowaniach gospodarza Wieczorka, 
według wszelkiego prawdopodobień­
stwa wskutek iskier z komina, od któ­
rych zajął się dach słomiany. Silny 
wiatr, począł przenosić płonące żagwie 
na położone w pobliżu budynki oraz 
domy Radeckiego, Dorobka i Węcław- 
ka, poczem zapaliły się kryte tekturą 
smołowcową zabudowania rzeźnika 
Anioły, przyczem poszły z dymem 
chlew, i szopa. Straty są poważne, a 
sytuacja pogorzelców — bardzo ciężka, 
gdyż dla pozbawionych mieszkań
trudno znaleźć dach nad głową.

★ * *
W nocy, szalał większy pożar w 

Plewiskach w pow. poznańskim, który 
powstał z nieustalonej narazie przy­
czyny w zabudowaniach rolnika Fran­
ciszka Berńaczyka, spalił się kryty 
słomą chlew, cielę i stara gęś tuląca 
pod skrzydłami 30 młodych gąsiąt. Z 
zabudowań Berńaczyka ogień prze­
niósł się do Jana Zgoły, któremu po­
chłonął kryty papą chlew, (k)

KALENDARZYK
Poniedziałek, 27 maja 1929. 

Słońce: wschód 3,41; — zachód 19,58; —
długość dnia 16 godz. 17 miń.

Księżyc: wschód 23,57; — zachód 6,01; —
przed ostatnią kwadrą.

Stan pogody według spostrzeżeń Stacji
Meteorologicznej przy Uniw. Pozn.: 
Poniedziałek, godz. 7 rano: Tempera­
tura powietrza wysoka plus 18 st. C. 
Pogodnie. Wiatr wschodni. Ciśnie­
nie atmosferyczne umiarkowane 750 
mm. W ubiegłej dobie temperatura 
najwyższa plus 25 st. Cela., najniższa 
plus 15 st. Cels.

Stan wody w Warcie według notowań In­
spekcji Dróg Wodnych — w niedzie- 
lę plus 1,10 m; dziś plus 1,12 m.

Kai. rz.-kat: Beda; jutro Augustyn.
Kai. słów.: Rus; jutro Jaromir.

Nocna służba aptek
Śródmieście: Apteka pod Eskulapem, pl. 

Wolności 13. —- Apteka pod Białym
Orłem, St. Rynek 37___Apteka Sa
pieżyńska, ul. Pocztowa 31.

Jeżyce: Apteka przy ul. Mickiewicza 22. 
Łazarz: Apteka Łazarska, ul. Małeckie­

go. —- Apteka na Górczynie.
Wilda: Apteka „Fortuna“, G. Wilda.

Pogotowie Lekarskie przy nL Poczto 
wej 30 dyżuraje we dnie i w nocy, Te­
lefon 55-59.

ZEBRAMI«, ZJAZDY
Wolny Cech Krawiecki w Pozna­

nia odbędzie swe zebranie 28. bm. o godzi­
nie 20 w Kole Senjorów, Aleje Marcin­
kowskiego 26, II dom ogrod., II piętro. 
Na porządku obrad referat zawodowy i 
omówienie sprawy podatku dochodo­
wego.

* Posiedzenie Rady Miejskiej odbę­
dzie się w środę 29. bm. o godz. 18,30. — 
Porządek obrad: Różne wybory i sprawy 
urzędnicze, pobudowanie chłodni w Rze­
źni Miejskiej, linje wytyczne, sprawa 
wznoszenia budynków w okresie sporzą­
dzenia planu zabudowania, wniosek o u- 
cbwalenie 10 000 zł na Dom Pracownika 
Kupieckiego, budowa szkoły powszechnej 
na Wildzie, sprawa urządzenia kolonji ro­
botniczej przy Bramie Warszawskiej, do­
datkowe kredyty, nabycie terenu uliczne­
go dla przedłużenia ul. Traugutta, wy- 
kupno terenu ulicznego przy ul. Marszał­
ka Focha.

— * Stów. Pań Św. Wincentego a Paulo 
pod wezw. Najśw. Marji Panny przy Fa­
rze zawiadamia, że zebranie miesięczne 
odbędzie się z powodu święta Bożego Cia­
ła już w środę, dnia 29. bm. o godzinie 
19,15 wiecz. na salce OO. Jezuitów.

KOMUNIKATY R62NE
• Tow. Powstańców i Wojaków Sta­

re Miasto. W związku z wyjazdem do 
Gniezna na uroczyste odsłonięcie pomni­
ka Bolesława Chrobrego, poświęcenie 
sztandarów pułkowych i udział w procesji 
Bożego Ciała w dniu 30. bm. Icntnuniku-

Przy bólach reumatycznych w głowie,
biodrach i ramionach, nerwobólach, bólach 
w udach i postrzałowych, naturalna wo­
da gorzka Franciszka Józefa stosuje się 
dla codziennego oczyszczenia przewodu po­
karmowego. Kliniki uniwersyteckie stwier- 
dzają, iż woda Franciszka Józefa szczegól­
nie w wieku średnim i podeszłym, stanowi 
doskonały środek przeczyszczający żołą­
dek i kiszki. Żądać w apt. i dróg, nw 10 528

jemy, że zbiórka wszystkich członków, 
zapisanych do wyjazdu, odbędzie się dnia 
29. bm. o godzinie 7,30 w Domu Katolic­
kim na Śródce. Następna zbiórka w dniu 
wyjazdu, t. j. dnia 30. bm. o godz. 7,15 na 
dworcu Tama Garbarska. Umundurowa­
nie, czapki i odznaki obowiązkowe.

— * Wycieczka Koła Geografów Stu­
dentów U. P. W połowie sierpnia urzą­
dza wymienione Koło stud. geogr. wy­
cieczkę naukową zagranicę; celem wy­
cieczki jest: Austrja (Alpy Wschodnie), 
Jugosławja (Karst, Adrjatyk) i Węgry 
(Dunaj i środkowa wyżyna węgierska). 
Udział w wycieczce, na którą przezna­
czono 6 tygodni, zgłosiło 30 osób.

— * Liceum handlowe Izby przemysło­
wo - handlowej w Poznaniu. Zapisy do 
1. kl. młodzieży płci obojga przyjmowane 
będą w kancelarji Liceum, ul. Wrocław­
ska 17 od dnia 1 czerwca do 10 łipca r. b. 
w godzinach od 10—13. Przy zgłoszeniu 
należy złożyć wniosek rodziców lub opie­
kunów, świadectwo szkolne, metrykę uro­
dzenia, 2 fotografje, oraz 10 zł opłaty wpi­
sowej. Wymagane kwalifikacje: świa­
dectwo ukończenia 6 kl. gimnazjum, całe­
go Liceum żeńskiego lub świadectwo u- 
kończenia szkoły wydziałowej w b. zabo­
rze pruskim. Ze względu na brak po­
mieszczenia zapisy przyjmowane będą 
tylko w ściśle ograniczonej liczbie miejsc, 
wobec czego w interesie zgłaszających się 
zaleca się wcześniejsze zapisy, które u- 
względniane będą w porządku kolejności.

— * W Gimnazjum im. Królowe] Ja­
dwigi w Poznaniu z pełnemi prawami 
gimnazjów państwowych — oraz w czte­
roklasowej szkole przygotowawczej (plac 
Świętokrzyski 4, II), egzamina wstępne 
odbędą się: do klasy 2 gimn. i wszystkich 
innych klas gimnazjalnych w sobotę 1 i 
w poniedziałek 3 czerwca o godz. 3 po po­
łudniu, do klasy 1 gimnazjalnej we wto­
rek 4 i w środę 5 czerwca o godz. 8 rano, 
do 2 1 3 klasy przygotowawczej (drugi i 
trzeci rok szkolny) w sobotę 1 czerwca o 
godz. 3 popołudniu.

KRONIKA MIEJSCOWA
— * W Państw. Szkole Bud. Maszyn.

W niedzielę odbyła się z okazji 10-łecia 
przejęcia szkoły uroczystość połączona z 
poświęceniem sztandaru. Po nabożeń­
stwie odbył się obchód w auli szkoły; 
przemawiali pp. dyr. Maćkowiak, naucz. 
Dybczyński, prez. Ratajski, Jan Szwanc, 
prezes Br. Pom., Huras członek Stów.

‘ '■ oiweutów i Bańkowski. Wieczorem 
odbył się bankiet w Bazarze. Obszerniej­
sze sprawozdanie damy później.

— * Pożar od gromu. W dniu 23 bm. 
uderzył grom w zabudowania rolnika Jó­
zefa Poznania w Połajewie w powiecie o- 
bornickim. Spaliła się stodoła wartości 
około 8 000 złotych, (k.)

. — * Z targu. Dnia 27. b. m. na pl. Sa. 
pieżyńskim płacono za nabiał: 1 kg. ma­
sła wiejskiego 6,80 złotych; masła mle­
czarskiego 7,20 złotych; twarogu 1,20—1,40 
zł; 1 mendel jaj 2,30—2,40 zł; 1 litr śmie­
tany 2,80—3,00 zł; 1 litr mleka pełnego 
42 g.. Mięsa: 1 kilogram słoniny świeżej 
3,80—4,00 zł; słoniny wędzonej 4,00—4,40 
zł; wieprzowiny 3,20—4,00 zł; wołowinyj 
3,00—3,70 zł; cielęciny 3,20—4,00 zł; sko- 
powiny 3,20—3.60 zł; smalcu 4—4,20 zł; 
mózg cielęcy 1,50 zł. Drób: kaczka 5,00 do 
8,00 zł; gęś 9,00—15,00 zł; królik 3,00 do 
3,50 zł; kura 4—9 zł; para gołębi 2—3 
zł; indyk 10,00—15,00 złotyęh, per­
lica 450—5,00 zł; 1 kg szczupaka 5,60 
do 6,00 zł; sandacza 5,00—6,00 zł; karasia 
3,40—4,00 zł; lina 6,00 zł; leszcza 4—4,40 zł; 
białych ryb 1,60—2,00 zł; okonia 3,00—3,60 
zł; węgorza 6—7 zł; suma 4,00—5,00 zł;
1 kilogram fląder plastug 2,80 złotych, 
Jarzyny; 1 kg. marchwi 60 —80 groszy; 
pęczek młodej marchewki 0,50— 1,00 zł;
1 kg ziemniaków 16 groszy; szpinaku 
40—50 groszy; buraków 50—60 gr; 1 kg 
seleru 2,00 złote; 1 kg. brukwi 30 groszy;
1 kilogram modrej kapusty 1,40 złotych;
1 kg. bobu 1—1,20 zł; grochu 1 zł; fasoli 
1,20 zł; 1 kg jabłek 1,40 do 3,00 zł;
1 kg. maku 2,00 zł; litr oleju siemiennego 
2,80 zł; litr oleju makowego 3,20 zł. —’ 
Główka sałatki świeżej 15 do 25 groszy, 
Wiśnie suszone kg, 3 zł; inne suszone 
owoce (jabłka, gruszki, śliwki) kg? 1,20 
do 2,40 zł; pęczek rzodkiewek 30—40 gr;
1 kg. rabarberu 0,60 zł; pęczek kalare­
py 1 zł; kalafjory 2—3,50 zł: ogórki 2—3,50 
zł; 1 kg. szparagów 1—2,20 zł; cebula 1 zł

Dzisiaj w Kinie
Apollo: „Tajemnica przystanku tram­

wajowego“.
Aurora: „Szczapa w niewoli rosyj­

skiej“
Casino: „Księżniczka Dunaju“ 
Colosseum: „Władca przestworzy“ 
Corso: „Nędznicy“.
Edison: „Gwiazda wschodu“.
Kapitol: „S. O. S.“
Metropolis: „Trzy namiętności *, 
Odeon: „Ramona"
Renaissance: „W huku eksplozji“. 
Słońce; JPienią^
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za kg. Grzyby: piestrzenłce 1—1,20 zl; 
majówki 1—1,20 zł; 1 mendel raków 2 zł. 
Targ mało ożywiony; ceny bez zmian. — 
Po raz pierwszy ukazały się grzyby ma­
jówki. (hu)

KRONIKA WYPADKÓW
— * Samobójstwo. W niedzielę wie­

czorem w ogrodzie przy ul. Mazowieckiej 
nr. 42 popełniła samobójstwo, zażywając 
cyanek potasu, Marja Pohorska. Despe- 
ratka ukończyła studja chemji na uni­
wersytecie poznańskim i liczyła 27 lat. 
Śmierć nastąpiła natychmiast. Powód 
samobójstwa nie jest znany, (k)

— * Zamach samobójczy. W mieszka­
niu przy ul. Szamarzewskiego 10 postrze­
lił się dziś rano z rewolweru Stefan Zy- 
galski. W stanie ciężkim przewieziono go 
do lecznicy miejskiej. Powód nieznany, (k)

— * Wielki pożar w Dopiewie. W pią­
tek z niewyjaśnionej przyczyny wybuchł 
pozar w zabudowaniach gospodarza Wie­
czorka w Dopiewie w powiecie poznań­
skim. Spalił się dom mieszkalny. Ogień 
przeniósł się na sąsiednie zabudowania i 
zniszczył trzy domy mieszkalne i budy­
nek gospodarczy, (k)

KRONIKA POLICYJNA
— * Włamanie do oranżerji. W nocy 

na sobotę włamano się do oranżerji w po­
siadłości prof. dr. Wierzejewskiego w 
Chartowie. Niewyśledzeni włamywacze 
zniszczyli częściowo urządzenie oranżerji 
i skradli około sto pięknych ogórków cie­
plarnianych. Przeprowadzone poszuki­
wania nie dały dodatniego wyniku, (k)

JARMARKI
— * Wieleń. Jarmark na bydło i konie 

oraz kramny odbędzie się 5 czerwca rb.

Z WIELKOPOLSKI
— * Stęszew. (Osobiste.) Srebrne gody 

małżeńskie obchodzą w dniu 31. bm. pp. 
Bolesław i Apolonja z Wołyńskich Wey- 
chanowie. Msza św. na intencję jubila­
tów odbędzie się w dzień jubileuszu w ko­
ściele parafjalnym w Stęszewie.

— * Pobiedziska. (Kradzieże.) Dnia 22. 
bm. odbył się tu ogólny jarmark, na któ­
ry zjechali się licznie amatorzy cudzego 
mienia i okradli pewnego gospodarza z 
pieniędzy otrzymanych za sprzedaną kro­
wę w kwocie 280 zł. — Tego samego dnia 
w godzinach popołudniowych okradziono 
tutejszego proboszcza ks. Walicha. Zło­
dzieje wtargnęli na probostwo i zabrali 
rozmaite przedmioty, jak garderobę, zło­
te spinki do mankiet i obuwie łącznej 
wartości 500 zł. (pp.)

— * Szamotuły. (Włamanie.) W Gnu- 
szynie włamano się przez okno do mie­
szkania gospodarza Stanisława Kahla i 
skradziono większą ilość bielizny, garde­
robę i 2 pierścionki złote, łącznej‘wartości 
około 700 złotych. — O kradzież podejrze­
wa się dwóch włóczęgów, których widzia­
no owego dnia w Gnuszynie. (k)

— * Wągrówłee. (Z żałobnej karty). W 
tych dniach umarł, po ciężkich cierpie­
niach znany kaznodzieja i misjonarz ks. 
Józef Kapsa. W czwartek odbył się przy 
licznym udziale duchowieństwa i wier­
nych pogrzeb.

— (Nowa placówka polska). W tych 
dniach poświęcił ks. prób. Wróblewski 
spółdzielnię mleczarską, założoną z inicja­
tywy prezesa powiatowego Kółka Rolni­
czego p. Bartscba. Spółdzielnia nowa, oka­
zała się tern konieczniejsza, że w powie- 
sie na 17 mleczarń, 10 jest w posiadaniu 
spółdzielni niemieckiej Reiffeisena. Zało­
żone towarzystwo wydzierżawiło na 20 lat 
mleczarnię od p. Drojeckiej i zremonto- 
wało ją dużym nakładem pieniędzy. Przed 
rokiem przy założeniu miała spółdzielnia 
29 członków z 31 udziałami, przerabiając 
na początku sierpnia 2.480 litrów mleka, 
a obecnie posiada 169 członków z 39 udzia­
łami i przerobiła już w kwietniu 135.115 
litrów.

— * Kościan. (Włamanie.) W Sienni­
kach włamano się do mieszkania p. Mar­
cina Waligóry i skradziono broń i gotów­
kę. Sprawców włamania ujawniono 
wkrótce w osobach Wawrzyńca i jego 
brata Koniecznych oraz Władysława Sor­
iego, których też aresztowano za wyjąt­
kiem Antoniego Koniecznego, gdyż zbiegł 
°n z domu rodzicielskiego.

— (Pożar.) W Teklimyślu wybuchł w 
tych dniach pożar w zabudowaniach go­
spodarza Andrzeja Bartkowiaka. Docho­
dzenia wykazały, że pożar spowodowały 
dzieci bawiące się zapałkami. Spaliła się 
doszczętnie stodoła, w której były prze­
chowane ziemniaki, zboże i narzędzia rol­
nicze, łącznej wartości około 7 000 zł. (k.)

— * Jarocin. (Z Bractwa Kurkowego?, 
W tegorocznem strzelaniu zdobył godność 
króla kurkowego na rok 1929-30 p. Wój- 
ciech Pawelczyk. Rycerzami zostali pp. 
Matuszewski, mistrz piekarski i Opiele- 
^icz, sekretarz miejski. Proklamacji do­
konał p. Szułczyński, prezes Bractwa.

— (Matura.) Egzamin dojrzałości zło­
żyli w tutejszem gimnazjum państwowem 
«n. Tad. Kościuszki następujący kandy­
daci: Borkiewicz Józef, Cichosz Paweł, 
Dzieciuchowicz Seweryn, Hebanowski 
Stanisław, Kędziora Antoni, Nowak Al- 
*dns, Olszewski Edmund, Pleciński Bog 
dan, Rajewski Edmund, Sobkowiak Jó- 
*ef, Ratajski Stanisław, Sroczyński Teo­
dor, Szajna Adam, Szymański Antoni«

Czytelnikom Naszym, 
przejeżdżającym 

przez

Ełerlin
przypominamy, że otrzymają naj­

świeższe numery

„Kurjera Poznańskiego“
we wszystkich kioskach 

gazetowych

Śmigielski Adam, Tyscher Stanisław, U- 
stasiak Adam.

— (Pożar.) W mieszkaniu zegarmi­
strza p. Kempińskiego w Rynku powstał 
pożar. Spaliła się pościel. Ogień spowo­
dowała służąca z zemsty. ' Szkody wyno­
szą około 2 000 zł. Sprawczynią zajęła się 
policja.

— (Autobus.) Od kilku dni kursują 
autobusy pomiędzy Jaraczewem a Jaro­
cinem, oraz Jarocinem a Nowemmiastem. 
Poza tern przejeżdża autobus na linji O- 
strów—Koźmin—Jarocin—Poznań. Komu­
nikację powitano z wielkiem zadowole­
niem.

— (Bijatyka.) Sąsiedzi Krawiec i Berg- 
mann żyli w niezgodzie, kłócąc się o gra­
nicę gruntu. B. chciał się zemścić na K. 
W dniu 21 bm. kiedy Krawiec poszedł do 
miasta, czatował Bergmann z kilku towa 
rzyszami na swego rywala. W ciemności 
nie poznano Krawca i zamiast niego zbito 
i okaleczono niejakiego Kornasa Antonie­
go. Niemca Bergmanna nie minie za­
służona kara. (Jk.)

— * Rawicz. (Matura.) W dn. 21, 22 
i 23 br. odbyła się w miejscowem gimna­
zjum państw, matura ustna. Dopusz­
czono do egzaminu 25 uczniów, z których 
wszyscy uzyskali świadectwo dojrzałości, 
a mianowicie: Bittner Marjan, Charońska 
Melanja, Dybalska Helena, Falarzówna 
Marja, Gawroński Józef, Glaser Sylwester, 
Hałas Hieronim, Kasiński Marceli, Kacz­
marek Walerjan, Klemczak Władysław, 
Krawczyk Marjan, Kulczyński Czesław, 
Kuliński Zenon, Kurlit Eugenjusz, Kwiat­
kowski Milan, Nowak Henryk, Pospiech 
Florjan, Rakowski Wiesław, Ratajczak 
Marjan, Samulski Michał, Sobański Ste­
fan, Straburzyński Edmund, Wachowiak 
Antoni, Wachowiak Walenty, Wojdylak 
Edward. — Przewodniczącym był p. dyr. 
Ostrowski z Poznania.

— * Ostrów. (Nowy król kurkowy.) — 
Godność króla kurkowego zdobył na rok 
1929-30 mistrz rzeźnicki p. Zygmunt 
Woschke, mieszkający przy ul. Wrocław­
skiej 10. Tytuł pierwszego rycerza otrzy­
mał p. Wojciech Dolata przy ul. Wrocław­
skiej 24, drugim rycerzem został p. budo­
wniczy Józef Matyśkiewicz z ul. Staro - 
Kaliskiej 3. Proklamacja króla i rycerzy 
odbyła się w niedzielę, (n)

— * Ostrzeszów. (Z życia nauczycieli.) 
Następne zebranie odbędzie się na po­
czątku czerwca. Referat wygłosi wice­
prezes Podlak na temat: „Współczesny li­
ryk wielkopolski Ks. Ewaryst Nawrow- 
ski“. Delegatem na zjazd do Poznania 
wybrano kol. Świątka.

— * Bydgoszcz. (Włamania.) W nocy 
na 21 bm. włamano się do lokalu p. Igna­
cego Bielawskiego przy ul. Szczecińskiej 
1 i skradziono papierosy, wódki i inne ar­
tykuły, wartości około tysiąca złotych. — 
Tej samej nocy włamano się do składu 
p. Ignacego Kasprzaka przy ul. Śniadec­
kich 30 i skradziono wyroby alpakowe a 
z lokalu Franciszka Chrabkowskiego przy 
ul. Lenartowicza skradziono papierosy i 
wódki wartości około 400 zł. — Ze składu 
galanterji p. Urbachs Hindli skradziono 
towary galanteryjne wartości około 1000 
złotych.

— (Aresztowania.) W tych dniach' a- 
resztowano tu Teodora Krausego z Byd­
goszczy, poszukiwanego już od dłuższego 
czasu przez bydgoski sąd grodzki, Stani­
sławę Popiołkową z Bydgoszczy, posądzo­
ną o kradzież garderoby, służącą Helenę 
Pawlikowską z Bydgoszczy, podejrzaną o 
kradzież i pod zarzutem kradzieży 28-let- 
niego Juchta Brzozę z Lublina, syna Non- 
cha i Sury Brzozów, (k.)

RUCH W TOWARZYSTWACH
— Sekcja Misyjna przy Sodałicjł Pań

w Poznaniu urządza 28. bm. o godz. 17 
herbatkę w salce „Warszawianki“.

— Sodalicja Panien Urzędniczek. Ze­
branie Sekcji Eucharystycznej odbędzie 
się w środę, dnia 29. bm. o godz. 20 przy 
ul. Wodnej 8.

— Tow. Uczestników Powstania Ła­
zarz - Górczyn. Wyjazd do Gniezna na 
odsłonięcie pomnika Bolesława Chrobre­
go nastąpi w czwartek 30. bm. Zbiórka 
o godz.. 5,30 przed Głównym Dworcem.

— Towarzystwo Uczniów Handlowych 
bierze udział w procesji tumskiej w 
czwartek dnia 30. bm. Zbiórka o godz. 8 
w Ognisku Ucznia Kupieckiego, Al. Mar­
cinkowskiego 26.

Tow. Uczestników Powstania, Je­

życe. Zbiórka celem wzięcia udziału w 
procesji Bożego Ciała w parafji jeżyckiej 
odbędzie się dnia 30. bm. o godz. 17 w lo­
kalu posiedzeń przy Rynku Jeżyckim. — 
Stawienie się wszystkich druhów obo­
wiązkowe.

— Zrzeszenie Emerytów Kolejowych 
przy Z. U. K. Poznań. Miesięczne zebranie 
odbędzie się dnia 4 czerwca o godz. 17 w 
sali p. Bohnowej, ul. Łazarska 1. Na po­
rządku obrad ważne sprawy.

RADJO
Programy radiofoniczne

Wtorek, dnia 28 maja 1929 r. 
Poznań (336 m) godz. 7.00 gimnastyka

poranna (prof. Waxman); godz. 12.20 ra- 
djofonja (syst. Fultona); godz. 12.50 komu­
nikaty P. W. K. (transmisja na wszystkie 
stacje polskie); godz. 13,00 sygnał czasu — 
hejnał z wieży ratuszowej; godz. 13.05 kon­
cert gramofonowy; godz. 14.00 notowania 
giełdy pień, i cen targ. Rzeźni Miejskiej; 
godz. 14.15 komunikaty: gosp. roln. PAT, 
sprawozdanie o ruchu statków itd.; godz. 
16.30 odczyt p. t. „Katolicyzm na wychodź- 
twie w Ameryce“ (ks. red. W. Kneblewski); 
godz. 16.45 odczyt p. t. „Kwestja Alzacji“ 
(wygi. prof. M. Jedlicki): godz. 17.05 kurs 
średni języka francuskiego (wykł. p. Omer 
Neveux V. Hugo „Hernani" lecture et ex- 
pliciations); godz. 17.25 odczyt p. t. „Tryp- 
styk historyczny na tle dziejów Śląska“ 
(wygł. p. Roman Sumowski (transmisja z 
Katowic); godz. 17.55 koncert muzyki pol­
skiej. Program: 1. Chopin — sonata wio­
lonczelowa g-moll op. 55, w wykonaniu pp. 
Wiłkomirskich, 2. Chopin — Introdukcja 
i polonez C-dur, wyk. p. Wiłkomirski, 3. 
Chopin — Nocturn g-moli 2 mazurki, wyk. 
p. Marja Wiłkomirska, 4. Różycki — Noc­
turn Fis-moll, Szymanowski— Pieśń Ro­
ksany z op. „Król Roger“, 5. Kazimierz 
Wiłkomirski: a) Mazurek, b) Poemat, ode­
gra p. Kazimierz Wiłkomirski, 6. Zaremb- 
ski — Polonez Fis-dur, odegra Marja Wił­
komirska: 18.50 nadprogram art. Teatru 
Nowego; godz. 19.10 komunikaty: P. W. K. 
(transmisja na wszystkie stacje polskie); 
godz. 19.20 recytacjie poezji współczesnej; 
godz. 19.40 odczyt p. t. „Miłość hiszpańska“ 
wygł- dr. Essmanowski; godz. 20.00 audy­
cja dla żołnierza; godz. 20.15 festiwal mu­
zyki polskiej. Wykonawcy: Orkiestra Fil­
harmonii warszawskiej pod dyr. Grzego­
rza Fitelberga, Artur Rubinstein, (forte­
pian). Transmisja z Auli U. P.; godz. 22.15 
sygnał czasu, komunikaty PAT, program 
teatrów i kin pozn., program radjostacji 
na dzień nast. — komunikaty okazyjne; 
godz. 22.40 radjografja (syst. Fultona); 
godz. 23.10 muzyka taneczna z kawiarni 
„Esplanada“.

TEATRY
— * Z Teatru Wielkiego. Dziś operet­

ka „Polska krew“. We wtorek opera na 
rodowa „Zygmunt August“ z p. Czarnec­
kim w tytułowej partji oraz z pp. Du- 
diczówną, Marynowicz, Majem i in.; ka­
pelmistrz p. Wojciechowski. W środę 
„Wesoła wdówka“ z p. Fontanówną w 
partji tytułowej oraz z pp. Majchrzakó- 
wną, Bratkiewiczem, Folańskim i Wiś­
niewskim, kapelmistrz p. Mierzejewski. — 
W czwartek opera Czajkowskiego „Maze­
pa“ z pp. Marynowicz, dr. Roesslerówną, 
Drabikiem, Karpackim i Zaleskim, kapel­
mistrz p. Tyllia. W piątek operetka „Bal 
w operze“.

Dyrekcja Teatrów Miejskich otworzyła 
na terenach wystawowych kasę zama­
wiań w pawilonie „biur obsługi publicz­
ności“, zatem są czynne równocześnie 
trzy kasy zamawiań.

— * Z Teatru Polskiego. Dziś po raz 
14 świetna komedja Hemara „Dwaj pa­
nowie B“, która stale zapełnia teatr. Jutro 
po raz 28 arcykomiczna komedja Maugha- 
ma „Oto kobieta“, która zdobyła rekordo­
we powodzenie w bieżącym sezonie.

Pod włos.

Czy ogryzie?
Wróciwszy wieczorem z redakcji, po­

łożyłem się na kanapie i wypoczywałem 
słodko. Za oknami chlapał deszcz, wy­
ganiając z zakamarków resztki lepkiego, 
całodziennego upału.

Grosik siedział pod oknem i czytał 
gazetę. Ogarniała mnie już senność, gdy 
usłyszałem jego głos;

— Czy ugryzie? — powiedział, a po­
tem mruczał coś ciszej.

Po chwili usłyszałem znów:
— Gzy ugryzie?
Co u licha z tem gryzieniem? — A 

Grosik znów mruczał dalej i znów po 
chwili usłyszałem głośniejsze, niecier­
pliwe:

— Gzy ugryzie?
— Przezorna gospodyni napewno nie 

— odpowiedział sam sobie.
Zrobiło mi się niesamowicie. — Gro­

sik zwarjował chyba. Począłem nasłu­
chiwać z tchem zapartym.

Grosik mruczał dalej głosem ziryto­
wanym:

— Przezorna gospodyni napewno 
nie...

Pomacałem się po głowie. Może ja 
mam gorączkę? Co on bredzi?

— Grosik, co ty mówisz?
— Czytam. — warknął.

Próby pod kierunkiem p. Młodziejow- 
skiej z najnowszej krotochwili Adama 
Grzymały - Siedleckiego „Maman do 
wzięcia“ dobiegają końca. Premjera bu­
dzi wielkie zainteresowanie wśród bywal­
ców teatralnych. Uświetni ją swą obec­
nością autor, który przyjeżdża na ostatnie 
próby. Krotochwila Siedleckiego nie była 
dotąd grana na żadnej scenie.

— * Z Teatru Nowego. Dziś znakomi­
ta komedja St. Krzywoszewskiego p. t. 
„Edukacja Bronki“, której p. i. akt II 
dzieje się w gabinecie pierwszorzędnej 
restauracji stołecznej. W roli tytułowej 
p. H. Cieszkowska. W innych rolach głó­
wnych pp. Czarnecka, Kowalikówna, Bai- 
cerzak, Brodzikowski, Bystrzyński, Ilce- 
wicz. We wtoręk sensacyjna sztuka p. t. 
„Proces Mary Dugan“, ciesząca się ogrom- 
nem powodzeniem. W roli tytułowej p. 
H. Cieszkowska. W środę znakomita ko­
medja Gabrjeli Zapolskiej p. t. „Moral­
ność pani Dulskiej“ z p. H. Czarnecką w 
roli tytułowej.

FESTIVAL MUZYKI POLSKIEJ
Poniedziałek, 27. 5., godz. 20. Dyryguje

Dołżycki. Solistka: Umińska-Jaworska. 
W programie Opieńskiego — Zygmunt Au­
gust i Veni Creator (chór i orli.) Werthei- 
ma — Warjacje, Joteyki — Szkice, Karło­
wicza — Koncert skrzypcowy.

Wtorek, 28. 5., godz. 20. RUBINSTEIN, 
FITELBERG. W programie: Sikorskiego 
— Symfonia Marka — Suita, Fitelberga —’ 
Rapsodja. Chopina — Koncert f-moll.

Środa, 29. 5., godz. 29. PAWEŁ KO­
CHAŃSKI, FITELBERG, SZYMANOWSKA 
Koncert kompozytorski Szymaniwskiego: 
III Symfonja, koncert skrzypcowy, balet 
Harnasie i pieśni Hafisa. zw 16 457

P. W. K.
WIEŚ ARABSKA

0 artystów, artystek arabskich w ich tańcach, śpiewach 
i życiu domowem. hpw 3594

Najweselsza atrakcja Wystawy.

Teatr Wielki
DZIŚ — „Polska krew“, operetka Nedbala. 
Wtorek, 28. 5. „Zygmunt August“ — ope­

ra Joteyki.
Środa, 29. 5. „Wesoła wdówka“ — operet­

ka Lehara.
Czwartek, 30. 5 „Mazepa“ — opera Czaj­

kowskiego.
Piątek, 31. 5. „Bal w operze“ — operetka 

Heubergera.
Sobota, 1. 6. „Tatry“ — balet-opera Nowo­

wiejskiego.
Niedziela, 2. 6. „Polska krew“ — operetka 

Nedbala.
Poniedziałek, 3. 6. „Księżniczka dolarów“, 

operetka Fali a.
Początek o godzinie 8 wieczorem.
Po rozpoczęciu przedstawienia nikt na

salę wpuszczonym nie będzie.
Bilety wcześniej do nabycia w kasie

Teatru Polskiego, ui 27 Grudnia.

Teatr Polski
DZIŚ — „Dwaj panowie B.“
Wtorek. 28. 5. „Oto kobieta“.
Środa, 29. 5. „Dwaj panowie B.“
Czwartek, 30. 5. „Oto kobieta“.
Piątek, 31. 5. „Dwaj panowie B.“
Sobota, 1. 6. „Maman do wzięcia" — (Pre­

mjera.
Niedziela, 2. 6. „Maman do wzięcia“. 
Poniedziałek, 3. 6 „Maman do wzięcia“.

Początek o godzinie 8 wieczorem. 
Bilety poprzednio do nabycia w kasie

teatralnej (Teatr Polski, ul. 27 Grudnia).
Teatr Nowy

DZIŚ — „Edukacja Bronki“.
Wtorek, 28. 5. „Proces Mary Dugan“. 
Środa, 29. 5. „Moralność pani Dulskiej* . 
Czwartek, 30. 5. „Moralność pani Dul­

skiej“.
Początek o godzinie 8 wieczorem.
Bilety poprzednio do nabycia w skła­

dzie cygar p. Zygarłowskiego, narożnik 
ul. Gwarnej i 27 Grudnia.

Czyta? — Oj, niedobrze. Ja mam ty­
fus.

— Grosik, spójrz na mój język. Bia­
ły?

— Nie.
Ucichłem. Po chwili słyszę znów:
— Czy ugryzie?
Zimne poty wystąpiły na mnie.
— Przezorna gospodyni napewno nie. 
— Grosik — zagadnąłem ostrożnie. —

Czy ty jesteś gospodynią?
— Ja? Gospodynią? Przecież ja je­

stem mężczyzną.
Nie, Grosik nie zwarjował, a więc to 

chyba...
ugryzie? — usłyszałem raz je­

szcze i zrobiło mi się słabo.
— Grosik, na Boga, czy ty jesteś pew­

ny, ze przezorna gospodyni napewno 
nie?

Grosik podszedł do mnie i położył mi 
dłoń na czole.

Pzy v.y n-*e ,masz gorączki? Nie. No, 
to czytaj, bo ja już nie mogę — i podał 
mi gazetę.

Było tam ogłoszenie:
„Czy ugryzie? Przezorna gospodyni

napewno nie, bo wie doskonale, że tak 
zwane przydatki drogo zapłacić musi 
więc baczy na jakość i kupuje tylko 
sławną... kawę...“

No, no, w Polsce, podczas P. W. 
w takim języku?

.Bonza
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DZIAŁ KULTURA7 I SZTUKIMIŁY GOŚĆ FRANCUSKI PRZYBYWA BO POZNANIA
Dzisiaj przybywa do naszego miasta 

wielki uczony, profesor paryskiej Sor­
bony Fernand Baldensperger. Przy­
bywa z Krakowa, gdzie wygłosi) cykl 
wykładów z zakresu literatury porów­
nawczej, w której jest specjalistą, by 
zwiedzić Wystawę i wejść w styczność 
z przedstawicieiami poznańskiej hu­
manistyki.

Nazwisko Baldenspergera znanem 
jest oddawna sferom naukowym pol­
skim. Tak zwani komnaratyści, czyli 
uczeni zajmujący się literaturą po­
równawczą, cenią przedęwszystkiem 
jego piękną książkę o powstaniu po­
wodzeniu i trwaniu literatury. Znako­
mity badacz zastanawia się w tem 
dziele nad genezą zjawiska literackie­
go, warunkiem rozwoju literatury, 
wpływami społecznego środowiska do 
uwiecznienia, dążeń zbiorowości i 
tkwiących w tych zbiorowościach je­
dnostek.

Polski oświecony czytelnik zna 
nadto jego doskonałe studja o pol­
skim filozofie Wrońskim i stosunku 
francuskiego romantyka de Vignyego 
do Polski. W nauce europejskiej za- 
zasłynąl gość poznański swem świet- 
nem studjum o Goethem we Francji, 
co dało i polskim uczonym, na łat 
wieie przed wojną, pobudkę do zbada­
nia wpływu wielkich pisarzy zagra­
nicznych na literaturę narodową. Do­
robek naukowy Baldenspergera o- 
bejmuje od ćwierć wieku masę stu- 
djów, artykułów, impresyj.

Wybitny ten pisarz celuje energją, 
spokojem, wytwornością stylu. Koło 
swego organu, poświęconego literatu­
rze porównawczej, skupia całe grono 
badaczy francuskich i zagranicznych. 
Nie stroni i od poezji, którą cechuje 
niepospolita lekkość i muzykalność 
formy, zna też istotę i dzieje muzyku 
Wskazuje to razem na rozległą kultu­
rę estetyczną uczonego, który ukrywa 
duszę poety pod togą profesora — du­
szę prawdziwego poety, trzeba dodać, 
bo poezję profesorów' bywają rzadko 
czemś naprawdę wartościowem.

Ogarnia Baldensperger przede- 
wszystkiem własną literaturę dwóch 
ostatnich wieków ze znawstwem god- 
nem Fagueta lub Lansona. Faguet 
patrzał jednak na wszystko okiem ra­
cjonalisty, co nie pozwoliło mu rozu­
mieć romantyzmu. Lanson przechylał 
się znów' do syntezy, gdy Baldensper­
ger interesuje się jednostkami twór­
czemu Ukochał szczegónie de Vi- 
gny'ego, czem dowiódł głębokiego od­
czucia prawdy, piękna i prostoty, ja­
kie tkwią w' tym dawniej lekceważo­
nym romantyku. Albowiem de Vigny 
odsłania tę właśnie stronę romanty­
zmu której próżno szukać we wynio­
słej ale i pustej często retoryce Wikto­
ra Hugo.

Jako komparatysta, rozwinął Bal­
densperger przepysznie pojęcia litera­
tury porównawczej. Nie znaczy to, by 
za każdą cenę bronił skompromitowa­
nej dziś nieco wpływologji. Prze­
ciwnie, nie odrzucając jej wcale, osa­
dza on to pojęcie na właściwym grun­
cie. Jego „Revue de littérature compa­
rée“ jest od r. 1921 ośrodkiem badań po­
równawczych dla całego świata. Bal­
densperger szuka w niej kontaktu ze 
wszystkiemi literaturami, użytkuje 
szeroko tezy Crocego, rozpatruje ro­
mantyzm angielski i niemiecki, nawet 
nordyjski. Miłośnik Balzaca, odkrywa 
w nim wpływ Swedenborga, Europej­
czyk z zainteresowań, lubi obserwo­
wać cywilizację amerykańską i szukać 
związków między Stanami Zjednoczo- 
nemi a Francją.

Pobyt jego w Polsce nie może też 
pozostać' bez naukowych wyników. 
Wschód Europy obchodził bowiem 
Baldenspergera zawsze. Obrońca idei 
kultury zachodniej, której odrębność 
zna i w której przyszłość wierzy nieza­
chwianie, jest on — jak stwierdza jego 
gorący zwolennik i wybitny romanista 
krakowski Wędkiewicz — miłośni­
kiem racjonalizmu greckiego, jasności 
rzymskiej, pozytywizmu francuskiego. 
Rozumie i widzi odległość, jaka dzieli 
zachód od wschodu w Europie. Zna­
czy to, że dostrzega w umysłowości 
rosyjskiej utopijność, mistykę, krań- 
cowość, chorobliwość. Znaczy to też, że 
literatura polska jest mu bliższą, jako 
dotknięta wpływami zachodniemi. Ze­
tknęła go z Polską znajomość dziejów 
emigracji francuskiej po wielkiej re­
wolucji. Zetknął go z nią i Balzac, po-

tern Wroński, wreszcie romantyzm 
francuski, odnoszący się do emigracji 
polskiej z uczuciami, które dziś wra­
cają i wyrażają się w mowach polity­
ków i polonofilów francuskich.

Dzięki Baldenspergerowi wraca 
zainteresowanie literaturą polską we 
Francji, która około r. 1840 przodowa­
ła w Europie owym polonofilizmem. 
Przychodzi czas, aby w murach Sor­
bony powstała katedra polonistyki, 
skoro literaturę polską wykłada się 
już w Rzymie, w Brukseli, w Londy­
nie i Ameryce. Nie wątpimy, że uro­
czystości mickiewiczowskie przyczy­
nią się do powstania tej katedry, któ­
rej nie zastąpi ani skromny lektorat 
w Institut de langues slaves, ani wy­
kłady o języku polskim w Ecolo des 
langues orientales vivantes...ZYCIE KULTURALNE

NAUKA
Uczony czeski w Krakowie. Pisza, nam 

z Krakowa: Uniwersytet Jagielloński za­
prosi! profesora Uniwersytetu praskiego 
dr. Jerzego Horaka, aby przybył do Krako­
wa i wygłosił odczyty z historji porówna­
wczej literatur słowiańskich. Prof. Horak 
będzie mówił po polsku. Wykłady jego 
obejmują następujący cykl: „Henryk Sien­
kiewicz w literaturze czeskiej“, „Historja 
porównawcza literatur słowiańskich“, 
„Polska szkoła ukraińska w literaturze 
czeskiej, Malczewski, Zaleski, Goszczyń­
ski, Czajkowski“. Prof. Horak jest człon­
kiem komisji etnograficznej naszej Aka- 
demji Umiejętności, prezesem czeskiego 
Tow. Etnograficznego członkiem czeskiej 
Akademji nauk i t d. (kn)

LITERATURA
„Czy profesor Mickiewicz pisał wier­

sze?“ Uroczystości mickiewiczowskie w 
Paryżu obudziły w naszej opinji pewną 
krytykę odnośnie do tego, że Polskę re­
prezentowali na nich głównie uczeni, li­
teratura zaś była trochę odsunięta przez 
nasze sfery urzędowe, które obchód 
aranżowały i uczestników zapraszały. W 
Wilnie, jak nam stamtąd donoszą, wygło­
sił znany poeta-satyryk p. Juljan Ejsmond 
odczyt, zatytułowany: „Czy profesor Mic­
kiewicz pisał wiersze?“, a mieszczący 
wspomnienia i wrażenia z uroczystości pa­
ryskich. Łatwo się domyślić, iż p. Ejs­
mond wziął pod ogień masowy udział 
uczonych w odsłonięciu pomnika, a rów­
nie łatwo przypuścić, iż nie poszczędził 
swej satyrycznej werwy. Tytuł sam jest 
dostatecznie wymowny i można sobie wy­
obrazić co po nim nastąpiło. Odczyt od­
był się na tz. Środzie literackiej, które to 
Środy są stałą i bardzo pożyteczną insty­
tucją kulturalną. Nadto wygłosił p. Ej­
smond odczyt publiczny pt. „Polska na 
wesoło“. Była to recytacja jego najnow­
szych, nigdzie niedrukowanych utworów.

SZKOLNICTWO
Zjazdowa Wystawa Geograficzna. Z o-

kazji Zjazdu Nauczycieli Geografji, o któ­
rym zdawaliśmy obszernie sprawę na tem 
miejscu, odbyła się bardzo ciekawa i uda- 
tna wystawa szkolna. Eksponaty były roz­
mieszczone w dwóch dużych salach Gim­
nazjum im. K. Marcinkowskiego. Widzie­
liśmy ciekawe i dokładnością wykończenia 
zadziwiające plastyczne mapy Tatr, wy­
konane według znanej mapy Zwolińskie­
go; były też wielkie reljefy wypukłe naj­
bliższej okolicy Bydgoszczy i innych miast 
wielkie ścienne mapy plastyczne Polski i 
Europy. Przeważnie były one dziełem zbio- 
rowem większej grupki uczniów, jako wy­
magające wielkiej i drobiazgowej pracy. 
Bardzo ciekawy dział stanowiły t. zw. mo- 
nografje okolicy. Są to samodzielne, pra­
cowicie wykończone „rozprawy“ ucznio­
wskie, ilustrowane dziesiątkami map, ry­
sunków i wykresów. Zwróciła na siebie 
uwagę taka monografja województwa po­
morskiego i tarnopolskiego. Nie brakło 
opisów wycieczek geograficznych z liczne- 
mi, nieraz bardzo udatnemi zdjęciami. 
Specjalny dział stanowiły pomysłowe przy­
rządy do pomocy nauczania geografji n. 
p. globusy, tellurja, klinometry i wiele in­
nych, wszystkie obmyślane i wykonane 
przez uczniów.Na osobnym stole przeglą­
dać można było liczną i bogatą literaturę 
dydaktyczną do geografji, przeważnie za­
służonej pod tym względem „Książnicy 
Atlasu“ we Lwowie. (J. M.)

Statystyka szkolnictwa czecho-słowac­
kiego. Według zestawień, podanych przez 
czeską prasę pedagogiczną stan szkolni­
ctwa czecho-słowackiego w dniu 1 listo­
pada 1927 przedstawiał się następująco: 
Na terenie Czechosłowacji było szkół 
ludowych — 14.333 (w tem 87 polskich). 
W liczbie tej było szkół jednoklasowych 
5.588 (16 polskich), dwuklasowych 3.969 
(32 polskich), trzyklasowych 1904 (12 pol­
skich), czteroklasowych 1107 (4 polskie),
pięcioklasowych 1599 (14 polskich), sześ- 
cioklasowych 127 (9 polskich), siedmio­
klasowych 36 i ośmioklasowych 3. Ogólna 
liczba dzieci wynosiła: 451.633 (9.473 
polskich). Szkół wydziałowych było 1781 
(10 polskich) przyczem uczniów: 277.541 
(1476 polskich), (j. M

Baldensperger budzi zainteresowa- 
nie dla twórczości polskiej. Dowodzą 
tego ogłoszone w jego organie prace 
Folkierskiego, Kozłowskiego, Zaleskie- 
gi i innych. Komu drogą jest idea za­
cieśnienia więzów między nami a 
Francją, będzie wczytywał się w prace 
wielkiego uczonego i niezrównanego 
prelegenta, który głosi żywe słowo na 
obu półkulach. Wakacje uniwersytec­
kie nie pozwalają publiczności poznań­
skiej usłyszeć go bezpośrednio. Oby 
jego pobyt w Poznaniu, w którym wi­
tamy go najserdeczniej, pogłębił jesz­
cze jego kult dla polskiej twóczości i 
związał tem silniej uczonego francu­
skiego z naszą Ojczyzną, którą uko­
chali wielcy romantycy francuscy!

Dr. Tadeusz.Grabowski.
Poznań.

TEATR
„Teatr Stanisławskiego“ w Warszawek

Piszą nam z Warszawy: W Pradze cze­
skiej przebywa stale zespół, teatralny ro­
syjski, złożony z części Teatru Artystycz­
nego, który w Moskwie stworzył i prowa­
dził przez długie lata reformator sceny ro­
syjskiej Stanisławski, wespół z Niemiro- 
wiczem-Danczenką. Artyści których obe­
cnie oglądamy grają systemem zespoło­
wym, tak jak to czynił Stanisławski], nie­
ma jednak wśród nich wielu wybitnych 
indywidualności, a w dodatku grają na 
scence „Wodewilu“, ciasnej i prymitywnej 
pod każdym względem. Rozpoczęli od sztu­
ki Ostrowskiego „Bieda nie hańbi“, na dru­
gie przedstawienie poszedł „Żywy trup“ 
Tołstoja, obrzydliwy dokument rosyjskiej 
zgnilizny i bezsiły moralnej, która stwo­
rzyła podłoże dla bolszewickiego caratu. 
W „Żywym trupie" wyszły wyraźnie braki 
zespołu, m. in. cyganka Masza, o 
której cnotę upomina się jej ojciec u „u- 
wodziciela“, była osobą tak czcigodną wie­
kiem, że wynikały stąd sytuacje pełne mi­
mowolnego humoru. (tw)

MUZYKA
Nowa kompozycja Wallek-Walewskie­

go, zatytułowana „Wesoła Kantata“ zo­
stała wykonaną przez Chór Technicki 
lwowski na jubileuszowym koncercie z 
powodu trzydziestolecia istnienia tego 
chóru. Autora obecnego na sali przyjmo­
wano owacyjnie, krytyk podnosi humor i 
świetną technikę utworu. (Iw)

Słowiański koncert symfoniczny we 
Lwowie. Ze Lwowa piszą nam: Na czwar­
tym z rzędu koncercie symfonicznym Tow. 
Muzycznego wykonano, pod dyr. dr. Ada­
ma Sołtysa, „Korsarza“ Piotra Rytla, kon­
cert skrzypcowy. Prokofjewa, fantazję 
skrzypcową Józefa Suka, oraz „Ananke“, 
poemat symfoniczny Joachima Mendelsoh- 
na, chociaż ten ostatni autor nie wydaje 
się słowiańskim ani z nazwiska, ani z 
charakteru twórczości. Kompozycje skrzy­
pcowe wykonał p. Stefan Frenkel. (ml)

Koncert pieśni Szymanowskiego odbył 
się w Krakowie. Przy akompaniamencie 
samego kompozytora wykonała je jego sio­
stra, świetna śpiewaczka p. Korwin-Szy- 
manowska. Program objął utwory skom­
ponowane w całem ćwierćwieczu: od 
„Pielgrzyma op. 2, do Pieśni dziecinnych 
z r. 1923 op. 49“.

OCHRONA ZABYTKÓW
Kościół św. Michała w Hołobach. „Wia­

domości Konserwatorskie“ donoszą o po­
trzebie szybkiej konserwacji i gruntowne­
go remontu kościoła parafjalnego w po­
wiecie kowelskim. Jest to piękny kościół 
barokowy, zbudowany w 1700 roku przez 
podstolego podlaskiego, Stefana Jeruzal- 
skiego. Kościół .budowano prawie 30 lat. 
Pod koniec 18 wieku pożar go zniszczył 
a niemieccy saperzy wysadzili w 1916 r. 
w powietrze wieżę, przyczem i kościół nie 
wyszedł z tego bez szkody. Zaraz po woj­
nie odrestaurowano go i pokryto dachy 
żelazną blachą falistą. Wnętrze kościoła 
ma średniej wartości malowidła baroko­
we z końca 18 wieku roboty pewnego try- 
nitarza z Brahilowa. W podziemiach znaj­
dują się grobowce rodziny Wilgów. (J. M.)

PISMA NADESŁANE
„Przyjaciel Szkoły“, dwutygodnik/nau- 

czycielstwa polskiego. Treść nr. 9 (maj): J. 
Cierniak: Wychowawcze wartości, teatru 
szkolnego. — T. Mikułowski: Kursy waka­
cyjne dla nauczycielstwa szkół powszech­
nych w r. 1929; — T.: idea współpracy mię­
dzynarodowej w nauce szkolnej w Niem­
czech; — M. Z. Fuchs: Ankieta w sprawie 
koedukacji; — W. Turos: Kierownik szko­
ły a grono nauczycielskie.

„Ruch Słowiański“, miesięcznik poświę­
cony życiu i kulturze Słowian. Treść nr. 4 
(kwiecień): Wł. Dvorniković: Serbski mi­
stycyzm dziejowy; — Marjan Tyrowicz: 
Przeszłość państwowa Bułgarjf na tle 
ogólnodziejowem; — Jerzy Tasić: Rzut oka 
na życie polityczne Królestwa Serbów, 
Chorwatów i Słoweńców; — Tadeusz Lu- 
baczewski; Czesko-słowacko-polskie sto­
sunki gospodarcze.

DOKOŁA P. W. K.
BIBLJOTEKA RACZYŃSKICH
ŚWIECI SWOJE STULECIE

ZeZjazdami Bibljotekarzy i Bibljo- 
filów, które będą najbliższem świętem 
kulturalnem z okazji P. W. K. obcho- 
dzonem, łączy się chronologicznie i 
programowo jubileusz naszej Bibljote- 
ki Raczyńskich. Święcony on będzie w 
dniu 30 maja, tj. w pierwszym dniu 
obu Zjazdów. Program uroczystości 
przedstawia się jak następuje:

O godz. 9 rano odbędzie się uroczy­
ste nabożeństwo w Kolegjacie Farnej. 
Nastąpi Akademja w Auli Uniwersyte­
tu Poznańskiego, rozpoczęta śpiewem 
chóru „Hasło“, który wykona „Gau­
dę Mater Polonja“ G. Gorczyckiego, po 
czem wygłoszą przemówienia: prezy­
dent m. Poznania Cyrl Ratajski, oraz 
kierownik obecny Bibljoteki, dr. An­
drzej Wojtkowski. Następnie będą 
przemawiali delegaci pokrewnych in- 
stytucyj i stowarzyszeń, zebrani licz­
nie na obydwa Zjazdy, dalej odczyta­
ne będą telegramy z całej Polski, a 
śpiew chóru, który wykona „Psalm“ 
B. W. Walewskiego, zamknie uroczy­
stość.

Wieczorem podejmuje Bibljoteka 
swoich gości bankietem w Centralnej 
Restauracji P. W. K. przy ul. Śnia­
deckich. Obecność przybywających z 
całej Polski bibljotekarzy, miłośników 
książki doda splendoru temu jubileu­
szowi, który znaczeniem swojem wybie­
ga daleko poza granice Poznania i jest 
świętem naszej narodowej kultury.

UCZNIOWIE JAKO AKTORZY
Już od 17 maja gra w Auli gimna­

zjum Marcinkowskiego przy ul. Bu­
kowskiej Teatr Szkolny, zaaranżowa­
ny umyślnie na P. W. K. Zajmowa­
liśmy się już parokrotnie tem poży- 
tecznem i ciekawem przedsięwzię­
ciem i nieraz jeszcze do niego powró­
cimy. Dotychczas wystawiono „Braci“ 
Publ. TerentiusaAfra, „Obrazki Wielko­
polskie“ obejmujące Zapusty i Wie­
niec Wielkopolski, tj. zwyczaje pod­
czas żniw, „Krakusa Księcia Nieznane­
go“ Norwida, wreszcie Juliusza Sło­
wackiego inscenizowaną parafrazę 
Iliady i Tetmajera „Księdza Piotra“, 
dramatyzowaną nowelę.

Aktorami są uczniowie i uczeni- 
ce naszych szkół, reżyserami profeso­
rowie. Dotychczas występowały ze­
społy następujące: gimn. im. Komen- 
jusza w Lesznie, gimnazjum hum. Ż. 
pod wezwaniem Najśw. Serca Jezusa, 
gimn. hum. m. im. św. Jana Kantego, 
wyższego kursu nauczycielskiego przy 
Państw. Sem. Naucz, męskiem i 
państw, sem. żeńsk. im. M. Konopnic­
kiej w Poznaniu, państw, gimn. im. 
Marcinkowskiego w Poznaniu, państw, 
gimn. im) ks. P. Skargi w Szamotu­
łach, państw, gimn. męsk. w Gnieźnie.

Ilość pracy, wkładanej w te przed­
stawienia przez młodych aktorów i 
aktorki, oraz ich reżysprów jest na­
prawdę wzruszająca. Kost jurny i de­
koracje przygotowują sobie sami pod 
kierunkiem wykwalifikowanych w 
tym zakresie profesorów i profesorek. 
A nie jest to praca bagatelna, bo cho­
ciaż zarówno kostjumy jak dekoracje 
muszą być, z natury rzeczy, uproszczo­
ne, lecz potrzeba ich niemało, a są 
między niemi zbroje, hełmy, tuniki 
greckie, wnętrza sceniczne, rekwizyty 
itd. itd. W dodatku zdarzają się i sztu­
ki, będące dziełem uczniów. Tak np. 
Zapusty Wielkopolskie, obrazek regjo- 
nalistyczny, opracowały dwie uczenice 
poznańskiego gimn. pod wezw. N. Ser­
ca Jezusa, zaś „Wieniec Wielkopol­
ski“, czyli obyczaje dożynkowe, zebrał 
i opracował uczeń gimn. św. Jana 
Kantego, także w Poznaniu.

Księga Pamiątkowa miasta Poznania.
Pod takim tytułem wyszedł nakładem 
Magistratu poznańskiego wspaniały tom, 
ozdobiony mnóstwem iłustracyj a zawie­
rający sprawozdanie z dziesięciu lat pra­
cy polskiego zarządu Poznania. Powróci­
my obszernie do dzieła tego, które powin­
no rozejść się między naszych gości wy­
stawowych, jako trwała a piękna pamia.t- 
ka pobytu w naszem mieście, zwłaszcza 
że cena (10 zł) jest poprostu śmiesznie 
małą wobec wartości książki, jej rozmia­
rów i wspaniałego przystroju graficznego 
wykonanego w drukarni św. Wojciecha. 
Ilustrowaną jest Księga poprostu rozrzut­
nie. Przepyszne zdjęcia Poznania, wido­
ków poznańskich, barwne i jednokoloro­
we, stanowią jakby album naszego mia­
sta i cenę książki same w sobie parokrot­
nie przenoszą.
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DZIAŁ GOSPODARCZY
Z chwili

Co sądzić o sytuacji 
w Niemczech?

. Jak stoi sprawa odszkodowań nie­
mieckich? Czy może dojść do rozbi­
cia konferencji rzeczoznawców i jakie 
byłyby z tego skutki? Czy kryzys fi­
nansowy, przeżywany przez Niemcy 
może doprowadzić do spadku warto­
ści marki? Wogóle, czem został spo­
wodowany kryzys niemiecki, czy jest 
on wynikiem naturalnego biegu rze­
czy, czy też machinację, macchiawe- 
licznę? Oto pytania, jakiemi zasypał 
nas pewien znajomy, jako eksporter, 
bezpośrednio zainteresowany kwestja- 
mi niemieckiemi. A oto, co odpowie­
dzieliśmy:

Dotychczas, w sprawie odszkodo­
wań, obowięzuje t. zw. plan Dawesa, 
który wysokość rocznej spłaty odszko­
dowawczej określa na 2,5 mil jar da 
marek; najważniejszej jednak sprawy, 
mianowicie ilości anuitetów, t. j. o- 
kresu, w którym Niemcy maję płacić, 
plan Dawesa nie zawiera. Otóż konfe­
rencja rzeczoznawców, obradujęca od 
długich tygodni w Paryżu, ma na celu 
doprowadzenie do porozumienia tak 
co do wysokości ogólnej sumy odszko­
dowań i ilości anuitetów, jak i co do 
t. zw. ich skomercjalizowania. Komer­
cjalizacja oznacza w tym wypadku, 
że zobowięzania niemieckie z publicz­
no - prawnych staję się zwykłemi pry­
watno - prawnemi, zawiädywanemi 
przez międzynarodowy bank. W chwi­
li obecnej wiadome sę już propozycje 
aljantów i kontr - propozycje Niem­
ców. Różnię się one b. znacznie; bo 
podczas gdy Niemcy godzę się na spła­
cenie w cięgu lat 37-miu 26 miljardów, 
aljanci domagaję się zapłaty około 40 
miljardów i to w cięgu lat 58-miu. 
Niemcy twierdzę, że nie sę w stanie 
zobowięzać się do spłat wymaganych 
przez aljantów i wskazuję na rzekomo 
wętłę swę „Leistungsfähigkeit“. Tak 
dziwnie się złożyło, że właśnie podczas 
trwania konferencji rzeczoznawców, 
w Niemczech istotnie zaczęło dziać się 
źle. Mianowicie wskutek zwyżek dys­
konta w Anglji i Stanach Zjednoczo­
nych z Niemiec pieniędz poczęł odpły­
wać? Reichsbank stracił od poczęt- 
ku r. b. przeszło miljard marek ze 
swych zapasów kruszcu i dewiz. Pani­
ka wzrastała w sposób zastanawiaję- 
cy. W ostatnim tygodniu marca r. b. 
zapasy te zmniejszyły się o rmk. 50 
miljon., w pierwszym tygodniu kwiet­
nia strata dosięgła rmk. 100 miljon., 
w drugim — rmk. 200 miljn. i w trze­
cim — rmk. 235 miljn. Dopiero w 
czwartym tygodniu kwietnia — iw tem 
„spóźnieniu się“ cała machinacja — 
Bank Rzeszy podwyższył stopę dys- 
kontowę, co jak wiadomo zapobiega 
zazwyczaj dalszemu odpływowi walut. 
Lecz było już zapóźno, bo zaufanie 
do Niemiec zagranicę zostało zachwia­
ne. Odpływ walut trwał nadal, tak 
że n. p. ultimo kwietnia pokrycie ma­
rki wynosiło tylko 43 proc, (ustawowy 
obowięzek 40 proc.). Dopiero w maju 
sytuacja poprawiła się o tyle, że oba­
wy o stałość kursu marki sę nieuza­
sadnione.

Tak samo nieuzasadnione sę 
obawy o zerwanie rokowań w ło­
nie konferencji rzeczoznawców. 
Plan Dawesa nie jest dla Nie­
miec łatwy; z drugiej strony Niem­
cy marzę o ewakuacji Nadrenji i 
niewętpliwie zrobię wszystko, . aby 
przez doprowadzenie do porozumienia 
w kwestji odszkodowań, usunęć ostat­
nią zaporę dla zabiegów dyplomatycz­
nych o ewakuację. Faktem . jest, że 
ostatnio przeżyty kryzys finansowy 
Niemcom wyszedł na dobro, bo ich 
znowu czegoś nauczył i ostudził.

Krótkie informacje gospodarcze
— W ministerstwie spraw wewnętrz­

nych toczyły się w tych dniach pertrakta­
cje z przedstawicielami Zw. spożywców w 
Polsce w sprawie kredytu na mechaniza­
cję piekarń.

— Grupa przemysłowców czechosłowa­
ckich i austriackich uda je się do Rosji So­
wieckiej celem podjęcia pertraktacyj w 
sprawie dostawy maszyn przędzalnych i 
tkackich.

~ Federal Reserve Board w Waszyng­
tonie odrzuciło żądanie podniesienia sto- 
Py procentowej w tych bankach z 5 na o 
Procent.

— General Motors Co. przystępuje do 
fabrykacji samolotów i w tym celu naby­
wa 400 0Ó0 akcyj Fokker Aircraft Co., 
Przez co posiądzie 40 proc, kapitałów za­
kładu budowy samolotów Fokkera.

Ostatni dzień obrad 
zjazdu ekonomistów polskich

Na wstępie wygłosił p. b. min. Hi­
polit Gliwic, obszerny referat na te­
mat racjonalizacji i kartelizacji w go­
spodarce światowej. Zdaniem prele­
genta, fakt, że patent bywa ulokowany 
w różnych państwach, przyczynia się 
wielce do zacieśnienia węzłów między­
narodowych. Co do karteli i syndy­
katów, to zaznacza jednak, że jeśli 
trudną jest rzeczą stworzenie kartelu 
narodowego, to jeszcze trudniej jest 
doprowadzić do utworzenia kartelu 
międzynarodowego. Prelegent pod­
kreśla wagę takich związków. Tak 
naprzyklad o kartelu stalowym przy­
puszcza, że danem mu będzie jeszcze 
odegrać wielką rolę, nie tylko w dzie­
dzinie życia gospodarczego, ale i poli­
tyki. Istnieje jednak, w pewnych 
dziedzinach trudność, albo zgoła nie­
możliwość utworzenia kartelu czy syn­
dykatu, n. p. w branży sukien dam­
skich albo perfum, gdzie decydujące 
znaczenie posiada moda. Również 
węgiel nie nadaje się — zdaniem pre­
legenta — do kartelizacji, a to ze 
względu na wielką skalę jego odmian 
i jakości. Wielkie znaczenie posiada 
natomiast unja wytwórców superfosfa- 
tu, która jest już dziś potęgę gospodar­
czą.

Następnie zabrał głos prof. polit. 
lwowskiej dr. Leopold Caro i mówił 
na temat ruchu kartelowego w obrębie 
państwa oraz międzypaństwowego. Re­
ferent zaznaczył, że do niedawna rzą­
dziła rzekoma wolna wymiana, a za­
ślepiona produkcja, nie oglądając się 
na ilość i jakość konkurentów ani na 
warunki zbytu, doprowadzała perjo- 
dycznie do strasznych katastrof, któ­
re ekonomiści starali się uzależnić na­
wet... od plam na słońcu lub periodycz­
nych nieurodzajów. Zmiana okazała 
się możliwą dopiero po wykryciu decy­
dującego czynnika: woli ludzkiej. Od­
tąd w miejsce wolnej konkurencji 
objął ster rządów monopol i dziś poło­
wa kapitału świata jest w ręku syndy­
katów i trustów. Dopóki one ograni­
czały swą działalność do samopomocy 
swych członków, do tworzenia ban­
ków, finansujących przedsiębiorstwa 
wchodzące w skład kartelu, wspólnego 
zakupu surowca, eliminacji fabryk 
przestarzałych etc. dopóty były poży­
tecznymi, zabezpieczając przemysł 
przed perjodycznemi przesileniami. 
Niestety stało się inaczej — trusty za­
częły korzystać ze swej siły i śrubować 
ceny gotowych produktów, zamiast 
podwyższać płace robotników, które 
nawet starano się obniżać. Jednocze­
śnie trusty starały się owładnąć gospo­
darczo państwa młode, usiłując ze­
pchnąć je do roli dostawców surowca 
i odbiorców gotowych produktów, a to 
przez wykupywanie i finansowanie 
przemysłu tych państw. Dla Polski 
szczególnie niebezpiecznym jest tu 
kapitał niemiecki, wobec antagonizmu 
interesów, lecz również należy zwra­
cać uwagę na każdy inny kapitał. 
Kartele międzynarodowe pozornie 
tylko sprzyjają pokojowi światowemu, 
w rzeczywistości bowiem przeciwsta­
wiają się polityce gospodarczej po­
szczególnych państw, czem pogłębiają 
tylko antagonizmy narodowe. Wobec 
powyższego prelegent stanowczo doma­
ga się ścisłej kontroli działalności 
karteli przez państwo, a przedewszyst- 
kiem j a w n o ś ci uchwał kartelo­
wych.

Tego samego domaga się doc. dr. F. 
Zweig, który również zwraca uwagę na 
ujemne strony wielkich karteli mię­
dzynarodowych.

Jako ostatni przemawiał prof. S. G. 
G. W. inż. S. Biedrzycki na temat ra­
cjonalizacji w rolnictwie. Prelegent

Odczyt
min. Kwiatkowskiego

Wczoraj po południu wygłosił min. 
przemysłu i handlu p. Kwiatkowski w 
westibułu reprezentacyjnym P-W. K. 
odczyt p. n. „Prawo zwycięstwa“, oma­
wiając w nim obecne położenie gospo­
darcze. Nietylko zaprzeczył istnieniu 
kryzysu gospodarczego, ale w dodatku u- 
znał za niepożądane w interesie państwa 
oświetlanie sytuacji gospodarczej jako 
niepomyślnej. Dalej rozprawia! się z za­
rzutami, jakoby polityka rządowa szła 
S JUerunku etatystycznym i tłumaczył.

domaga się dalekoidących zmian, 
zwłaszcza w drobnochłopskich gospo­
darstwach, tak, aby mogły one — 
prócz wyżywienia właściciela — pro­
dukować na zewnątrz. Jako przykład 
podaje nieracjonalność trzymania w 
pewnych, najmniejszych gospodar­
stwach konia, którego trzeba żywić w 
ciągu 365 dni, a który pracuje do 50 
dni. Również źle prowadzone są go­
spodarstwa średnie, gdzie administra­
cja — w porównaniu z przemysłem — 
postawiona jest na poziomie warsztatu 
rzemieślniczego, a nie przedsiębior­
stwa poważniejszego, a to dzięki 
archaicznemu i niepostępowemu sy­
stemowi. Jednocześnie zaznacza pre­
legent, że naodwrót rolnicy mają pra­
wo do żądania zastosowania racjonali­
zacji w tych działach produkcji, której 
są konsumentami.

Na tle powyższych referatów wy­
wiązała się ożywiona dyskusja, w któ­
rej jako pierwszy zabrał głos p. dr. R. 
Battaglia. Jest on zasadniczo prze­
ciwny wprowadzaniu nowej władzy 
państwa nad kartelami, ponieważ — 
zdaniem jego państwo już i tak rozpo­
rządza szeregiem ustaw w tym kierun­
ku. P. dr. Zieleniewski dodaje, że 
żadna ustawa nie jest w stanie prze­
ciwstawić się żywotnym potrzebom go­
spodarczym, a poza tem kartel rozpo­
rządza tysiącznemi sposobami, aby 
kontroli państwa uniknąć. P. Ivan- 
ka, asyst. W. S. H. uważa, że jedynym 
racjonalnym celem ustaw kontrolują­
cych kartele jest jawność uchwał. Dr. 
Krzetuski zwraca uwagę na koniecz­
ność łączności gospodarstwa poszcze­
gólnych państw, z gospodarką ogólno­
światową, co właśnie daje kartel. Tak 
samo uważa, że koniecznym jest u nas 
kapitał obcy, ponieważ nasze oszczęd­
ności nie wystarczają. Dr. Heydel o- 
świadcza, że za racjonalną uważa je­
dynie wolną konkurencję i stoi na sta­
nowisku walki państwa z kartelami. 
Dr, Szmyt nawiązując do racjonaliza­
cji rolnictwa, daje przykłady gospo­
darki rolnej innych państw.

Również dalsi mówcy oświadczyli 
się za kartelami. Wtedy zabrał głos 
prof. Caro i w świetnem przemówieniu 
obronił .swe tezy. Pragnie on, aby 
wielki kapitał był sługą społeczeń­
stwa, a nie jego panem. Bilans płat­
niczy państwa jest ważniejszy od kie­
szeni członków, a raczej przywódców 
karteli, któremi w Polsce głównie są 
Żydzi, którzy — niestety — nie chcą 
być Polakami. Żąda również ścisłej 
kontroli kapitału obcego, który — bez 
kontroli — zje nas. Gorące przemó­
wienie prof. Cara, pełne siły przekona­
nia, spotkała burza oklasków ze stro­
ny słuchaczy.

Podobne argumenty przytoczył 
również doc. dr. Zweig, który podobnie 
domaga się ścisłej kontroli państwa 
nad kartelami.

Prof. dr. Kostanecki proponuje wy­
słanie telegramu do dra prof. Wł. 
Grabskiego, który stał ria czele komi­
tetu organizacyjnego zjazdu, z podzię­
kowaniem za jego pracę. Jednocześnie 
prof. Kostanecki dziękuje Poznaniowi 
za jego gościnność oraz prof. Tayloro­
wi za jego ofiarną pracę przy przygo­
towaniu zjazdu na miejscu.

Prof. Taylor dziękuje za te słowa u- 
znania i proponuje stworzenie stałej 
delegatury zjazdu, któraby wydała 
prace obecnego zjazdu i- przygotowała 
następny. Drugi zjazd ekonomistów 
polskich odbędzie się prawdopodobnie 
w Katowicach, dokąd go zapraszają 
tamtejsze sfery gospodarcze i nauko­
we. Na tem przewodniczący prof. dr. 
Kostanecki zamknął pierwszy zjazd e- 
konomistów polskich w Poznaniu.

że bierny bilans handlowy, jako spowo­
dowany zakupami o charakterze inwe­
stycyjnym jest obecnie zjawiskiem ko- 
niecznem, gdyż umożliwi nam w przy­
szłości rozwinięcie szerokiej ekspansji 
wywozowej. W tym punkcie wyraźna 
jest rozbieżność w poglądach prelegenta 
a doradcy finansowego p. Dewey‘a, któ­
ry z uwagi na stan naszego rynku kapi­
tałowego przestrzega! przed inwestycja­
mi. Uwagi p. Kwiatkowskiego nacechó- 
wane były wogóle nieopuszczającym go 
nigdy optymizmem.

Ze zjazdu Związku 
Przemysłowców Konfekc.

Dokończenie obrad
Jak już donosiliśmy w sobotnim nu­

merze odbył się w sobotę zjazd Związ­
ku przemysłowców konfekcyjnych.

Po referacie p. Batagli wywiązała 
się dyskusja, w której m. in. zabierali 
głos pp. Szkudlarek, Kokkot, dyr. Mią- 
dowłcz, przedstawiciel fabryki biel­
skiej i inni.

Następnie dokonano wyborów uzu­
pełniających do rady Związku, w skład 
kórej weszli pp.: dr. Karol Mendel, 
dyr. St. Miądowicz, Kaufman i Szku­
dlarek z Poznania. Po sprawozdaniu 
kasowem, wygłoszonem przez p. dr, 
Battaglię udzielono przez aklamację 
pokwitowania zarządowi.

W południe o godz. 2 odbył się w 
Bazarze obiad, wydany na cześć ucze­
stników zjazdu Związku przemysłow­
ców konfekcyjnych i zaproszonych go­
ści. Obiad zaszczycił m. in. prezes P, 
W. Ii. p. dr. Wachowiak, który podzię­
kował w dłuższem przemówieniu prze­
mysłowcom konfekcyjnym za ich licz­
ny udział w Powszechnej Wystawie 
Krajowej. Poza tem zabierali głos 
p. dyr. Piechocki, hr. Ostrowski, p. Pie­
karski z Warszawy oraz p. dyr. Miądo­
wicz.

Około godz. 4 udali się uczestnicy 
zjazdu na tereny P. W. K. (bp.)

Z ZftGRflWIGY
(z) O powiększenie Ilości dni pracy w

Sowietach. Na zjeździe Rad Z. S. R. R. je­
den z delegatów wystąpił z wnioskiem 
zwiększenia ilości dni pracy do 365 
zamiast 300 utrzymywanych obecnie. 
Wnioskodawca obliczył, że w ten sposób 
wydajność produkcji zwiększy się o 20 
proc, co stanowi wartość 2 do 3% mil- 
jarda rubli.

(z) Projekt zrzeszenia 14-tu angielskich 
przędzalni bawełny. Donoszą z Lancashi- 
re‘u o projekcie zrzeszenia 14-tu głównych 
przędzalni bawełny, którego celem ma być 
przeciwstawianie się polityce destrukcyj­
nej i nierozsądnemu obniżaniu cen oraz 
utrzymanie stabilizacji w obrotoch z Egi­
ptem.

(z) Stan zasiewów w Stanach Zjedn.
A. P, Według depeszy waszyngtońskiego 
departamentu rolnictwa otrzymanej przez 
Międzynarodowy Instytut Rolnictwa w 
Rzymie o stanie zasiewów w Stanach Zje­
dnoczonych A. P. nadmierna wilgoć za­
szkodziła nieco zasiewom pszenicy ozimej, 
jednakże stan jej pozostaje dotychczas 
zadowalający. Pszenica jara oraz zasiewy 
owsa są spóźnione. Pogoda deszczowa jest 
niekorzystna dla kukurydzy i bawełny.

(z) Stopa redyskontowa Federal Reser­
ve Banków. „Chicago Tribune“ donosi, że 
urząd Federal Reserve w Waszyngtonie 
odmówił w ub. tygodniu kilku bankom na­
leżącym do systemu Federal Reserve, 
włącznie z bankami nowojorskim i chica­
gowskim, podwyższenia ich stopy redy­
skontowej do 6%. Wobec faktu podnie­
sienia przez Federal Reserve Bank w San 
Francisco stopy redyskontowej do 5%, od 
poniedziałku wszystkie 12 banków Fede­
ral Reserve stosować będą stopę redvskon- 
tową 5%.

Urzędowa ceduła 
Giełdy Zbożowej i Towarowej

w Poznaniu
Warunki: Handel hurtowny, parytet Po­
znań ładun, i wagonowo, dostawa bieżąca, 

za 100 kg.:
Standardy: a) żyta poznańskiego 

699,5 gr. (118,7 f. w. h.); b) żyta pomorskie­
go 693,5 gr. (117,5 f. w. h.); c) pszenicy po­
znańskiej I pomorskiej 755 gr. (127,9 Ł 
w. h.V, d) owsa poznańskiego i pomorskie­
go 461,5 gr. (77,9 f. w. h.l: e) notowania mą­
ki żytniej na podstawie urzędowo ustalo­
nego typu (70%).

Poznań, dnia 27. 5. 1929,
„Ceny orientacyjne’ 

parytet Poznań 
Zyto j s i .... , , t 

Usposobienie słabe.
Pszenica.................« • i

Usposobienie spokojne. 
Jęczmień przemiałowy . , , 

Usposobienie słabe.
Owies ...... • -. i

Usposobienie zniżkowe. 
Mąka żytnia wł. worka we­

dług urzędowo ustalonego
typu (70%).....................

Usposobienie słabe.
Mąka pszenna 65% wł work.

Usposobienie słabe.
Otręby żytnie .
Otręby pszenne,
Wyka latowa ,
Peluszka , . .
Łubin niebieski 
Łubin żółty

I Tatarka . t , , , s

iii 
i i »
» » »

25,25 26,25 

44,00-45,00 
30,00 -31,50 
27,00- 28,00

89.00
63,50 67,50

20,00—21,00
25,00-26,00
43,00—45,00
40,00—42,00
25,00—26,00
32,00—34.00
43,00—46,00

Uwaga; Ogólne usposobienie słabe. , .
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POWSZECHNA WYSTAWA KRAJOWA
Przyjazd wycieczki Zjednoczenia

Polskiego Rzymsko-Katolickiego
Dziś rano o godzinie 6 minut 45 

przybyła do Poznania z Warszawy wy­
cieczka „Zjednoczenia Rzymsko-Kato­
lickiego“ z Chicago. Z 300 osób, które 
były w Warszawie, dotarło dzisiaj do 
naszego miasta tylko 85, ponieważ 
.większość udała się do krewnych i 
znajomych, zamieszkałych w różnych 
stronach Polski. Powszechną Wysta­
wę Krajową zamierzają zwuedzić w pó­
źniejszym terminie.

Niestety z powodu nieporozumienia 
pociąg, wiozący rodaków amerykań­
skich, przybył do Poznania wcześniej, 
aniżeli przewidywał program, wskutek 
czego przewidziane powitanie na dwor­
cu drogich gości nie doszło do skutku.

Przybyli, prowadzeni przez prezesa 
p. Olejniczaka, sekretarza ks. dr. Ja­
neczka i p. Piątkiewicza, zamieszkali 
,w hotelu „Polonia“ i w „Wielkopol­
skim Domu Gościnnym“ przy ul. Nie­
całej.

Przed godziną 11 wycieczka ame­
rykańska zebrała się przed zamkiem 
i udała się na przyjęcie do Prezydenta 
Rzplitej, żeby dokonać wręczenia dy­
plomu honorowego organizacji.

W sali tronowej zamku, po przemó­
wieniu prezesa Olejniczaka, który 
zobrazował znaczenie Zjednoczenia 
Polskiego Rzymsko-Katolickiego, któ­

Medal złoty Zjednoczenia Polskiego 
Rzymsko - Katol. wręczony dzisiaj 
w południe J. Em. ks. Prymasowi 

Hlondowi.

Kupcy i przemysłowcy 
z Ameryki

W nocy z soboty na niedzielę przy­
była do Poznania drogą na Cher­
bourg i Paryż wycieczka polskich kup­
ców i przemysłowców z Ameryki w 
liczbie 46 osób.

Wycieczkę, która zabawi w Pozna­
niu do czwartku, prowadzi p. Włady­
sław Sajewski z Chicago, wydawca 
nut polskich i właściciel wielkiego 
składu instrumentów muzycznych.

Pomiędzy gośćmi z Ameryki są na­
stępujące osoby: prezes polskiego 
banku w Cleveland p. Majewski z mał­
żonką, p. Edward Płaczek, kasjer ban­
ku z Chicago z żoną i synem, p. Leon 
¡Wojczyński, właściciel fabryki mebli 
z Chicago, p. J. M. Pierzyński z żoną, 
p. Stanisław Mermel z Chicago, p. J. 
Florkowski z Filadelfji, p. Santer z 
małżonką z Chicago, p. Jan Bukowski 
z Chicago, p. Juljan Sadowski, dyrek­
tor banku z Chicago, p. Tobolsjj|, p. 
Henryk Karls, p. Piotr Żelazowski i p. 
Jan Podgórski z Filadelfji.

Po dokladnem zwiedzeniu P. W. K. 
i wycieczce do Gniezna, planowanej 
na środę, członkowie wycieczki kup­
ców i przemysłowców polskich z A- 
meryki rozjeżdżają sig w czwartek po 
kraju na przeciąg trz'ech tygodni, po­
czem odbędzie się zbiórka w Warsza­
wie, żeby rozpocząć objazd wszyst­
kich większych miast polskich.

Frekwencja wystawy.
Jak informuje wydział propagandy 

P. W. K. liczba ogólna osób, które do­
tąd zwiedziły wystawę, przekroczyła 
yv dniu wczorajszym ćwierć miljpna.

re liczy 150 000 członków różnych sta­
nów i zawodów, nastąpiło nadanie Pre­
zydentowi Rzplitej tytułu prezesa ho­
norowego organizacji i wręczenie dy­
plomu honorowego wraz z pamiątko­
wym złotym medatem.

Po godzinie 12-ej Polacy z Amery­
ki wręczyli dyplom honorowy i medal 
pamiątkowy „Zjednoczenia Rzymsko- 
Katolickiego“ J E. ks. prymasowi 
Hlondowi, poczem zwiedzili katedrę.

Obiad spożyto w restauracji ogro­
du Zoologicznego, który zwiedzany ma 
być po południu.

Program pobytu wycieczki „Zjed­
noczenia Rzymsko-Katolickiego“ uległ 
pewnym zmianom.

Jutro o godz. 9-ej zbiórka przed 
głównem wejściem P. W. K. i zwie­
dzanie wystawy przez cały dzień. O 
godzinie 13,15 obiad w restauracji cen­
tralnej (Hugger). Wieczorem opera.

W środę, 29 bm. o godzinie 10-ej 
odjazd do Gniezna (z toru pocztowego), 
zaś w czwartek w Poznaniu wzięcie 
udziału w procesji Bożego Ciała (zbiór­
ka przed katedrą o godz. 10).

W piątek projektowana jest wy­
cieczka do Kórnika, poczem wieczo­
rem, regularnym pociągiem, odjazd do 
Częstochowy.

IF pałacu rstądowym

Oświata — Wychowanie 
przedszkolne

Przechodzimy zkolei do pokoiku, 
mieszczącego misternie zilustrowane 
zagadnienie wychowania przedszkol­
nego, coś w rodzaju „pracowni Da-- 
nusi“.

Wszystkie pokazy ułożone są umie­
jętnie tak, aby dały obraz całkowity 
systemu wychowania przedszkolnego 
dzieci w wieku od 4 do 7 lat. Miniatu­
rowe pokazy robią pozornie wrażenie 
jakichś nieudolnych obrazów i figur. 
Powoli jednak orjentujemy się w ca­
łości i stwierdzamy, że większość ry­
sunków, robótek, modeli wykonana 
jest przez dzieci. To właśnie podnosi 
wartość pokazów. A więc tu jakieś 
niewprawne rączki pokusiły się na 
wycinanki, których całe albumy oglą­
damy z zaciekawieniem, tam rysunek 
jakiś, wykazujący wybitny zmysł pro­
porcji u dziecka, zda się odkrywać w 
maleństwie przyszłego artystę. We 
wszystkiem widać celową opiekę wy­
chowawców, idącą w tym kierunku, 
aby rozwijać w sposób możliwie obra­
zowy zapomocą kojarzeń wszystkie 
zmysły dziecka, mającego niebawem 
wejść do szkoły. Skomplikowane me­
tody nauczania dzieci w wieku przed­
szkolnym, ten mają przedewszystkiem 
cel, aby czynnik wychowawczy już 
wcześniej, niż to się stanie w szkole, 
przeniknął do duszy dziecka polskie­
go, aby zaistniała podbudowa szkoły, 
aby — jak powiada Cieszkowski — 
gleba duszy tak uprawiana i użyźnia­
na snadnie przyjęła naukę szkolną“. 
Obok budzących nieraz zachwyt swą 
miłą nieudolnością i prostotą rysun­
ków, figur, wycinanek i t. p. wykona­
nych przez same dzieci, uwzględniono 
również w pokazach sposoby ćwicze­
nia zmysłów dziecka w postaci ró­
żnych przedmiotów dla odróżnienia 
kolorów, dla ćwiczeń zręczności w pal­
cach i t. p.

Całość uzupełniają liczne fotogra- 
fje oraz mebelki dziecięce wraz z 
piaskownicą pokojową. Wychodzimy 
z przekonaniem, że Polska w metodach 
wychowania przedszkolnego idzie wy­
raźnie z postępem Zachodu.

Szkoła przyszłości
Wadą organiczną naszego szkolnic­

twa powszechnego jest wielka do tej 
pory różnorodność w typach szkół po­
wszechnych. Na ogólną liczbę szkół 
powszechnych 25149 było w roku 
1927/28 tylko 2 328 szkół 7-mioklaso- 
wych, a więc odsetek jeszcze znikomy. 
Kardynalnem zadaniem władz szkol­
nych jest zapewnienie wszystkim dzie­
ciom pobierania nauki w szkołach po­
wszechnych jak najwyżej zorganizo­
wanych. Świadomość tego zadania 
doprowadziła już do tego, że w r. 
1927/28 około 31% wszystkich dzieci 
kształciło się w szkołach powszech­
nych najwyższego stopnia organiza­
cyjnego L j. 7-mioklasowych. —

Daleko jednak do celu właściwego, 
t. j. do zupełnego zniwelowania różnic 
tak dziś rażących. Z chwilą zaś, kie­
dy na całym obszarze Rzplitej będzie­
my mieli szkolę powszechną jednolitą, 
wtedy dopiero możemy poważnie dy­
skutować przedewszystkiem na temat 
takiego ujednostajnienia programu 
nauczania, aby stanowiło ono bezpo­
średnie' przejście do szkoły średniej. 
Narazie pozostajemy jeszcze w sferze 
projektów' stopniowo w miarę możno­
ści finansowych państwa realizowa­
nych.

Jednym z takich projektów, skon­
kretyzowanych już, jest „projekt or­
ganizacji szkól powszechnych w okrę­
gu włocławskim na rok 1932/33“. Tak 
głosi napis na oszklonym, przejrzyście 
wykonanym modelu tego projektu. 
Model przedstawia dwie mapy okręgu 
włocławskiego z miastem Włocław­
kiem, jedną z organizacją szkolnictwa 
istniejącą, drugą projektowaną na rok 
1932/33. Projekt, jak wynika z modelu, 
idzie w kierunku podniesienia szkoły 
powszechnej do najwyższego stopnia 
organizacyjnego kosztem zniesienia 
rozsianych po całym okręgu szkół niż­
szego stopnia.

W ten sposób pomniejszyłaby się 
conajmniej ilość szkół z około 130 do 
60-ciu, ale zyskałby na tem ogromnie 
poziom wychowania. A o to przede­
wszystkiem chodzi.

Wystawa przedmiotów nauki
W dwóch obszernych salach roz­

mieszczono wystawę poszczególnych 
przedmiotów nauki w szkołach po­
wszechnych i średnich począwszy od 
elementarza poprzez języki ojczyste, 
matematykę i filologji klasycznej.

Wybitną część wystawy zajmują 
prace wykonane przez uczniów.

Poza bibljografją i pokazami po­
ważnych dzieł nauki, widzimy, często 
zachwyt budzące, prace uczniów z 
okresu polonistyki, z historji, czy np. 
filologji klasycznej. Pomysłowo wy­
konane ilustracje do „Pana Tadeusza“, 
plany do „Ogniem i mieczem“, różne­
go rodzaju pomocnicze przyrządy mne- 
motechniki, mapy historyczne itp. god­
ne są uznania dla ich młodych wy­
konawców, przeważnie uczniów gim­
nazjalnych.

Trochę, jak nam się zdaje, po maco­
szemu potraktowano filologję klasycz­
ną. W okresie, bądź co bądź, trwają­
cej jeszcze walki z prądem, który zli­
kwidować chce w Polsce nauczanie ję­
zyków i kultury klasycznej, należało­
by na tę część wystawy położyć szcze­
gólny nacisk. Naogół dość niebogatą 
wystawę rozwoju kultury klasycznej 
w Polsce nie zdołają pokryć ani pięk­
nie wykonane Forum Romanum, ani 
zdaleka słyszana deklamacja pierw­
szej pieśni Iljady: „Gniew i klęski zeń 
spadłe na Greków śpiewaj bogini...“ 
przeniesiona na płytę gramofonową, 
ani skądinąd udatne ilustracje do 
tejże Iljady. Całość robi wrażenie 
niekompletne.

Uzdrowiska polskie
Rządy zaborcze nie interesowały się 

w najmniejszym stopniu uzdrowiska­
mi polskiemi, posiadającemi natural­
ne warunki rozwoju)

W b. zaborze pruskim nie było wca­
le uzdrowisk, aby zmusić Polaków do 
korzystania z „badów“ niemieckich. 
W zaborze rosyjskim tak hojnie upo­
sażone przez przyrodę miejscowości, 
jak Busk, Solec, Nałęczów, Ciechoci­
nek, Druskieniki, Ojców, Otwock — 
zawdzięczały swe istnienie czynnikom 
społecznym i wysiłkom lekarzy balne­
ologów. Również i rząd austrjacki, 
chociaż był Właścicielem Krynicy, nie 
okazywał żadnej troski ani o nią, ani 
o inne lecznicze miejscowości b. Gali­
cji, należące do osób prywatnych. Je­
dynie, dzięki opiece autonomicznych 
władz galicyjskich, uchwaleniu przez 
Sejm lwowski starannie opracowane] 
ustawy krajowej z r. 1908 i powołaniu 
do życia Zakładu Kredytowego Zdro­
jowisk i Uzdrowisk, poczęły one rozwi­
jać się w pierwszem dziesięcioleciu XX 
wieku.

Wojna zniszczyła większość na­
szych uzdrowisk: Druskieniki palono 
kilkakrotnie, Nałęczów uległ rabunko­
wi, Solec i Busk zdewastowano, Tru- 
skawiec, Morszyn, Iwonicz, Rymanów 
— znalazły się na terenie bojów i zo­
stały zniszczone, takiemuż losowi ule­
gła Krynica, Szczawnica, Rabka, Że­
giestów. Zamknięcie granic i niemo- 
żność wyjazdu do obcych miejacowo-

ści kuracyjnych przyczyniło się do 
szybkiej odbudowy i podniesienia się 
uzdrowisk polskich. Przekonaliśmy 
się, że, mając u siebie skuteczne wody 
i kąpiele, nie potrzebujemy wywozić 
pieniędzy zagranicę, gdyż istnieje mo­
żność poratowania zdrowia we wła­
snym kraju. Przyczyniło się to powa­
żnie do szybkiego usunięcia dewasta- 
cyj wojennych.

Powstanie państwa polskiego przy­
śpieszyło i spotęgowało ten proces. 
Utworzono specjalny urząd, opiekują­
cy się zakładami leczniczemi i uzdro­
wiskami, który objął w administrację 
uzdrowiska państwowe (Krynicę, Cie­
chocinek i Busko), oraz otoczył opieką 
uzdrowiska o charakterze komunal­
nym (Otwock, Zakopane, Wisła itd.), 
społecznym (Nałęczów, Ojców, Piesko­
wa Skała), a nawet prywatnym 
(Szczawnica, Rabka, Żegiestów, Ryma­
nów, Solec, Druskieniki itd.).

Poza tem uzdrowiskami interesuje 
się Ministerstwo Robót Publicznych, 
inicjując ankiety np. w sprawie rozwo­
ju Zakopanego i Gdyni, wyposażając 
je w urządzenia techniczne, przepro­
wadzając regulację itp. Dzięki temu 
wszystkie bez wyjątku zdrojowiska i 
uzdrowiska polskie wprowadziły licz­
ne inwestycje: oczyszczono dawne 
źródła i dowiercono się nowych, 
zwiększono liczbę łazienek, wybudowa­
no nowe zakłady zdrojowe, zaprowa­
dzono oświetlenie elektryczne, wodo­
ciągi, kanalizację, wzniesiono wiele 
hoteli, pensjonatów i willi prywat­
nych, ulepszono drogi, powiększono i 
upiększono parki, nie wspominając o 
innych drobniejszych inowacjach.

Wszystko to sprawiło, że prymityw­
ne pod względem urządzeń nasze miej­
scowości kuracyjne zwolna dochodzą 
do poziomu ogólno-europejskiego. 
Skutkiem tego zwiększa się frekwen­
cja, co znów pozwala myśleć o dal­
szych ulepszeniach. Jak znacznie 
wzmógł się napływ gości do naszych 
uzdrowisk, świadczy kilka przykładów 
następujących:

Zakopane
Krynica
Szczawnica
Rabka
Truskawiec
Inowrocław

r. 1911 w r. 1927
12 900 42 575
11180 32 476

4 300 7 310
3 700 13 000
4 350 10 750

100 4 500
przyjąć można, ż

wiło 250 000 osób, gdy przed wojną 
liczba ta nie dochodziła 100 000. W 
obliczenia te nie wchodzą plaże nad­
morskie. Za czasów zaborczych poza 
Sobotami zaledwie Gdynia i Hel ścią­
gały na lato po kilkanaście rodzin.

Dziś całe wybrzeże polskie zarów­
no zatoki Puckiej, jak „Wielkiego Mo­
rza“ stanowi niemal ciągłą plażę, usy­
paną willami i gęsto zaludnioną w 
miesiącach letnich. Gdzie przed woj­
ną wegetowały ubogie wioski rybac­
kie, dziś wznoszą się znane miejsco­
wości, których okazałe hotele, wielkie 
kurhauzy i skromne wille wypełniają 
się w sezonie tysiącami letników. Ko- 
libki, Orłowo, Kamienna Góra, Gdynia, 
Oksywia, Puck, Swarzewo, Wielka- 
wieś, Chałupy, Kuźnica, Jastarnia, 
Hel, Bór, Hallerowo, Chłopowo, Roze­
wie, Jastrzębia Góra, Karwia, Holen­
dry — oto nieprzerwalny łańcuch u- 
cz.ęszczanych plaż. Stworzyło je i roz­
winęło dopiero państwo polskie. Prze­
kształciło ono puste i smutne wybrze­
że morskie w ciągu dziesięciolecia w 
tętniące życiem i radością pasmo ogro­
dów i osiedli.

Ten rozkwit polskich zdrojowisk, 
stacyj klimatycznych, plaż nadmor­
skich i zwykłych miejscowości letni­
skowych, dających mieszkańcom 
miast zdrowie i odpoczynek, znajduje 
wszechstronne zobrazowanie na P- 
W. K.

Związek Uzdrowisk Polskich 
wzniósł specjalny pawilon, w którym 
zapomocą modeli, map, wykresów i 
różnych okazów przedstawiony jest 
rozwój i stan obecny uzdrowisk pol­
skich. Pokaz ten przyczyni się z pew­
nością nietylko do dalszego zapozna^ 
nia Polaków z pięknem i kuracyjnemi 
właściwościami wielu miejscowości 
naszego kraju, ale też do spopularyzo­
wania uzdrowisk polskich wśród pu­
bliczności zagranicznej.

Popierając wytwórczość krajową, 
budujesz niezależność 1 potęgą 
gospodarczą i polityczną Polski!
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Z podróży naokoło świata
W jazd do Jlansanillo — Wrażenia z Meksyku — Do Los An- 

gelos
Dzień przyjazdu do portu jest dla 

każdego transoceanicznego okrętu 
dniem świątecznym, pełnym radości 
i niecierpliwych oczekiwań.

Bliskość dawno niewidzianego lą­
du działa nawet na najzagorzalszych 
wilków morskich zlekka podnieca­
jąco

Oficer dyżurny krąży szybciej niż 
zwykle po pomoście, osmarowani ma­
szyniści wyłażą z swych czarnych cze­
luści i patrzą z uśmiechem na rosną­
cy pasek lądu, nieprzebrana tłuszcza 
kucharzy, kucharczyków i kucharzą- 
tek wyłania się co chwilę na pokład, 

V majtkowie golą się namiętnie, nie mó­
wiąc już o zdenerwowaniu zwykłych 
profanów-pasażerów, którzy wszakże 
przez całą podróż nie trudnią się ni- 
czem innem, jak wyczekiwaniem lą­
du. Co przezorniejsi przywdziewają 
już 100 mil od brzegu lśniące kołnie­
rzyki i z kapeluszem w ręku, każdej 
chwili gotowi do wyskoczenia za bur­
tę, wysiadują długie godziny na po­
kładzie. Inni powtarzają regularnie 
co 3 minuty zdanie: „Ach jak już bli­
sko!“, co tych, którzy nie są jeszcze 
gotowi i w chaosie swych niezgłębio­
nych kufrów, skrzyń i waliz szukają 
nadaremnie guzików od mankiet, 
przyprawia o rozpacz, klątwy i roz­
strój nerwowy.

Każdy przygotowuje się jak może, 
każdy raduje się w swój właściwy 
sposób.

Chorzy cieszą się na solidny bruk 
portowy i powrót apetytu, zdrowi na 
widok twarzy, które nie należą do 
«tych nudnych, okrętowych czupira 
deł‘, pierwsza klasa raduje się myślą 
o kabarecie, druga o teatrze, trzecia o 
taniości bananów, słowem wszyscy się 
cieszą, wszyscy wyglądają, patrzą, 
przedreptują z nogi na nogę i nie mo­
gą doczekać.

Ja osobiście cieszę się w momen­
tach takich na cały szereg rzeczy, prze- 
dewszystkiem jednak przepadam za 
samym ceremonjałem dojazdu, który 
według mego zdania, stanowi pierwsze 
i wiele mówiące źródło wrażeń o no­
wym nieznanym kraju, do którego się 
przybywa.

Twarze, stroje, mundury ludzi, 
którzy jako pierwsi przybywają na o- 
kręt, łodzie, komisje, kwarantanny, 
dezynfekcję siarką, rewizje, kontrole, 
przeglądy oto nieprzebrane bogactwo 
szczegółów, które w ciekawym i wynu­
dzonym podróżą przybyszu wyrabia 
błyskawiczny sąd o nowo zwiedzanej 
republice łub monarchji. Fakt ten 
znany jest wprawdzie wszystkim pań­
stwom świata i stąd w niejednej „Gua- 
temali“ lub „Costarice“ policjant por­
towy ubrany jest lepiej niż sam pan 
prezydent, sprytniejszy jednak po­
dróżnik, który zęby zjadł na niejed­
nym porcie, z trudem tylko daje się 
nabrać i z tego, co widzi podczas za­
rzucania kotwicy może wyciągnąć 
mnóstwo wniosków, porównań i są­
dów.

Tym razem byłem wyjątkowo cie­
kawy, gdyż okręt nasz miał zawitać 
do najsławetniejszej w świecie repu­
bliki, krainy rewolweru, prześladowa­
nia chrześcijan, wieszania ludzi na 
słupach telegraficznych i tym podob­
nych igraszek.

— Mansanillo... Mexico 9 hora — 
brzmiał krótki a wiele zapowiadający 
napis na okrętowej tablicy.

Istotnie... już o czternastej w połu­
dnie rozpostarła się przed nami lesi­
sta zatoka i statek sygnałem na masz­
cie zażądał pilota.

Pan pilot jednak wyszedł był na 
miasto albo odbywał jeszcze swą po­
łudniową drzemkę, dość, że dopiero po 
długiem" czekaniu zdołaliśmy stwier­
dzić, iż coś w rodzaju łodzi odbiło od 
brzegu i wzięło kurs ku naszemu stat­
kowi.

Nie było wątpliwości... coś zaczęło 
jechać!

— Paff... paff... pif... trrr... trrr, 
strzelał w przedśmiertnych drgawkach 
jakiś dychawiczny motor, łódź przy 
dokładniejszem przyjrzeniu się istot­
nie nie stała w miejscu i nadzieja, że 
kiedyś dotrze szczęśliwie do celu, sta­
jała się z każdą chwilą bardziej real­
ną* \

Jeszcze kilka klątw niecierpliwych 
Pasażerów, jeszcze kilka wystrzałów 
Piff... paff... trrr... trrr i dzielna, spróch­
niała. wprawdzie, lecz piękną zieloną 
farbą pomalowana łodzina dotarła do 
burty.

i oczy olśnił nam blask nad blaski!
. ;-Z niepozornej łupiny wysiadł pi- 
i°t złotem i srebrem kapiący, z takiem

nieprzebranem * bogactwem galonów, 
wyłogów i tresów, że chyba sam nie­
boszczyk admirał Nelson nie potrafił­
by przystroić się suciej.

Jaki dzielny kraj! — pomyślałem 
sobie — jak imponująco nas wita! Ty­
le złota! Tyle srebra! Gdy okręt za­
rzucił kotwicę na środku zatoki, re­
publika meksykańska podążyła ku 
nam w postaci dalszych kilku ark 
Noego, które w nieprzerwanym łańcu­
chu jęły przywozić hurtownie lekarzy, 
celników, policjantów lądowych, poli­
cjantów wodnych, urzędników, urzędy, 
komisarzy, komisje oraz niezliczone 
inne typy o mniej lub więcej tajemni­
czych i podejrzanych intencjach.

Wnet okręt cały zawalił się gwar­
nym, żywo gestykulującym tłumem 
przybyszów. Szerokie, meksykańskie 
kapelusze zapchały literalnie wszelkie 
przejścia, korzytarze i schody okrętu... 
złotem i srebrem kapiące mundury ob­
sadziły wyjścia... a my biedni pasaże­
rowie, przyciśnięci do ścian, uczuli­
śmy się nagle słabi, mali i sproszkowa­
ni wobec blasku, tupetu i szerokiego 
gestu meksykańskiej władzy.

Każdy policjant wszakże posiadał 
u boku długi rewolwer i patrzał na 
nas wzrokiem pana życia i śmierci. 
Nie pozostało nic innego, jak zwinąć 
się w kłębek i czekać cierpliwie, aż 
urzędująca komisja dourzęduje do 
końca i wyda rozkaz otworzenia wyj­
ścia.

Po dwóch godzinach istotnie obda­
rzono nas wolnością.

— Co pan tam dźwiga w tern pu­
dle? — zagadnął mnie na schodach ja­
kiś minister policji, — Aparat foto­
graficzny?... Niech pan go zaraz od­
niesie do swej kajuty, tu jest forteca... 
tu fotografować nie wolno!

...Rozejrzałem się wokoło... jak o- 
kiem sięgnąć ciągnęły się lasy dziewi­
cze, gdzieśniegdzieś koszlawa, drew­
niana chałupka wyglądała z gąszczu 
i bydło niezaprzeczalnie cywilne pa­
sło się po górach. Lecz trudno! For­
teca fortecą, władza władzą. Na to 
niema rady. Aparat pozostał na stat­
ku i czytelnicy wybaczyć muszą brak 
zdjęć przy niniejszym liście.

A szkoda, gdyż Mansanillo jest jed- 
nem z najbardziej malowniczych i naj­
bardziej bogatych w motywy miastecz­
kiem, jakie widziałem.

Co jest w niem, co mieści w sobie 
urok specjalny, co posiada niezrówna­
ną siłę i jaskrawość barw i przypomi­
na zuchwale malowany obraz pełen 
promiennego słońca, świateł i kontra­
stów?

Wszystko, co widać w miasteczku, 
jest brudne, ruderowate, zaniedbane i 
koszlawe, lecz wszystko jest piękne, 
nieskończenie malownicze i barwne, 
bo jakgdyby uszlachetnione błękitem 
nieba, lazurem oceanu, zielenią lasu i 
blaskiem potężnego słońca.

Jakiś ognisty, duszny nimb roman­
tyzmu zdaje się ciążyć nad każdym 
zaułkiem, każdą tajemniczą ruderą i 
krętą stromą uliczką, z każdego u- 
kwieconego balkonu wionie jakaś dzi­
wna historja, jakiś dramat miłości, żą­
dzy nienawiści i zemsty.

Szarzyzna codziennego życia z 
swym bezmiarem trosk i kłopotów, 
rzekłbyś, pierzchła przed tym ogro­
mem romantyzmu i ustąpiła miejsca 
wiecznej niedzieli, wiecznym świętom 
bez zgryzot, zmartwień i troski o ju­
tro.

Tłum zawodowych uliczników w 
olbrzymich kapeluszach i czerwonych 
pasach zalega bezczynnie bruki ulicz­
ne, kłóci się, gra w kości lub wałęsa 
po kątach. Bogaci „cowboye“ w bu­
tach do pasa, srebrnych ostrogach i 
rewolwerem na trzy łokcie u boku pi- 
ją i tańczą po wiecznie gwarnych o- 
berżach. Czarnookie, piękne kobiety 
w rozpuszczonych, kruczych włosach 
wysiadują na balkonach, spacerują po 
ulicach, ba, nawet-kąpią się w jaskra­
wych, jedwabnych sukniach balowych. 
Wszystko jest strojne, błyszczące od­
świętne, wszystko śpiewa, tańczy, gra 
pod oknami serenady na gitarze, 
wszystko kocha, pije, całuje, szaleje, 
strzela na wiwat, tłucze szklanki, 
wszystko wabi, pożąda, pala namięt­
nością, nienawidzi, kłuje sztyletem, 
wszystko świętuje 7 bitych dni w ty­
godniu!

Szara praca nie nadaje się oczywi­
ście do barwnych ram i szerokiego ge­
stu.

Pilot, który miał wyprowadzić nasj 
chyba gdzieś w labiryncie balkonów 
i stał się głuchy na wszelkie ziemskie 
odgłosy. Parowa syrena naszego oce­

anicznego olbrzyma przez półtorej go­
dziny darmo próbowała go przywołać. 
Dopiero późną nocą przyjechał na swej 
spróchniałej, lecz piękną zieloną farbą 
pomalowanej Arce Noego.

Po kilku dniach tablica okrętowa 
oznajmiła: „Los Angeles, United Sta­
tes“.

Z zamglonej dali pomknęła ku nam 
jak strzała... szara, stalowa, starannie 
oszklona motorówka. Cicho... bez sze­
lestu prawie dobiła do burty i w 
mgnieniu oka zniknęła w oddali.

Wysiadł z niej jeden człowiek tyl­
ko, człowiek o ostrych, jak z kamie­
nia kutych rysach, w skromnej, gra­
natowej litewce, bez galonów i złota.

Milcząc, wszedł na pomost i mil­
cząc, stanął na swem miejscu obok 
sterowego koła.

...„Ot dwa światy!“ — pomyślałem 
sobie.

Inż. Tadeusz Perkitny.

Lindbergh
staje się niepopularnym
Amerykański bohater narodowy lotnik 

pułkownik Charles Lindbergh popularnie 
zwany „Lindy“, naraził się ostatnio pu­
bliczności, czem wywołał publiczną dy­
skusję w gazetach amerykańskich na te­
mat „bohaterów i kultu dla bohaterów“.

Lindy mianowicie, lądując na lotnisku 
wjechał maszyną, jak twierdzą, świado­
mie w kałużę błota. Chciał w ten sposób, 
zresztą dość drastyczny, pokazać, jak ma­
ło ceni sobie kult dla bohaterów. Faktem 
jest w każdym razie, że swym upadkiem 
w błoto, opryskał od stóp do głów szereg 
reporterów, sportowców, między nimi i 
kobiety, które z upragnieniem oczekiwa­
ły swojego ideału. Trudno stwierdzić, czy 
Lindbergh uczynił to naumyślnie.

Gazety amerykańskie jednak rozpisu­
ją się zawzięcie na temat, jak daleko wol­
no się posunąć bohaterowi zmęczonemu 
wyrazami hołdu i jak daleko powinien 
sięgać kult dla bohaterów, aby im nie 
uderzył na mózg.

W artykułach przeważał sentyment, 
że o ile Lindberghowi jego sława zbytnio 
uderzyła do głowy, łatwo może go spot­
kać los bohatera wojny hiszpańsko - ame­
rykańskiej, admirała Dewey. Dewey ru- 
basznością swą tak zniechęcił ludność do 
siebie, że początkowy ich zachwyt zamie­
nił w lekceważenie i niechęć ku sobie. 
Bohaterowie narodowi mają pewne obo­
wiązki względem uwielbiających ich tłu­
mów. Lindbergh mógłby pozostać takim 
bohaterem na stałe, naturalnie gdyby 
chciał i gdyby mu zależało na tern. Ale 
uwielbienie dla bohaterów jest chwiejne 
i zmienniejsze, niż mroźne wiatry, wie- 
jące w Nowej Finlandji. .,0 tem nie po­
winien zapomnieć młody bohater, jeśli 
chce być nadal popularnym" — konklu­
dują Amerykanie. (al)

Przespany ślub'
W urzędzie stanu cywilnego pewnej 

wsi francuskiej — tak opisuje „Comoe- 
dia" — zgromadzili się uczestnicy „boga­
tego ślubu.“ Brakło tylko narzeczonego. 
Urzędnik stał w szacie godowej z miną 
namaszczoną, by wygłosić odpowiednią 
mowę i czekał. A kiedy czekanie prze­
ciągało się zbyt długo, biedna panna mło­
da wybuchnęła płaczem. Udano się co 
prędzej do mieszkania narzeczonego, ale 
i tam go nie było. Zaczęto przypuszczać 
najgorsze. Wreszcie zwrócono uwagę na 
samochód, stojący spokojnie przed urzę­
dem. Otworzono go i ujrzano narzeczone­
go pogrążonego w twardym śnie. Widocz­
nie żegnał się dnia poprzedniego zbyt czu­
le i długo z towarzyszami stanu kawa­
lerskiego. Zbudzono go dość bezceremo­
nialnie i zawleczono zaspanego przed roz­
gniewaną narzeczoną i urzędnika stanu 
cywilnego... (w)

Zabobonni Berlińczycy
Berlin posiada przeszło 3000 wróżbia- 

rek, których klientela składa się przeważ­
nie z kobiet wszelkich sfer i najróżniej­
szego wieku. Są wróżbiarki zatrudniają­
ce „agentów", którzy w dniach wypłaty 
zarobków uwijają się między robotnica­
mi fabrycznemi i starają się za wszelką 
cenę wcisnąć im kartę abonamentową do 
kabalarek. Istoty „jasnowidzące" cenią 
przedewszystkiem panie z sfer wyższych. 
Oprócz kabalarek są i takie, które wróżą 
z kryształów, z fusów od kawy, z żółtek 
a także z poruszeń syderynowego wahad­
ła. co odbywa się w ten sposób, że klient 
trzyma w ręce na sznurku uwieszony 
kompas tak długo, pokąd się wahadło 
nie zacznie kołysać. Przez mądrą klien­
telę są nie mniej łubiane przepowiednie 
według horoskopu. W tej dziedzinie 
istnieją specjaliści, dzielący się na róż­
ne kategorje wróżbiarskie Są astrologo­
wie, znający się tylko na szczęściu w lo- 
terji, inni na interesach handlowych, na 
małżeństwie, na chorobach i t. p. Cena 
przepowiedni waha się od 1—10 marek 
niemieckich. Naturalnie badania szcze- 
gółowsze, wymagające więcej czasu i za­
chodu, kosztują odpowiednio drożej. Do 
astrologicznych przepowiedni mają naj­
większe zaufanie handlowcy, przemysłow­
cy i finansiści. Swoją drogą najlepsze in­
teresy robią wróżbici - znachorzy, którzy 
stawiają djagnozy. z włosów, rosnących

na karku. Badania urzędowe wykazały, 
że pewna apteka, sporządzająca lekar­
stwa owych znachorów włosowych, zara- 
biała na czysto 2000 mk miesięcznie Po­
za tymi cudotwórcami istnieje w Berlinie 
jeszcze cała moc innych znachorów, wróż­
bitów i t. p., a wszyscy mają wielkie po­
wodzenie i cieszą się zaufaniem swych 
klientów.

Czy gaduły mają wszystkie 
zmysły w porządku?

Sędziowie przysięgli sądu nowojorskie­
go znaleźli się wobec trudnego zagadnie­
nia. Kazano im mianowicie rozstrzygnąć, 
czy gadulstwo kobiety świadczy o jej sła­
bych lub chorych władzach umysłowych. 
Pewna pani Beck zostawiła w testamen­
cie 50.000 dolarów, ale wyłączyła ze spad­
ku najbliższą rodzinę. Jej siostra zacze­
piła testament z tem uzasadnieniem, że 
pani Beck była nienormalna. Świadek 
zapytany, czy p. Beck zdradzała kiedy­
kolwiek w postępowaniu swem chorobę 
umysłową, odpowiedział sędziemu: „Boże, 
ona mówiła tak wiele". — Czy to u ko­
biety objaw choroby umysłowej — spytał 
sędzia świadka. A kiedy zamiast odpowie­
dzi spotkał się z wzdrygnięciem ramion, 
oświadczył, że wobec tego przekaże spra­
wę tę sędziom przysięgłym. (w)

Nowy typ łodzi ratowniczej
Inżynier szwedzki, Ragnar Blomąuist, 

wynalazł nowy rodzaj łodzi pontonowej, 
mogącej oddawać również wielkie usługi 
jako łódź ratunkow*a. Jest ona składana, 
a zatem łatwo przenośna, po zanurzeniu w 
wodzie rozwija ją się i napełnia powie­
trzem pompą przez rurę gumową, łączącą 
ją z okrętem ratowniczym. Nowy ten wy­
nalazek został już opatentowany w wielu 
państwach.

Stanisław Petkiewicz, zwycięzca 
IX biegu na przełaj o puhar wędro­
wny „Kurjera Poznańskiego w chwili, 
gdy przerywa taśmę, bijąc bezapela­

cyjnie wszystkich przeciwników.

Edmund Rochowiczz57p. p. zajął 
w IX biegu na przełaj „Kurjera Po­
znańskiego“ jako pierwszy Poznań-

fizyk czwąrte miejsca



Strona Í2 = Kurjer PoznaSsfi, poniedziałek, 27 maja 1929 = Numer gil

Wspaniały bieg
Tłumy na stadjonie. — Start naszych 
asów. — Zwyciężył pewnie Petkiewicz. — 

Rozdanie nagród.
Po burzy i ulewnym deszczu w sobotę 

wieczorem — w niedzielę od samego rana 
ustaliła się na cały dzień pogoda, a nawet 
panował upał. Zatem zgodnie już ponie­
kąd z tradycją lat ubiegłych słońce nie za­
wiodło, nic więc też dziwnego, że wobec w 
dodatku zapowiedzi startu całego szeregu 
wybitnych naszych długodystansowców — 
publiczność tłumnie spieszyła na stadjon 
miejski, wypełniając jedno z wielkich pół­
koli pomiędzy trybunami. Zebrało się wi­
dzów ponad 5 tys.

Na parę minut przed rozpoczęciem bie­
gu wkroczył na stadjon, witany frenetycz- 
nemi oklaskami publiczności, barwny, po­
kaźny zastęp zawodników przedefilował 
po boisku i stanął w zwartym szeregu po 
środku. Otrzymawszy niezbędne wyjaśnie­
nia co do trasy, cała stawka na strzał star­
tera wśród burzy oklasków ruszyła w dy­
stans.

Tuż po wyjściu ze stadjonu wysunął się 
na czoło Petkiewicz, za którym w odległo­
ści kilkunastu metrów podążała grupka, 
składająca się z Kusocińskiego, Starosty, 
Motyki, Nogaja, Hnatyka i paru jeszcze. 
Dalej w większych już odstępach biegli 
inni.

W ten sposób bez poważniejszych zmian 
dotarli zawodnicy do strumyka, po prze­
byciu którego wbród i wejście na wał na­
stąpiło przegrupowanie: odsunął się zde­
cydowanie Petkiewicz, a za nim podążyli 
Kusociński, Hnatyk i Rochowicz. Na sta­
djon wpadł jako pierwszy w doskonałej 
formie Petkiewicz, witany żywiołowemi 
oklaskami, biegnąc długim równym kro­
kiem, przy harmonijnem wyzyskaniu 
wszystkich ruchów, dzięki czemu nie wi­
dać byio żadnego wysiłku. Natomiast po­
zostali przyszli zmęczeni, dosyć ciężką tra­
są z powodu gliniastego, rozmokłego tere­
nu. Ostateczny wynik jest następujący: 
pierwszy — Petkiewicz (Warsz.), w czasie 
14:41,4 min., za nim 80 m. z tyłu Kusociń­
ski (Warsz.), 3) Hnatyk (Szk. Podchor. rez. 
Toruń), 4) Rochowicz, 57 p. p., 5) Kościel­
niak (Sokół Jarocin), 6) Jakubowski (Sokół 
Poznań), 7) Kluge (S. M. P. Poznań), 8) Pie­
chocki (S. M. P. Poznań), 9) Swora (S. M. 
P. Krotoszyn), 10) Nowakowski (Astorja 
Bydgoszcz). Z bardziej znanych biegaczów 
jako 11 przybył Nogaj (Warta), 13 Motyka 
(A Z. S. Kraków), 17 Starosta (Łódź). 
Pierwszym z gości zągranicznych był An- 
drzejak (Sokół Lipsk).

Po zakończeniu biegu odbyło się rozda­
nie nagród poprzedzone, krótkiem przemó­
wieniem p. red. Herniczka, który p. i. pod­
kreślił wszechpolski charakter biegu, 
współudział w nim rodaków z za kordonu, 
oraz złożył podziękowanie przedstawicie­
lom POZLA w osobach pp. Engla, Gluski, 
Jęczkowiaka, Ryszczyńskiego i Stróżyka 
za wydatną pracę przy urządzeniu biegu 
i sprawność organizacyjną. Następnie p. 
dyr. Pawłowski dokonał wręczenia zwy­
cięzcom cennych nagród; z ramienia S. M. 
P. (dostał Kluge) — uskutecznił to p. Goć- 
wiński, a w imieniu Przewodnictwa Dziel­
nicy (zdobył Kościelniak) — p. wicepr. Sto- 
iński. Plakietę firmy Sport-Błoch otrzymał 
p Andrzejak, a puharek firmy Szulc p. Ro­
chowicz. Badał dokładnie zawodników, u- 
dzielając im równocześnie cennych rad co 
do szanowania organizmu p. dr. Meissner.

Automobilizm
Katastrofa na wyścigach. W wyścigu

górskim w Lueckendorf w Saksonji wyda­
rzyła się straszna katastrofa. Wóz zawod­
nika czeskiego Mahla-Morchenberg wpadł 
na ostrym zakręcie w pełnem tempie w 
publiczność, zabijając dwie osoby; osiem 
odniosło ciężkie obrażenia, a 10 osób jest 
lżej rannych. (Radjo).

Boks
Zawody odbyły się w Łodzi z udziałem

pięściarzy z Katowic. Wyniki w poszcze­
gólnych wagach były następujące: papie- 
Awa Leszczyński (Pozn.) — Kurt (Zjedn.) 
wygrał na punkty Leszczyński; piórkowa: 
Jendrys (Zjedn.) wygrał na punkty z Ta- 
borelą (Pozn.); kogucia: Kruczek (Kat. — 
Wajerowicz (Krusze-Ender), nierozstrzyg­
nięta; mieszana: Wochnik (BKS-Kat.) — 
Seweryniak (Sokół) nierozstrzygnięta; 
Garncarski (Pozn.) wygrywa na punkty z 
Hapenikiem (Zjedn.); Marczewski (Zjedn.) 
powalił k. o. w drugiem starciu Lapochę 
Widz. Man.); półśrednia: Baranowski 
zwyciężył k. o. w drugiem starciu Włodar­
czyka (Pozn.); średnia: Wieczorek (Kat.) — 
Kłodacz (Kr. End.) zwyciężył na punkty 
Łodzianin. (Teł. wł.) W. K.

Gry mchowe
Turniej koszykówki o nagrodę wędrow­

ną miejskiego komitetu w. f. i p. w. zakoń­
czył się w niedzielę. Do półfinału weszły 
tylko 3 drużyny, tak, że po losowaniu do­
stał się zespół Marji Magd, do finału bez 
gry, z drugiej strony „Czarna Trzynastka" 
pokonała „A. Z. S." 18:13 (3:3). W finale 
odniosła również zwycięstwo w stosunku 
34:30 (20:2). Osiągnięcie przez gimnazja- 
stów tak zaszczytnego wyniku przypisać i 
należy lekceważeniu przeciwników przez 
harcerzy, oraz opadnięciu na silach, gdyż 
mecze odbywały się bezpośrednio jeden po 
drugim. Drużynę „Trzynastki" zasilił w 
tej grze Niesiołowski, (bp.)

Hippika
W wyścigach konnych w Warszawie

w biegu o nagrodę 30.000 zł dla klaczy 
trzyletnich (Oaks.) wygrała „Harmonja“ 
(stajn. Plisowski) w wielkim handicapie o 
nagrodę 10.000 zł przy 16 koniach startują­
cych zwyciężył „Alembik“ (Bersona); tota­
lizator płacił 107:10.

Pierwszy dzień wyścigów konnych zgro­
madzi! na Ławicy tłumy publiczności. Ma­
łe stawki tłomaczą się tem, że dopiero na­
deszły konie z Warszawy i z Tarnowskich 
Gór, tak, że nie mogły jeszcze brać udzia­
łu w gonitwach. Wyniki były następujące: 
I. Płaska. 600 zł dyst. 1.800 mtr.: 1) „Ros­
sa" Ign. hr. Mielżyńskiego w. o. II. Prze­
szkody, poza kat., 600 zł dyst. około 3.200 
mtr.: „Rakieta" płk. Rommla w. o. III. 
Płoty, 800 zł dyst. ok. 2.400 mtr.: „Lesko- 
wa" Wł. Zgorzelskiego w czasie 2:59 do­
wolnie. IV. Przeszkody, 800 zł dyst. ok. 
3.600 mtr.: „Tuhaj Bej" L. G. Kronenberga, 
dowolnie. V. Płaska. 800 zł dyst. ok. 1.600 
mtr.: „Urwipołec“ Ign. hr. Mielżyńskiego 
w 1:43 po walce o pół dług. VI. Płoty, 600 
zł dyst. ok. 2.400 mtr.: „Zagończyk" L. J. 
Kronenberga w czasie 3:19 dowolnie. VII. 
Płoty poza kat. 700 zł dyst. ok. 2.400 mtr.: 
„Lawa" Ign. hr. Mielżyńskiego wysyłana 
i 1 dług. Następne wyścigi jutro o godz. 
15.30.

Hokej
„Łechla" — Repr. Grudziądza** 6:0 (3:0).

Zasłużone zwycięstwo „Lechji". Goście za­
prezentowali się jako zespół dosyć dobry 
a tak wysoką ich przegraną przypisać na­
leży słabemu bramkarzowi. W „Lechji" 
wyróżnił się atak i środek pomocy. Bram­
ki strzelili: Paczkowski S. — 3, Paczkow­
ski T. 2, oraz Polcyn — L (bp.)

Kolarstwo
W biegu szosowym na przestrzeni 105

km. zwyciężył Wisznicki (Amat. K, S.) w 
czasie 3:19,2 przed swoim kolegą klubo­
wym Stefańskim o 150 m, 3) Napieracz 
(Legja), 4) Michalak (Leg.), 5) Ignatowicz 
(Pogoń, wów). Więcek przybył dopiero ja­
ko siedemnasty.

Na Dynasach zwyciężył w biegu otwar­
cia we finale Turowski przed Tirschnitzem 
(WTC.) wczasie 13:8. W biegu torowym 
na 25 km zwyciężył Włodarczyk o trzy 
okrążenia przed Oksiutyczem i Byszkem. 
Na 10 km dla zwycięzców biegu szosowe­
go pierwsze miejsce zajął Wisznicki w cza­
sie 15:11 przed Michalakiem 15:34,2 i Ste­
fańskim, Ignatowiczem oraz Napieraczem.

W biegu naokoło Poznania zorganizo­
wanego z okazji święta sprawności fizycz­
nej przez poznański komitet w. f. i p. w. 
o nagrodę komitetu na przestrzeni około 
20 km. zwyciężył po uporczywej walce Bu- 
sza (Warta) w czasie 42.53 przed Langem 
(HCP.) 42:53.2.

Lekka atletyka
Na Śląsku odbyły się mistrzostwa

wszystkich klubów; wyniki były bardzo 
przeciętne. Wymienić należy jedynie pobi­
cie dwóch rekordów okręgowych na sta­
djonie w Król. Hucie a mianowicie w rzu­
cie oszczepem dla pań Solorzówna (Sta­
djon) z wynikiem 23.42 m oraz w oszcze­
pie oburącz dla panów przez Nierzynę z 
wynikiem 80.47 m. (Teł. wł.) F. G.

W Krakowie odbyły się okręgowe mi­
strzostwa młodzików z następującemi wy­
nikami: dysk.: Kirchmajerówna (Wisła) 
26.96 m. oburącz: Kirchmajerówna 49.45 
m.; kula: Golkówna (Wisła) 7.94 m.; obu­
rącz: Golkówna 14.40 m.; skok w dal: Lass- 
nerówna (Mak.) 4.09 m.; w zwyż: Golków­
na 1.29 m.; oszczep: Freiwaldówna (Mak.) 
22,19 m.; 200 m.: Stępniewska (Leg.) 30,07; 
800 m.: Sawczak-Fiszerowa 2:55; 50 m.: 
Lola (Mak.) 7.8; 75 m.: 1) Wisła 45.3. W 
ogólnej punktuacji 1) Wisła 29 p.; 2) Mak- 
kabi 23 p., 3) Legja 10 p., 4) Cracovia 8 p., 
i 5) AZS. 3 p. (Teł. wł.) K. S.

Zawody „Cracovia** — „Warta" odbyły 
się na boisku Warty i dały bardzo emocjo­
nującą walkę zakończoną zwycięstwem 
Warty 65:59. Rozstrzygnięcie padło dopie­
ro w ostatniej konkurencji. Poszczególne 
wyniki brzmią: 100 m.: 1) Nowosielski 
(C.) 11.2 s., 2) Marciniec (W.), 3) Rechowicz 
(C.), 4) Neyman (W.); 400 m.: 1) Szwarc
53.8 s., 2) Marciniec (W.), 3) Bukowski (C.), 
4) Irwitt (C.); 1.500 m.: 1) Szwarc (W.)
4:24.2, 2) Pawlak (W.), Holper (C.), 4) Wło- 
dyka (C.); 110 p. pi.: 1) Nowosielski (C.), 
16.6 s.,2) Chmiel (C.), 3) Ciaszczyk (W.), 4) 
Urbaniak (W.); skok w dal: 1) Chmiel 
(C.), 6.76 m., 2) Nowosielski 6.55, 3) Poszwa 
(W.) 6.00, 4) Gawrych 6.00; skok w wyż: 
1) Banaszkiewicz (W.) 1.72 m., lepszy od re­
kordu okr., 2) Chmiel (C.) 1.67, 3) Nowo­
sielski (C.) 1.62, 4) Urbaniak (W.) 1.62; 
dysk: 1) Heljasz (W.) 39.07 m., 2) Urbaniak 
(W.), 3) Wróż (C.), 4) Gierałtowski (C.); 
oszczep: 1) Gierałtowski (C.) 52.91, 2) Wróż 
(C.), 3) Urbaniak (W.), 4) Gatkowski (W.); 
kula: 1) Heljasz (W.) 13.45 m., wynik lep­
szy od rek. polsk., 2) Urbanjak (W.), 3) Gie­
rałtowski (C.), 4) Chmiel (C.); sztafeta 
łX100 m.: 1) „Cracovia" w składzie Gie­
rałtowski, Rechowicz, Lubaczewski, Nowo­
sielski 46,6 sek., 2) „Warta"; sztafeta 
4X400 m.: 1) „Warta" w składzie Banasz­
kiewicz, Marciniec, Pawlak, Szwarc 3:42,6 
min., 2) „Cracovia“. Poza tem zamiast bie­
gu 5.000 m. zaliczała się do punktacji ko­
lejność przybycia do mety zawodników 
„Cracovii" i „Warty" w biegu Kurjera Po­
znańskiego a zatem: 1) Rochowicz (W.), 2) 
Nogaj (W.). 3) Helper (C.), 4) Włodyka (C.) 
Zawody miały przebieg gładki oraz inte­
resujący; należy się pełne uznanie „War­
cie" za zorganizowanie tego ciekawego 
meczu. (ng4

0 puhar Davisa
W spotkaniu w strefie amerykańskie]

Stany Zjednoczone pokonały ostatecznie 
Japonję w stosunku 5:0 i walczą w finale 
z Kubą. (Radjo).

i
Piłka nożna

Niedzielne spotkania ligowe. Łódź.
„Ł. K. S." — „Cracovia“ 2:1 (1:1). Zasłużo­
ne zwycięstwo gospodarzy, dla których w 
18 min. zdobywa pierwszą bramkę Jań­
czyk po centrze Durki. „Cracovia" w tej 
fazie grała ładnie i uzyskała 7 min. pó­
źniej wyrównanie przez Kozoka po ślicz­
nym dribblingu. Po przerwie nie zaznacza 
się specjalnie niczyja przewaga i dopiero 
w 20 min. strzałem nie do obrony w lewy 
róg zdobywa Sowiak zwycięską bramkę. 
Publiczność silnie dopingowała gospoda­
rzy, lecz bezskutecznie i wynik pozostaje 
bez zmiany. Sędzia p. Adamski z Pozna­
nia — dobry. (Tel. wł.) W. K.

Kraków. „Wisła" — „Polonja“ 4:2 
(2:1). „Wisła" bez Śkrynkowicza, 
którego zastąpił Makowski. Gra w 
pierwszej części wyrównana, w 7 
min. „Polonja" ze strzału Szczepania­
ka uzyskuje prowadzenie. Dopiero w 28 
min. „Wisła" wyrównuje przez Reymana 
I, a w 43 m. Adamek zdobywa drugą bram­
kę. Po przerwie „Polonja" uzyskuje w 9 
min. drugi punkt przez Suchockiego. W 20 
minucie pada dla „Wisły", która odtąd ma 
przewagę ze strzału Kowalskiego trzecia 
bramka, a w 35 m. zdobywa Reyman 
czwarty i ostatni punkt. Najlepsi na boi­
sku: Kisieliński w bramce i Nowikow z 
„Polonii" oraz Kotlarczyk i Pychowski — 
z „Wisły". Sędzia p. inż. Dudryk. (Tel. 
wł.) K. S.

Warszawa. „Legja“ — „1. F. C.‘ 2:0 
(1:0). Gra toczyła się przy wielkiej prze­
wadze „Legji", dla której bramki strzelili 
Ciszewski i Łańko. Wynik nie odpowiada 
stosunkowi sił, a przy lepszej dyspozycji 
strzałowej powinien być znacznie wyższy. 
Publiczności 3.000 osób. Sędziował b. do­
brze p. Nawrocki z Poznania. (Tel. wł.)

Lwów. „Pogoń" — „Czarni" 2:0 (1:0). 
Mimo przewagi „Czarnych" wygrywa „Po­
goń", dla której bramki zdobyli Kuchar i 
Maurer. Widzów — 6.000 osób. Sędziował 
dobrze p. Mallow.

Tabela spotkańligowych przed­
stawia się następująco (w nawiasach po- 
dajemy ilość gier i stosunek bramek): 1) 
„Wisła" 12 p. (7,25:14); 2) „LKS." 12 p. 
(7,13:6); 3) „Garbarnia" 8 p. (7,19:13); 4) 
„Legja" 8 p. (8,11:10); 5) „Ruch" 7 p. (5,9:4); 
6) „1. F. C." 6 p. (5,4:4); 7) „Warta" 6 p. 
(7,15:15); 8) „Czarni" 4 p. (4,12:11); 9) „Po­
goń" 4 p. (5,7:10); 10) „Cracovia" 4 p.
(7,9:11); 11) „Warszawianka" 3 p. (5,6:10); 
12) „Turyści" 3 p. (5,6:17); 13) „Polonja" 
3 p. (8,13:23).

„Warta“ — „Gedanja“ 2:1 (0:1). Gospo­
darze grali słabo zwłaszcza w ataku. Go­
ście walczyli bardzo ambitnie, przedsta­
wiają oni drużynę fizycznie silną i twardą, 
hołdującą jednak grze o systemie niemiec­
kim. Mecz był nieciekawy, chwilami na­
wet wprost chaotyczny. Najlepiej spisy­
wali się obaj bramkarze. Punkty dla 
„Warty" uzyskał Przybysz i Knioła. Sę­
dziował słabo p. Paczkowski.

O mistrzostwo klasy A Pozn. O. Z. P. N.
„OKS." — „Pogoń" 5:0 (2:0). Niezasłużona 
wysokocyfrowa porażka „Pogoni", która 
do przerwy grała w dziesiątkę i z trzema 
rezerwowymi; winę głównie ponosi słaby 
bramkarz z junjorów. Zwycięzcy, bardzo 
ambitni, grali z wielkiem szczęściem, czego 
nie można powiedzieć o gospodarzach, któ­
rzy zaprzepaścili . w ataku kilkanaście 
„murowanych" pozycyj, przestrzeliwując 
niesłusznie rzut karny, który za pierw­
szym strzałem był celny, a powtórzono go 
wskutek niesłusznego sędziego. Prowadził 
zawody dobrze p. Tomaszewski poza tym 
jednym wypadkiem.

„Warta" „Sparta" 8:2 (4:2). Pierwsze 
dwie bramki uzyskuje „Sparta“ przez Łu­
gowskiego i Dunkego, poczem dr.użyna 
słabnie. „Warta“ ujmuje wówczas inicja­
tywę i ma znaczną przewagę przez cały 
czas, rezultatem czego jest osiem bramek, 
które uzyskali: Schuhmacher 5, Jagodziń­
ski, Sroka i Dembiński z karnego. Sędzio­
wał p. Obst.

„Posnania" — „Legja" 3:1 (2:0). Typo­
wa walka o punkty; gra była mało cieka­
wa, prowadzona jednak szybko i ostro, w 
końcu nawet brutalnie, tak, że sędzia mu- 
siał wykluczyć aż 5 zawodników, w tem 
trzech z „Posnanji". „Legja" poniosła pier­
wszą zasłużoną porażkę. Bramki zdobyli: 
dla „Posnanii" Koszuta, Stefański i Gabry­
siak, dla „Legji" — Wieśe. Sędziował p. 
Rósala.

„Stella" — „Wiktorja" 5:2 (2:1). Grą do 
przerwy wyrównana i'ostra. W drugiej po­
łowie silnie kontuzjowano Kalisząka z 
„Wiktorji", skutkiem czego goście grają 
w dziesiątkę. Technicznie lepsza „Wikto­
rja“ uległa niezasłużenie, strzelając sobie 
bramkę samobójczą przy stanie 3:2. Wy­
nik remisowy byłby sprawiedliwszy. Bram­
ki zdobyli: dla „Wiktorji" — Ratajczak i 
Kaczała, dla zwycięzców — Chudziński 
trzy i Nowicki jedną oraz samobójcza. Sę­
dziował dobrze p. Konieczny.

Tabela mistrzostw przedstawia 
się następująco (w nawiasach podajemv 
ilość gier i stosunek bramek: 1) „Legja" 
13 p. (8,30:13); 2) „Posnania" 12 p. (9,21:16); 
3) „Warta" 10 p. (8,22:15); 4) „OKS." 10 p. 
(9,17:12); 5) „Pogoń" 10 p. (9,18:20); 6) „Stel­
la" 9 p. (8,17:14); 7) „HCP" 8 p. (9,25:27); 
8) „Sparta" 7 p. (9,12:21); 9) „Wiktorja" 
5 p. (9,14:24); 10) „Noteć" 4 p. (8,11:27). X.

Oczekiwane z wielkiem zainteresowa­
niem spotkanie Węgry—Polska odbędzie
się najprawdopodobniej — jak nas infor­
mują — z powodu niespodziewanych prze­
szkód technicznych i budowlanych na boi­
sku „Warty“, przyczem uzupełni się je 
ławkami rezerwowemi przed trybuną i za 
bramkami. Przedsprzedaż biletów rozpo- 
cznie się już we wtorek w sekretariacie 
POZPN. przy ul. Skarbowej 20 na pierw- 
szem piętrze, poza tem w f-mach „Came­
ra“ przy ul. Franciszka Ratajczaka, Dom 
Sportowy przy ul. św. Marcina i u Szmyt- 
kiewicz Hotel Wiktorja. Podany przez nas 
skład drużyny reprezentacyjnej Polski 
uległ jak się dowiadujemy o tyle zmianie 
że na miejscu Joksza (Garbarnia) grać bę­
dzie podobno na prawym łączniku Przy­
bysz (?!).

Ciekawe spotkanie. W czwartek odbę­
dzie się na boisku „Warty“ mocz trenin­
gowy „Reprezentacja Polski“ — „Repre­
zentacja Poznania“, przyczem skład tej 
ostatniej ustalono jak następuje: Ka­
sprzak — Śmiglak II (W.) i Stemplewski 
(Pos.) — Kwintkiewicz (Leg.), Kryszkie- 
wicz (Pos.) i Przykucki (W.) — Radojewski 
(W.), Staliński (W.), Graczyński (Sp.), 
Knioła (W.) i Sadalski (Leg.) Jako rezer­
wowych wyznaczono: Kaźmierczak (Pos.) 
Szerfke II (W.) i Pawlaka (Pog.) Bilety 
ustalono ostatecznie jak następuje: Loża 
6 zł, trybuna 5 zł, siedzące rezerwowe 4 zł, 
stojące 2.50 zł, ulgowe dla szeregowych i 
młodzieży do lat 16 1 zł.

Mistrzostwa kL A. Warszawa. „Le­
gja“ Ib — „Varsovia“ 5:2. „Warszawian­
ka“ Ib — „Skra“ 5:1.

Łódź. „Widzew“ = „Turyści“ 2:3. „Or­
kan“ — „LKS.“ 2:1. „WKS.“ — „Sokól- 
Zgierz“ 1:1. „ŁTSG“ — „PTC.“ 2:1. „Ha- 
koah“ — „Burza“ 3:1. W tabeli prowadzi 
„Orkan".

Śląsk. „Diana“ — „Policyjny K. S.** 
2:1. „Dąb" — „Naprzód Załęże" 1:0.

Kraków. „Podgórze" — „Sparta" 7:2. 
„Makkabi" — „Legia" 3:1. „Wisła" — „Kro­
wodrza" 4:0. „Garbarnia" — „Olsza" 8:1. 
W tabeli prowadzi „Podgórze".

Wyniki zagraniczne. Berlin. W trze- 
ciem spotkaniu rozstrzygającem o mistrzo­
stwo Berlina i Brandenburgii „Hertha 
BSC.“ pokonała .„Tennis Borussię" w sto­
sunku 5:2 (3:0). W spotkaniu międzypań- 
stwowem w Bergen Szkocja zwyciężyła 
Norwegję 7:3. W Lipsku reprezentacja 
Niemiec Środkowych pobiła zawodowców 
angielskich „Huddersfield Town" 5:3. W 
Bratysławie pokonała drużyna angielska 
„Newcastle United" „Bratysławję" w sto­
sunku 8:1. (Radjo).

Pływanie
Stowarzyszenie Sportowe w Swarzędza

utworzyło sekcję pływacką, której zebra­
nie konstytucyjne wybrało następujący 
zarząd: pp.: prezes — ppłk. inż. Bukowski, 
wiceprezes — Brodowski, sekretarz — 
Szandro, skarbnik — Bajon oraz instruk­
tor — Świtalski. Stowarzyszenie posiada 
doskonałe warunki zaprawy we własnych 
łazienkach na jeziorze. Na treningi przy­
bywa przeciętnie 15 zawodników. Sekcja 
S. S. zgłosiła już swoje przystąpienie do 
Pozn. Okr. Zw. Pływ, (wz)

Roczne walne zebranie sekcji pływac­
kiej Sokola odbyło się w obecności 35 
członkiń i członków. Po zagajeniu przez 
dotyczasowego kierownika p. Gaszaka 
przystąpiono do wyboru nowych władz, 
w nast. składzie: kierownik — Gaszak, 
zast. kierownika — Wiencek, sekretarz
— Wemerówna, kapitan — Chałupka. W 
wolnych głosach omawiano m. in. sprawę 
udziału w otwarciu stadjonu oraz sezonu 
pływackiego. Ożywioną dyskusję wywoła­
ła kwestja organizacji zawodów pływac­
kich na Wszechsłowiański Zlot Sokołów w 
dniu 27 czerwca; postanowiono powierzyć 
ją Okręgowemu Związkowi Pływackiemu.

(wz)
Karty wstępu na pływalnię związkową

zaprowadził P. O. Z. P. przyczem karta bę­
dzie kosztowała 5 zł. na cały sezon obo­
wiązująca od 1 czerwca. (wz)
Tennis \

Tnrnlej wewnętrzny A. Z. S. przyniósł 
następujące wyniki (podajemy półfinały 
oraz finały). Pojedyńcza panów: War; 
miński — Lisowski 6:4, 6:0; Tłoczyński

Starkowski 6:0, 6:3; w finale wygrał 
Tłoczyński z Warmińskim 3:6, 8:6, 6:4, 
6:1; spotkanie niezwykle ciekawe, poczem 
u Tłoczyńskiego widać znaczną poprawę- 
Pojedyńcza pań: Seydzianka — Goetzowa 
6:1, 6:0; Scarpowa — Hahnowa 6:3, 6:3; fi­
nał Scarpowa — Seydzianka 8:6, 7:5. P<> 
dwójna panów: Warmiński i Tłoczyński
— Lisowski i Piechocki 8:6, 7:5; Starkow-
ski i dr. Dobrzański — Cichocki Goluba 
6:1, 8:6; finał Tłoczyński i Warmiński —- 
Starkowski i dr. Dobrzański 4:6, 6:3, 6:4 
6:4. Mieszana Hahnowa i Tłoczyński — 
Frankowska i Starkowski 6:8, 6:1, 6:3,
Scarpowa i Lisowski -4- Goetzowa i Cicho­
cki 6:1, 6:0. Finał nie odbył się z powodu 
spóźnionej pory. (®P’

W spotkania międzyklubowem „Cra­
covia" — „Pogoń" Kat. w Krakowie wygra­
ła w ogólnej punktacji „Cracovia" w sto­
sunku 12:1.

W finale gry podwójnej panów na mi­
strzostwach Francji w Paryżu para Boro- 
tra i Lacoste zwyciężyła Cochet i Brugnon 
po ciężkiej walce 6:3, 3:6, 6:3, 3:6, 8:6. (Ra 
djo.) •
w mili ■ w mi f ■!■■■! iifii wn—w 1 ■win mii uh 1 - J

KTO KUPUJE TOWARY ZAGRA­
NICZNE, ODBIERA 

CHLEB ROBOTNIKOM POLSKIM!
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Plaga domokrążców 
żydowskich

Po Wielkopolsce uwijają, się agenci 
żydowskich firm na bieliznę i materja- 
ły na ubrania, którzy nabierają łatwo­
wiernych w niesłychany sposób. Przed­
stawiają mianowicie próby dobrego 
materjału i robią zamówienia na do­
stawę bielizny, wykonanej rzekomo z 
tego materjału na miarę. Przytem ce­
na jest oczywiście wysoka, rzekomo z 
powodu wyborowego gatunku mate­
rjału.

Dopiero po odebraniu przesyłki 
spostrzega odbiorca, iż padł ofiarą o- 
szustwa. Bielizna jest wykonana z po­
dłego, tandetnego materjału i wcale 
nie stosowna do figury zamawiające­
go. Rachunek zaś ściągają oszuści 
przez zaliczkę, lub też skarżą przez 
sąd i otrzymawszy zaoczny wyrok, do­
chodzą swych oszukańczych pretensji. 
Rachunek poza tern często jest wyższy, 
niż ugodzono pierwotnie a to przez do­
kładanie różnej innej tandety do prze-
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sylki. Oszuści tacy operują wśród lu­
dzi nieświadomych i nie umiejących 
się bronić wobec tego skandalicznego 
szantażu.

W interesie ogólnym należy ostrzec 
naiwnych przed tym wyzyskiem oraz 
zwrócić na to uwagę władz policyj­
nych. .... ""

Jeszcze o Czerw. Krzyżu 
w Krotoszynie

Nadzwyczajne walne zebranie P. 
Cz. K. w dniu 22 bm. odbyło się przy 
licznym udziale pod znakiem ustąpie­
nia części zarządu na skutek doniesie­
nia „Kurjera Pozn.“ o uchwaleniu 
składki na fundusz dyspozycyjny mi­
nistra Piłsudskiego i wyboru nowych 
członków zarządu. Pani prezesowa u- 
sprawiedliwiła uchwalenie składki ar­
gumentem, że dary przeznaczono już 
dawniej na różne cele bez sprzeciwu 
członków, a obecna składka nie jest 
aktem politycznym, tylko „konieczno­
ścią państwową“. Publiczne zaś ogło­
szenie faktu z podaniem jej nazwiska 
uważa za krzywdzące i niewdzięczność

Po wyczerpującej dyskusji przyję­
to wniosek tej treści, że wspomniane 
dawniejsze wydatki oraz składka na 
fundusz dyspozycyjny są niezgo­
dne z przepisami statutu, a ustępują­
cemu zarządowi wyraża się za gorliwą 
pracę w ogólności uznanie i zaufanie.

Pomimo to podtrzymał zarząd swą 
rezygnacją i uzależnił cofnięcie jej od 
sprostowania „perfidnie skonstruowa­
nych“ doniesień „Kurjera Pozn.“, jak 
się pewien członek ustępującego zarzą­
du wyraził. Po wznowionej debacie 
na temat, że „Kurjer Pozn.“ nie może 
prostować faktów, które zarząd rów­
nież przyznaje, uchwalono wysłanie 
powyższej rezolucji do redakcji „Ku­
rjera Pozn.“ z prośbą o umieszczenie.

Po trzygodzinnych rozprawach od­
roczono wybór nowego zarządu do 
piątku, 31 bm.

„Samopomoc doraźna*
Stowarzyszenie „Samopomocy Do­

raźnej“ w Poznaniu, ul. Długa 3, od­
było swe nadzwyczajne walne zebra­
nie dn. 15 maja br. Zebranie zagaił 
prezes p. Dekorde. Porządek obrad 
oraz przeczytany protokół z poprzed­
niego walnego zebrania został przy­
jęty do wiadomości.

Rozwój stowarzyszenia postępuje 
w dalszym ciągu, czego dowodem 
chociażby to, że w ciągu kwietnia 
zapisało się na członków 52 osób; 
stowarzyszenie liczy obecnie 1.600 
członków. O pożyteczności zaś spo­
łecznej organizacji świadczy fakt, że 
z drobnych składek po 50 gr. od wy­
padku, wypłacono dotąd zapomóg 
ogółem zł. 25.455.— Prezes zawiadomił 
zebranych, że w zakresie propagandy 
zarząd wyda nowe ulotki, których 
rozdziałem zajmą się członkowie. 
Walne zebranie zatwierdziło p. Ed­
munda Burka jako skarbnika, zaś p. 
Biedowicza Józefa jako .członka sądu 
Polubownego. Następnie przewodni­
czący odczytał regulamin, przezna­
czony dla zarządu, który walne zebra­
nie zatwierdziło bez sprzeciwu. Przy 
wnioskach i wolnych głosach, prze­
wodniczący, stawił wniosek tej treści: 
walne zebranie uchwala, że.rodzina

członka, którego zgon urzędownie zo­
stał stwierdzony z powodu choroby 
raka, gruźlicy płuc lub sklerozy, w 
okresie 18 miesięcy, licząc od dnia 
zapisu, ma prawo tylko do 50 proc, 
zapomogi. Po ożywionej dyskusji i wy­
łonieniu się trzech wniosków w tym 
zakresie, walne zebranie przez głoso­
wanie powzięło uchwałę z tem, że 
klauzula opiewać będzie na 12 mie­
sięcy, a nie 18 i to w wypadkach 
śmierci spowodowanej jedną z trzech 
wymienionych chorób.

Stowarzyszenie „Samopomocy Do­
raźnej“ za głosem całego narodu pol­
skiego wnosi energiczny protest prze­
ciwko bucie i zachłanności pruskiej; 
ujawnionej znowu przez uzurpatorskie 
roszczenia dra Schachta i wypadki w 
Opoiu. Na zakończenie, z okazji 
otwarcia Powszechnej Wystawy Kra­
jowej, która ma być przeglądem kul­
tury i dorobku gospodarczego całego 
narodu polskiego, za okres 10-letniej 
samodzielności, prezes wygłosił na 
ten temat dłuższe przemówienie, po- 
czem okrzykiem na cześć Najjaśniej­
szej Rzeczypospolitej zakończył zebra­
nie.

Z różnych stron Polski
Sabotaż na pograniczu litewskiem
Z Wilna donoszą, że nieujawnieni na 

razie sprawcy dokonali zbrodniczego 
przerwania komunikacji telefonicznej na 
pograniczu polsko - litewskiem na linji 
Ignalino — Kozaczyna. Że prerwania do­
konano z premedytacją, dowodzi zniszcze­
nie drutów na przestrzeni 200 metrów, 
rozbicie izolatorów, rozkręcanie haków i 
t. p. całkowite zniszczenie jednego 
skrzyżowania.

Żydzi przeciwko językowi polskiemu
W gimnazjum żydowskiem w Barano­

wiczach wybuchł strajk uczniów, na 
znak protestu przeciwko wprowadzeniu 
do uczelni polskiego języka, jako wykła­
dowego.
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Truł żołnierzy chlebem rozrabianym 
wodą deszczową

„Dziennik Lwowski“ donosi, że na te­
renie DOK Lwów ujawniono nadużycia 
przy dostawie Chleba dla wojska na nie­
korzyść 49 p. p. w Kołomyji. Dostawcą 
był piekarz Mordko Oard. W Chlebie prze­
zeń dostarczanym stwierdzono znaczny 
procent spleśniałych odpadków chlebo­
wych. Oburzenie wywołuje fakt, że Gard 
truł żołnierzy Chlebem z zaczynu rozra­
bianego wodą deszczową, łapaną do be­
czki.

Miasto - ogród pod Gdynią
Właściciel oddalonego około 3 kim od 

Gdyni majątku Mały Kack, p. Juljusz Je- 
welowski z Gdańska zawarł z mierniczym 
przysięgłym p. St. Matusiakiem w Gdyni, 
umowę o pomiar około 400 ha obszaru 
z tego majątku. Obszar ten jest 
położony po obu stronach linji kolejowej 
Gdynia—Gdańsk i Gdynia—Bydgoszcz ze 
stacjami w Małym Kacku i ciągnie się aż 
do szosy gdańskiej, skąd do plaży w Or­
łowie jest nie dalej niż 1 kim. Mierniczy 
przysięgły p. Matusiak uskuteczni pomia­
ry w czasie najbliższym w ten sposób, by 
plany były podstawą dła sporządzenia 
projektu zabudowy i parcelacji zgodnie 
z przepisami. Na wspomnianych terenach 
ma powstać miasto — ogród. Sprzedaż 
parcel na cele mieszkaniowo - budowlane 
odbędzie się na warunkach dla każdego 
dostępnych. W ten sposób powstanie miej­
scowość kąpielowo - mieszkaniowa, udo­
stępniona szerokim rzeszom umysłowo 
pracującym nietylko w Gdyni, ale i w ca­
łym kraju, które znajdą tu upragnione 
miejsce wypoczynku, czy też poratowa­
nia zdrowia — na jednym z najlepszych 
skrawków polskiego wybrzeża morskiego. 
Tereny te nadają się znakomicie na cele 
sportowe, tory wyścigowe, strzelnicę, o- 
grody warzywne i t. p., nie mniej na u- 
rzadzenia miejskie wszelkiego rodzaju. 
Oprócz dwóch linij kolejowych łączyć bę­
dzie Mały Kack z Gdynią wygodną linją 
autobusową.

Ujawnienie afery szpiegowskiej
W kawiarniach warszawskich w ostat­

nich czasach powszechnie była znaną 
piękna brunetka, którą .zwano Mariettą, 
a która podawała się za Martę Czajkow­
ską.

Piękna i elegancka ta dama przebywa­
ła najchętniej w towarzystwie pań; szcze­
gólniej zaś starała się nawiązywać stosun­
ki z żonami dygnitarzy wojskowych.

Jak się okazało czyniła to .w celu umoż­
liwienia sobie zaznajomienia się z za 
wartością biurek mężów swoich przyja­
ciółek.

Zwróciło to po pewnym czasie uwagę 
policji, która zaczęła śledzić Mariettę.

Przed paru dniami pseudo Czajkowska 
wyjechała do Tczewa ,w Łowarsystwie

starszego pana, nazwiskiem Sołtysik, któ­
ry znany był policji z sałego szeregu nie­
pewnych transakcyj. Zachowanie się Czaj­
kowskiej wydało się policji podejrzanem, 
wobec czego aresztowano ją. W chwili a- 
resztowania Czajkowska upuściła nie­
znacznie jakiś papier. Jak się okazało, 
było to szyfrowane pismo, z treści którego 
ustalono, że Czajkowska zajmowała się 
szpiegostwem na rzecz jednego z państw 
ościennych.

Agitator socjalistyczny strzela do 
robotnika

Jak donoszą, kontroler Pow. Kasy Cho­
rych w Białej, niejaki Żurek z Kęt, dwu­
krotnym wystrzałem z rewolweru poranił 
ciężko w piersi robotnika J. Ryłka z Czań- 
ca. Sprawa ta miała mieć następujący 
przebieg: „Towarzysz" Żurek, kontrolu­
jąc robotników, zajętych przy remoncie 
budynków restauracji Gawora w Kętach, 
wszczął kłótnie z robotnikami i to przy 
bufecie. Ryłko, wyprowadzony z równowa­
gi aroganckiem postępowaniem Żurka, 
odepchnął go od siebie, na co tenże zare­
agował rewolwerem, dając dwa strzały 
w pierś bezbronnego robotnika. Sprawą 
tą zajmie się sąd.

Lichwa mieszkaniowa we wschodnio- 
karpackich uzdrowiskach

Właściciele domów, will i chat chłop­
skich w Dorze, Jaremczu, Rossowie i t. d. 
wyśrubowali dowolnie ceny mieszkań dla 
letników niebywale wysoko w stosunku 
do cen zeszłorocznych, wbrew intencjom 
i rozporządzeniom województwa stanisła­
wowskiego, które jest upoważnione do 
regulowania cen. Wobec istnienia obec­
nej konjunktury gospodarczej takie pod­
niesienie cen nie ma żadnego uzasadnie­
nia, toteż w najbliższych dniach interwe­
niować będą w tej sprawie władze woje­
wódzkie i ukrócą samowolę właścicieli 
mieszkań. (Paz)

DEFICYT HANDLOWY 
MOŻE KAŻDY Z NAS ZWALCZAĆ 
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Tabela wygranych Lsterji 
Państwowej
(Nieurzędowa).

W 2-gim dniu ciągnienia 1-szej klasy 19-tej 
polskiej loterii państwowej, główniejsze wygra­
ne padły na numery następujące:

Zł 15 090 na n-r 171457.
Z! 5 000 na n-r 120357.
Zł 500 na n-r 2709.
Z! 400 na n-ry: 3717 10201 68832.
Zł 300 na n-ry: 11275 13674 48350 90018 101620 

109374 165563.
Zł 200 na n-ry: 8246 30884 S2583 50234 75255 

80479 87835 106545 107 029 109001 126277 133158 
141074 153233 159330 161848 171563.

Zł 150 na n-ry: 711 40«8 5378 5647 6869 8058 
10313 10369 11004 15113 15619 15739 19175 20402
20840 21902 22444 23316 29474 24571 30372 33884
40269 41182 42409 42449 34753 44106 49788 51685
53200 53764 54172 58340 60697 61558 66501 66732
70098 75039 75694 76411 80246 80250 80350 80386
81198 88112 91898 94125 95374 98175 98389 98649
100292 101334 101601 103049 105708 100010 115910
116561 118851 121705 121777 124148 125321 127085
128038 128418 128807 132988 135167 135382 136527
1384]0 138603 139035 139083 142799 143141 145561
150090 150291 150899 151257 151749 152346 156260
156746 157663 158531 159774 160437 162084 162403
163497 164503 167070 172084 172258 176894 184996.
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Po złotych 100 wygrały nr. nr. następujące:
305 75 474 561 1000 419 97 500 674 726 2114 

514 902 3075 89 145 96 274 314 27 581 4281 888 
985 5051 148 455- 520 0274 333 491 603 740 826 75 
7561 70 90 788 801 8123 76 646 702 7 94 080 31 933 
9067 143 360 441 77 599754 76 10002 118 219 387 
432 40 71 501 838 751 97 913 35 11015 194 203 37 
55 326 412 53 97 508 84 12031 83 213 542 611 784
8*1 65 13114 233 510 655 861 65 912 14007 116 70
337 562 80 756 15021 24 40 255 66 498 734 830 57
926 62 16030 290 412 17 653 73 776 867 914 17026
162 297 370 85 404 28 64 721 897 900 18083 346 58 
403 94 700 50 840 942 19178 393 430 633 82 8« 
20561 630 80 21149 62 236 433 664 921 22094 241 64 
76 839 948 23580 61-7 34 820 29 58 24212 36 39 315 
17 64 604 8 812 20 945.

25031 108 328 81 441 79 516 681 758 26328 444 
68 87 557 837 69 27702 14 77 997 28136 272 607 807 
29221 91 302 584 893 39764 67 913 31017 58 161 
65 358 709 32059 308 23 502 940 33597 772 34116 
628 704 836 67 75 904 35144 67 99 478 36134 402 538 
811 77 971 37008 47 122 437 61 597 636 75 851 912 
41 38027 77 303 16 37 459 530 85 941 39334 627 67 
728 965 401.42 280 361 852 41071 353 424 596 634 
710 SI 99 820 83 936 42443 54 357 587 749 827 35 
922 43054 61 63 139 205 307 460 98 587 730 85 812 
949 41139 51 99 282 309 30 553 72 678 45088 267 
305 687 767 835 46148 369 740 821 34 984 47208 371
97 753 893 947 48045 10« 620 49022 218 329 482 504 
8 840 922.

60370 553 64 632 52 897 51144 237 318 38 51 
86 465 959 52036 133 47 80 311 423 35 723 53046 103 
4 11 243 602 Sg 750 54002 10 536 57 631 805 58 
55030 58 368 531 81 638 846 998 56059 67 204 345 
84 762 75 801 3 21 57268 69 369 521 98 994 S8208 
361 74 526 32 829 59230 «9122 373 668 61067 406 
58 819 66 907 62020 82 172 301 49 470 512 646 
63009 476 83 511 904 16 64048 98 104 376 400 584 
623 50 65249 339 60 620 49 711 25 54 66175 208 56 
830 902 67233 540 802 921 68633 874 85 918 69645 
424 «60 738 97 896 70097 227 28 373 92 440 529 Ł6 
71030 32 75 97 121 39 250 308 45] 685 806 72897 
424 537 647 73190 218 545 80 617 704 34 70 878 85 
74283 304 6 681 903.

75061 70 172 723 818 50 76279 366 451 502 622 
788 836 85 906 77195 298 376 561 628 782 814 915 
78144 713 S70 79228 93 339 66 76 473 701 22 867 
953 72 80077 285 571 621 57 781 91 867 81003 19 318
98 429 47 536 603 82198 83143 47 85 276 400 28 
567 625 844 84307 441 525 696 725 890 927 28 4349 61 o-.oo OTł on- ,nn --n ~~ .1. „ yg
323
818 ... _____________
46 75 430 585 833 90000 182 528 639 77 801 8 28 
908 91362 71 446 70 500 22 32 602 796 92038 154 
208 338 469 85 530 602 706 850 55 908 93001 36 429 
33 569 727 814 94060 671 727 873 901 95308 458 63 
fjo7 67 8o 806 935 39 64 36200 20 373 474 83 647 
996 97062 165 305 596 778 896 98 90S W 98151 88

miiłiłmHHHnmiiiiiwMłMiiwMiiMiiiiiiiiiiiiiiiiiniuiiiiHiiimiiHn»
Jeszcze tylko kilka dni!

Win llbllini Iłl« EMPIRE i BEH1M
nl. Poznańska, obok Luna-Parku. 

Olbrzymi program światowych atrakcyj! Mor­
skie lwy, tygrysy, lwy, słonie i inne zwie­
rzęta. Latający ludzie, akrobaci. joekeje, 
komicy, woltyżerłri, eguilibrystki. Oo« czego 
Pozsaś jeszcze nie widział. W soboty i nie­
dziele 2 przedstawienia o godzinie 4 po pot. 
i 8,15 wieczorem Pw io6?s/9 -o s
iiiiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiiiiiiiuiiimiiHiiiiiiiiiiiiimiiuiiiiaiiiii

.-<7 432 525 79 801 11 40 59 99060 126 94 246 389 
664 12 775 848 63 70 78 928 57.

100203 432 72 575 7Ö4 86 865 91 191037 58 70 
262 70 309 40 745 96 846 919 22 102002 95 174 193 
703 35 103085 288 90 684 796 908 104096 144 35a 
53,1 78 911 ?5 16 «1 74 105128 3a4 4Ö5 96 668 72 
78 1060?. S 44 91 159 202 332 9o 97 410 i>34 56 860 
107516 683 809 973 108158 93 98 288 303 20 47o »69 
783 809 930 109003 81 307 16 619 06 7,0 82ę> 994 
110073 104 68 461 588 601 44 92 806 111218 66 72 
80 539 616 843 976 77 112190 751 840 113022 63 132 
44 294 325 496 585 809 988 96 11440! 224 27 ,4 (6 
566 95 706 115044 98 547 787 883 908 91 116211 626 
27 93 816 117051 318 30 545 726i 55 856 958 97 
118137 76 278 841 493 825 944 11998b 98 112 63 
280 403 13 39 532 82 7.75 965 120104 16 330 70 542 
654 888 918 42 121818 127 42 82 292 379 84 a40 
«2 617 59 852 70 991 136077 96 425 674 89 749 80 
842 992 128417 77 507 «38 791 993 124110 348 472 
513 81 614 93 988.

125059 220 309 501 620 93 836 37 126112 245 
322 34 51 88 420 679 887 901 1270 ’ " 
56 87 432 574 '
642 44 73 784 !_____ . _
277 316 529 818 920. 71 131022 385 432 579 63S 65 
7*26 132067 179 326 77 545’ 77 616 86 724 805 133186 
207 94 378 566 680 745 810 134168 424 608 37 753 
884 92 988 135000 57 312 420 31 545 605 12 52 94 
952 87 136045 131 274 77 346 442 68 646 54 758 
974 137006 TB 320 586 864 955 138046 50 155 339 
412 29 54 584 746 69 941 139358 586 140001 16 128 
91 442 721 50 51 810 141097 185 S37 43 470 6.5 62 
68 704 8 46 51 874 963 142271 319 45 520 775 86 
823 973 143083 206 33 466 75 686 900 73 98 144156 
289 379 487 505 78 835 97 145512 13 22 773 146096 
293 539 147130 292 397 759 834 39 148010 521 842 
973 149051 189 283 340 4Ö7 39 649 61 908.

150274 452 595 84« 181080 123 278 675 734 94 
98 974 152155 361 474 92 657 63 879 80 910 22 
153266 396 639 184344 515 629 82 80« 155120 376 
438 47 541 661 766 156351 592 771 157055 268 308 
23 417 721 36 38 158137 91 279 91 313 93 409 603 
703 867 970 83 158018 274 80 323 443 694 160087 
487 524 742 922 161047 78 118 96 204 83 90 929 66 
162002 185 418 32 41 573 985 163090 103 220 381 
98 566 729 91 925 164140 627 709 817 50 915 168284 
348 73 406 16 166069 71 120 25 68 394 767 937 
167151 508 56 600 45 987 168267 »08 517 628 827 
56 169020 250 544 179023 330 414 39 541 807 171016 
112 30 279 325 566 681 95 798 825 58 172077 267 
98 173091 359 98 819 48 77 »3 969 174069 189 250 
671 85.

178126 32 222 62 84 86 .808 176200 518 809 920 
177080 234 328 464 673 178010 125 283 325 90 553 
736 61 63 853 179025 591 188156 58 393 492 705 819 
70 93 902 16 181191 243 307 50 974 182156 315 84 
429 530 646 97 183011 122 58 689 836 52 965 83 
184097 127 292 378 96 503 64».

Luna IPsirk
Poznańska 66. Telef. 66-86, 
Najweselsze ustronie Poznan i a.
Najnowsze atrakcje, orkiestra, 

restauracja. Fajerwerk.
Otwarte do 12-tej w aocy.

PIECU
HAOWiALMŁ 
OO 20 LAT 

KREM

Ł-AIMOŁ.
es
4S

KESTLĆ’ A' MĄCZKA
DLA DZIECI

zawiera najlepsze 
szwajcarskie mleko 
alpejskie, sproszko­
wany suchar ze słodu 
pszenioy, oraz tak 

¡ważne dla rozwoju 
kośóoa sole mineral­
ne, a ponadto mieści 
w sobie również boga­
te w witaminy ekstrak­
ty, dzięki którym działa 
zapobiegawczo 
przeoiw ohoroc 
bie angiel« 
skie j (krzywioy).

nw 18517

KOMUNIKAT.
Bo. w bokach i dołka podsercowym (gdzie sch< 
dza sie zebra). Pobolewania w wątrobń 
SkionnoSć do obstrukeyj. Jeżyk obłożony. G< 
rycz i niesmak w ustach. Odbijanie. Wzd< 
cia i burczenie v kiszkach. Bóle i zawroty głc 
wy. Podenerwowanie. Uryna ciemna i mętni 
Sa to początkowo objawy choaoby wątroby 
wstępne objawy kamieni żółciowych. Poc 
czas ataków: W dołku i wątrobie silny bó 
który sie rozchodzi ku stronie tylnej, w pasie 
krzyau i sięga aż pod łopatki. Wzdęcie brzu 
cha rozsadzanie żeber, parcie na kiszkę sto]

Niekiedy wymioty żółcią. Zimnę ootś 
Niekiedy żółtaczka. Kuracja ziołami Oholeki 
naza uwalnia od tej ciężkiej i dokuczliwej ehe 
roby Zioła Cliolekinaza sa do nabycia w 
wszystkich aptekaoh w sk-ładaoh aptecznycl 
4rzyKT-upnje żądać przepisu użycia (wedł -Di 
I. £2em?3ewskieso). Wyrób: Laboratorjun 
lizj.-chemiczne „Cholekmaza Sp. z o. o War 

Ś,wiatAS- G??er^a reprezentacji
Turrv?“ nZ,e^- o4meryki, Północ, i Kanad, 

„IMICO Box 63. Stevens Point. Wis USA
Pw 9 923-62,311
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W czwartek, po południu o godz. 2,30 spodobało się Panu Bogu powołać do siebie, po długich i cięż­
kich cierpieniach, opatrzoną Sakramentami św_, moją najukochańszą matkę, naszą drogą teściową, babcię, 
siostrę, szwagierkę i ciotkę, ś. p.

Joannę z Liszewskich Pieniężną
wydawczynię „Gazety Olsztyńskiej**

w 63 roku życia. Prosząc o modlitwę za duszę Zmarłej donosi o tem
w ciężkim smutku pogrążony syn

Olsztyn (Warmja), 24 maja 1929. .Seweryn Pieniężny z zoną.Pogrzeb w poniedziałek, 27 maja po poł. o godz. 3.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się. nw 10516

11
Dnia 24 maja rozstał się z tym światem, po 

krótkich lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony Sa­
kramentami św., mój najdroższy mąż, nasz ko­
chany ojciec, syn, brat, zięć i szwagier, ś. p.

Franciszek Fornalik
w 39 roku życia. Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 
28 b. m., o godz. 5 po południu, z kostnicy cmen­
tarza parafji św. Trójcy w Dębcu.

W ciężkim smutku pogrążeni
zw 16 527 ¿ona z dziećmi i rodziną.

Dnia 24 maja 1929 r., zmarł członek nasz, ś. p. 
kolega zw 16 529

Franciszek Fornalik
pom. zawiad. sek. warszt.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek, 28 b. m., 
o godz. 5 po poł., z kostnicy nowego cmentarza 
parafji Zmartwychwstańców na Widzie.
Zrzeszenie Pracowników Adm. Techn. 

Warszt. i Parowozów P. K. P.

Marcelek Kokczyński
ukochany syn Marcelego i Stanisławy z Zahorowskich 

uczeń IV klasy Gimnazjum Bergera.
Po krótkich, lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony św. Sakramentami, 

zmarł dnia 26 maja o godzinie 11 minut 15, przeżywszy lat 12 i 11 miesięcy.
Nabożeństwo żałobne za spokój Jego młodocianej duszyczki odbędzie 

się w kościele Ojców Zmartwychwstańców na Wildzie dnia 28 b. m. o godz. 9. 
Pogrzeb tego dnia z kaplicy cmentarnej w Dębcu o godzinie 17,30. O smutnych 
tych obrzędach zawiadamiają znajomych i życzliwych

pozostali w nieutulonym żalu
dw 623S rodzice, braciszek i siostrzyczka.

Osobnych zawiadomień nie wysyła się.
Najstarszy zakład pogrzebowy P. Piasecki, ul. Klasztorna 14. Telefon 27-69.

Dnia 27 maj* r. b„ 
niu, ś. p.

godz. 63®, zmarł w Byty- 
zw 16 526

Bartłomiej Skręty
przeżywszy lat 76. W calem swem pracowitem ży­
ciu aż do ostatniej chwili wiernie i bezinteresownie 
służył kościołowi bytyńskiemu w dobrej i złej doli, 
zwłaszcza w czasie walki kultumej nieustraszenie 
przeprowadzając i kryjąc ściganych księży dopoma­
gał do odprawiania służby Bożej i pasterzowania 
osieroconej wówczas parafji. Niechaj Go Bóg miło­
sierny przyjmie do chwały Swojej. Eksportacja do 
kościoła w Bytyniu we wtorek, 28 b. m„ o godz. 20, 
nabożeństwo żałobne i pogrzeb w środę, o godz. 10.

W imieniu parafji
Ks. A. Piotrowski

Bytyń, 27 maja 1929 r.

Przewielebnemu Duchowieństwa, Związkowi Pod­
oficerów Rezerwy, Pracownikom Monopolu Tytonio­
wego, Śpiewakom Chóru Operowego, Pracownikom 
Zbrojowni, Firmie Pogrzebowej Piaseckiego, wszyst­
kim Przyjaciołom, Znajomym i Krewnym za wzięcie 
udziału w pogrzebie i oddanie ostatniej przysługi 
naszemu drogiemu Zmarłemu, ś. p. zw 16 530

Eustachemu Pukackiemu
za okazanie nam tyle współczucia i życzliwości, za 
nadesłanie słów pociechy i pięknych wieńcy, składa 
serdeczne

Bóg zapłać!
Rodzina.

W niedzielę, dnia 26 b. m., o godz. 6,30 wieczorem, zasnęła w Bogu, 
po długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sakramentami św., moja 
najukochańsza żona, nasza najdroższa mamusia, córka, siostra, szwa- 
gierka i kuzynka, ś. p. gW 16 534

Franciszka z Pokornych Cieplińska
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 29. 5. 1929 r„ o godz. 4, z Zakładu 

św. Józefa na cmentarz św. Wojciecha, o czem zawiadamia
w ciężkim smutku pogrążony

mąż z dziećmi i rodziną.
Poznań, Szamotuły, Koźmin, Sosnowiec.

Zakład Pogrzebowy „Oeremoiijał“, nl. Towarowa 25, telefon 31-60.

W sobotę, dnia 25 maja 1929 r., rozstał się z tym światem, pojednawszy 
s*^,z ńogiem, P° długich, z anielskim spokojem znoszonych cierpieniach, 
woj najdroższy mąz, nasz ukochany ojczulek, zięć i szwagier, ś. p.

Tadeusz Wiersień
b. przedstawiciel Browarów Huggera.

Ceremonjał pogrzebowy odbędzie się we wtorek, 28. b. m., o godz. 6. 
po południu z kaplicy sw. Józefa.

W ciężkim smutku pogrążeni
iooa Gertruda z Leszczyńskich Wiersieniowa 

z w 16521 z dziećmi i rodziną.

| Kino „CORSO“, nl. Wielka 21.
Dziś i dni następne

NĘDZNICY 1
S aroywspaniały dramat w 12 aktach według najpoczyt- i 

niejszej pmtfeści słynnego Wiktora Hugo.

Hurt. Porcelany
Wroniecka 24 w podwórzu, do­
starcza bardzo korzystnie do skła­
dów detalicznych oraz większych 

Zauładow Restauracyjnych.
Wszelkie szkło. zw 16394

Wszelka porcelany.
Wszelkienakryciastołowe. |

2 eleganckie, komfortowe pokoje frontowe, Jeden mieszkal­
ny, ewtł. na 2 osoby, dragi biurowy, z komplet,nem, nowo- 
czesnem urządzeniem, tresorem, maszyną do pisania, tele­
fon, obszerny hall do dyspozycji, w najruchli wszem centrum 
nandiowem, przy pl. Gwarnym, I. piętro, zaraz do wynajęcia 
na stale lub czas wystawy, tylko poważnemu reflektantowi 
iUh firmie 1>» cele reprezeptacyjno - wystawowe. Łaskawe 

.Uftr&azft się pod dw 6232 do eka®, Kyfjyą Fota.

FIRANKI 
GOBELINY 
D7 Wj9.2VT

B. Głowacki
POZNAN, 

Stary Rynek 97. 
Pł M94
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Samochód ciężarowy powiększa
sprawność i zyski każdego przedsiębiorstwa

TY OZUMIEJĄCY własny in* 
AX teres kupiec czy też prze* 
mysłowiec posługuje się trakc# 
ją motorową, przedewszystkiem 
ze względów oszczędnościo* 
wych. Pod tym względem cię* 
żarowy samochód Chevrolet nie 
ma sobie równego. Niezwykle 
silny jego motor, wykluczający 
wszelkie niespodzianki odznacza 
się nadzwyczajną oszczędnością, 
obniżając w ten sposób koszta 
transportu i gwarantując szybką 
i niezawodną dostawę towarów, 
nawet po najgorszych drogach. 
Posiada hamulce na cztery koła 
i ęztero#biegową przekładnię.

SAMOCHÓD CIĘŻAROWY CHEVROLET
GENERAL MOTORS W POLSCE, WARSZAWA

Gruźlica płuc
jest nieubłaganą i ooro- 
ornie, nie robiąc różnicy 
dla płci, wieku i stanu, 

kosi miljony IndzL

Przy zwalczania 
chorób płucnych 

bronchitn,
uporczywego, męczącego 
kassln i L p. stosują 

pp. Lekarze

BALSAM THIOCOLAN-AGE,
który ułatwiejąo wydzelanie się plwociny wimaonia organizm i samo­
poczucie chorego oraz powięzsza wagę olała i usuwa kaszel.
“*} za poradą lekarza.

Używa 
nw 8657

Sprzedają apteki.Sprzedają apteki.

po bardzo przystęp­
nych cenach poleca
F» R. Krzyżańska, św. Marcin 66.

Zw 16489

Dla Panów Szoferów
ubrania kortowe, gabardynowe i tak zwane 
lodenowe wszystkie kolory — kurtki 1 spod- 
nie skórzane — kartki ceratowe 25 zł, 

płaszcze ceratowe 35 zł. 
EDMUND RYCHTER - POZNAN 
Pr. Ratajczaka 2, Wrocławska 14 i 15, 
Pw 9742-18,21? gdzie proszę swatać na firmę.

O tych wszystkich zaletach 
najpopularniejszego obecnie sa* 
mochodu ciężarowego Chevro* 
let można się przekonać po jed* 
nej próbnej jeździe przy ćałko* 
witem załadowaniu i w najtrud* 
niejszych warunkach ruchu u* 
licznego, w porozumieniu z 
najbliższym zastępstwen Gene# 
rai Motors. Wyrób General Mo­
tors

Oboma&tfon« TmRępiFw 
ANTONI TATARSKI, 

Poznań, Wały Jana III 13, teL 33-77.

KupiąDRUKARNIĘ
używaną, kompletną lub osobno maszynę 
pospieszną, tyglówkę oraz regały. Oferty 
do eksp. Kurjera Poznańskiego nw 10506

Ziemniaki jadalne
białe, prima wybrane ze Spichrza, dostarcza na życzenie 

także w dom nw 2610
Darios & Werner — Poznań, pl. Wolności 18

TeL 34-03, 40-83, 40-85.

Tanio i na dogodnych warunkach sprzedamy 
następujące samochody osobowe, używane, gotowe 
do wyjazdu: Pp 10658-21,380

Praga 5/18 HP komb. 6 osob.
Tatra 4/12 HP lando 6 osob.
De dion Bonton karetka osob.
Opel Umusine 50 HP osob.
Fiat otwarty 35 HP 
Ford otwarty (starszy).

„PRAGA“- Automobile
Poznań, plac Wolności 11, tel. 55-33

Podróżującego
młodszego, dobrze poleconego, z kacją, potrzebuje

BILIŃSKI i ŚWITONSKI. hurtownia kolonjalna, LESZNO, 
dw 6200

Dziennie otrzymujemy około 20 listów, adre­
sowanych do Redakcji, Administracji i Dyrekcji 
z wnioskami o posady w naszym zakładzie. 
Uprzejmie zwracamy uwagę, że naszych 480 
współpracowników zatrudniamy stale, i wolnych 
miejsc niema, bo każdy u nas zatrudniony szanuje 
i pilnuie swej posady. Długoletnich i wiernych 
współpracowników niewolno nam zwalniać, aże­
by dla nowo zgłaszających się robić miejsce.

Ponieważ udzielanie odpowiedzi piśmien­
nych na liczne wnioski zbytnio obciąża nasz 
dział korespondencyjny, zmuszeni jesteśmy zmie­
nić dotychczasowy sposób postępowania o tyle, 
że na wnioski o posadę, o ile nie zostaną uwzglę­
dnione, począwszy od dziś odpowiadać nie 
będziemy.

Wolne miejsca zgłaszamy w naszych wy­
dawnictwach.

Drukarnia Polska S. A. 
Wydawnictwa Kuriera Poznańskiego

Orędownika Wielkopolskiego 
Wielkopolskiej «Ilustracji

i Samochodu.

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••

Tylko na krótki czas!

MUZEUM
Anatomiczno - Patologiczne 1 Panopticom — 
Gabinet figar woskowych — Salon wesołej 
tortury — Muzeom dziwów, psycho i patologji 

Kabina chorób wenerycznych.

Wstęp zł 1,- Czynne od 10—9 wieczorem.

i; Bukowska 20.«soli Kasina OlWisss. i
Pw 10R31-54.437

Pochód z-wycięzki
mego nowego sposobu prania posuwa się w nie­
zmienionym tempie dalej. Jak ogień rozszerza się 
wieść od domu do domu, że trudy i znoje dużego 
prania należą nieodwołalnie do przeszłości. Go­
spodynie posługujące się moim sposobem mówią 

„Niema już żadnego prania“. 
Gospodyniel Bacznośćl
Aparat mój, który jest patentowany i posiada 
również polską ochronę znaków fabrycznych 
składa się z dwóch kloszów metalowych z nie- 
rdzewiejącego metalu, ma 5-letnią gwarancję i nie 
jest pociągany materjałem. Przed kupnem każda 
gospodyni winna sobie obejrzeć moją demonstra­
cję prania, która odbywać się będzie tylko w Do­
mu Ewangelickim, Wjazdowa 8, wejście Skośna 8 
we wtorek, 28, w środę, 29, piątek, 31, sobotę, i. 
Pierwsza demonstracja o godz. 3 po pot, druga 

o godz. 5 po poł.
Wejście wolne! Bez przymusu kupna! Uprasza 
się przynieść brudną bieliznę, która otrzyma się 

po 5 minutach czysto wypraną z powrotem.

Będziecie świadkami wprost cudownego prania 
w Poznaniu.

Jest to sobie mały, nowo wynaleziony opatento­
wany aparat, który w dwóch godzinach wypierzę 
czysto więcej bielizny, niż niektóre praczki 
w dwóch dniach i to z największą ochroną bieli­
zny, bez gotowania, bez deseczki, bez szczotki 
i tylko połową dotychczas zużywanego mydła 
i sody. Nie potrzeba wstawiać do kotła żadnego 
leja ani aparatu. Niema już więcej codziennych 
męczarń. Wielkie prania, które trwają zwykle 
całemi dniami, są w dwóch godzinach gotowe do 
powieszenia. Mały ten aparat nie jest tylko apa­
ratem do prania, lecz równocześnie niezrówna 

nym aparatem do płukania bielizny.
Co można aparatem tym prać? — Wszystko! 

Białą i kolorową bieliznę! Rzeczy wełniane! 
Rzeczy jedwabne! A więc: firany, najdelikatniej­
szą i najgrubszą bieliznę, wełniane koce i poń­
czochy, ubrania i płaszcze męskie, płaszcze dam- 
skie, granatowe ubrania ślusarskie i monterskie, 
ciężkie impregnowane jednolite ubrania motocy­

klistów i t. d. i t. d.
Każdy aparat po demonstracji można zaraz kupić 

i zabrać______ zw 16 503
Wyciąć

Młyn parowy
najnowsze urządzenie bez konkurencji, okolica bar­
dzo bogata, blisko Poznania, przemiał 400 ctr. na 
dobę, z powodu niedomagania zdrowia, sprzedam 
zaraz lub zamienię na lepszą kamienicę w Poznaniu. 
Oferty pod zw 16 514 do eksp. Kurjera Poznańskiego
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Cukiernia-Restauracja

W Parku Wilsona
ul. Marszałka Focha 56. Telefon 60-31.

Wy da je obia dy

Codziennie odgodz. 5, koncert artystyczny. 
Taras pięknie ukwiecony i efektownie oświetlony. 

Przystanek tramwajowy przed Parkiem. zw 16525

Poszukuję zuraz Inb później
do mego pierwszorzędnego maga­

zynu artykułów męskich
przy ulicy 27 Grudnia 4 

Pierwszego

ekspetUentn-dekoratora
możliwie z branży, lub pokrewnych 
na stałą dobrze płatną posadę. Pa­
nowie inteligentni, rzutcy, samo­
dzielni, z długoletnią praktyką i do- 
bremi referencjami mogą się zgłosić 
piśmiennie (możliwie z fotografją) s

lub osobiście.

7he Gentleman i
właśc. Stefan Schaefer b

Poznań, ulica 21 Grudnia

dobrych koni
1 kilka klaczy do chowu w tem
2 pary wyjazdowych (karę 
i szpaki) 20 par półszorków,
20 wozów 3-calowych na sprze­
daż. Obejrzeć można od 4-8 po poł. 
lub w niedzele i święta. Kredyt według

umowy.

Małecki, Droga Dębińska 11,
telefon nr. 11-90.

rutynowany kupisc i organizator z długoletnią praktyką, 
mogący wykazać się dodatniemi wynikami pracy na kie­
rowniczych staonowiskach w kraju i zagranicą, poszukuje 
odpowiedniego zajęcia. Łaskawe oferty poważnych przed­
siębiorstw uprasza się do „PAR“, Poznań, Aleje Marcinkow­
skiego 11, pod nr. 22,10 Pw 10 686-22,10

POSZUKUJE SIĘ

kandydata
z praktyką handlową i administracyjną na samo­
dzielne stanowisko, w jednem z większych miast 
Rzeczypospolitej. Tylko pierwszorzędne siły proszo­
ne są o składanie ofert pod „S. 3SŁ“ do Biura Ogłoszeń 
P. A. P„ Warszawa, Boudena 2. nw 10 525

wyjedziesz na 
wystawę

zaopatrz się 
w swej księ­
garni celem 
poprzedniej 

or j entacji
w najnowszy plan miasta

Poznania
Śniegockiego

z widokami, spisem ulic, 
położeniem wystawy, 
rozkładem jazdy autobu­
sów, planem samochodo­
wym Woj. Pozn., spisem 
pogotowi lekarskich i t. d. 
Cena kompletu 1,50,— 

Nakładem
EskflBr.Snle$ocM

Poznań,
ul. Fr. Ratajczaka 2 

P. K. 0.204491
Egz. okazowe franko za 

nadesł. 1.60.
Dla księgarń i kolporterów: 

Skład główny: 
Księgarnia 

B. Chrzanowskiego, 
Poznań«

--------T’TTOi-2ł,,§g§-------

rw 5053

tanio, bo własnego 
wyrobu poleca

cenią studzien i fabryki pomp. Zgłoszenia z podaniem ży­
ciorysu, praktyki i pensji prosimy skierować do ekspedycji 

Kurjera Poznańskiego pod zw 16 474

Stary Rynek 56 
Pół wiejska 24.

Pw 10674-21,268

Ogromna zniżka cen
iHiiiHiiiiuIiniiuiiiiiuiHiiiiiiiiiiiiuiiiiHUfliuiiniiniiniiiiiiiiiiuHitiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiitiiiiiitiiiiiiiiiiiiiiiiii

nłaSZCZV wiosenno-latowych f
imiiiiiiniiiniiiiiiniiiiiiiiniiHiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiinimiii  /
Wobec zbliżającego się końca se- flflfe URO 1 S /
zona wiosennego^obniżąłamjnoje Wr f
znane niskie ceną wszystkich /
płaszczy wiosennych i tatowych /iO

orzociętnie o (W H0
Polecam odtąd: /

Płaszcze spacerowe 140,-
Płaszcze angielskie całe na iedwabnŻ 67,™
Płaszcze garbardunowe 115,—
FamOUery (dreusłronne) * l~° gabwdgng i I-a wełnianego ma- ff(j ——
Trenchcoaty nieprzemakalne, na jedwabnej podszewce . ... od 88,- 
Płaszcze jedw. gum. z czgstego Crepe de Chine................ od 135-

tfbzflGSl * (jroamjn 9 23~23

Zalety najdroższego mydła 
zagranicznego jak: świetne my­
dlenie się, oszczędność w użyciu, 
przepiękny zapach, absolutna 
nieszkodliwość dla skóry, jedno­
czy w sobie mydło toaletowe 
UNIWERSALN E_po 1-25,— zł
z f-mą DRQGERJA UNIVERSUM, POZNAŃ 

ul. Pr. Rataj czaka 38 .
Do nabycia tylko w powyższej 

drogerji. Każdy nabywca z entu­
zjazmem poleca je drugiemu!

Pw 9801-18,334

MŁODSZA KSIĄŻKOWĄ - BIURALISTKA
umiejąca pisać na maszynie — oraz

CHŁOPIEC
do prać biurowych i posyłek, z ładnym charakterem pisma, 
potrzebni zaraz. Piśmienne zgłoszenia z odpisami świa­
dectw do ekspedycji Kurjera Poznańskiego pod zw 16 533
Do majątku hodowli nasion, poszukuje się od 1. 7. r. b. 

względnie 20. 6.
pisarza podwórzowego

kawalera, w średnim wieku, dobrze obeznanego z prowa­
dzeniem obory i ekspedycją nasion. Reflektuje się tylko 
na sumiennych, akuratnych i solidnych pracowników. Zgło­
szenia z odpisami świadectw pod adresem Majętność Anto- 
niny, poczta Leszno,______________________________dw 6216

Ostrzeżenie.
Ostrzegam przed kupnem od p. Górskiego wzgl. innych, 

mieszkania położonego w nieruchomości mojej przy ul. Pół- 
wiejekiej 22. zw 16 531

Mieszkanie to zatrzymuję dla siebie.

W. Mierkiewicz
gospodarz.

„ miesięcznie
la zł.

pierwsza wpłata 36,00 zł

Kromczyóski
Poznań

Aleje Marcinkowskiego 5.
bpw 3050,

i kl. 19 Państw. Loterji 
Klasowej 

ń, los zł 10,—
V2 „ . 20,- 
i/, „ „ 40,-

poleca dogodnie
F.RĘKOSIEWICZ
Kolektura w Rawicza.

!< 15989 .

2 konie
(ironki) na sprzedaż.
W. Zakrzewski,
fabryka foraierówi obróbka drzewa 
Poznań, ul. Komandorja 27. 

Telefon 50-58 i 25-02.
:» 18590

Bilety wstępu
Bilety do garderoby

Bilety komunikacyjne
tylko w masowych ilościach wykonuje na maszynach-automatach

Drukarnia Polska Sp. Akc., Poznań,

św. Marcin 70.
niniiiiiHiniiinnininRininniiiiiiiiniiiiHiiiniiiiiiHiiiiiiiHuiHiiiiiniiiiiiiimiiHiniiiiiiiiimiiiigHHiiiiiHHiiiiitiiiiiiiiüiniiiiiiiiiiiiiiHiiiullfl

171685
Rejestr.

tatr tom

171685
Bilet wstępu do Teatru Nowości
Bilet należy zachować i na każdorazowe 

wezwanie kontrolera okazać.

171685
Kontrola

Teatr Ifowti
Drukarnia Polska 8. A. w Poznaniu

....................... .................................................... .

Skomplikowane bilety z liczbami i perforacją, dostarczamy precyzyjne i terminowo.



Numer 241 == Kurjer Poznański, poniedziałek, 27 maja 1929 — Strona 17

£$;> *

Jdł H. dan Markowski 
-¿»n, Poznań

HleiżynskiegoSS 
Tel. 52-43.

Pw 10 095-20,305

Okazja.
Z powodu kupna więk­
szego majątku sprse- 

daje się:

Piełms nmjateh
60 kim. od Poznania 477 
mórg ziemi I kl„ orna w 
kulturze, drenowana, pa­
łac, budy nki, park, inwen­
tarze żywe i martwe I kl. 
dochodowy, przy kolei 
i szosie, cena ostateczna 
450 000. - zł plus roczna 
renta 2 300. - zł, wpłaty 
najmniej 200 000 zł, reszta 
ceny kupna rozłożona na 
8 łat po 7p/0. Spieszne 
pertraktacje w firmie 
Biuro Handlowe „BOLTAR“ 

Poznań, Skarbowa 17.
Pw 1(11109 21,318

Ostrzeżenie.
W nocy z dnia 25. 5. do dnia 26. 5. r. b. włamano się 

do naszej firmy i skradziono między innemi także wszelkie
weksle klijentowskie płatne w miesiącu czerwcu r. b.

Weksle te niniejszem unieważniamy i ostrzegamy przed 
odebraniem ich.

L. Krause
Pw 10 688-22,11

i Radjo 
Greif

■ Telefon 26-16. ;
Przebudowa każde­
go odbiornika na od­
biornik bez baterji.

; Reparacje. ;
J PW 10666-21,392 '

na 5000 m2 40-50 drzew owo­
cowych przy Ateji Okrężnej 
i ulicy św. Wawrzyńca sprze­
dam natychmiast za pół ceny 
to jest po 7.— zł za mtr, Wa­
runki bardzo dogodne wpłaty 
8000 zł. Oferty do „Par“, Poznań, 
Aleje Marcinkowskiego 11, pod 
54,459. Fw 10678-51,459

Wam Korzystnie » ataki

12 lorków 8-kołowych do 
wożenia buraków, 7 kim. 
toru kolejki, stałego i prze­
nośnego 60 m in, rozpię­
tości, zwrotnice, koła za­
pasowe, łożyska itp.

F. Kujawski, Fabryka Maszyn, Toruń. J
Pw 10685-64,202

Do wytwornej kawiarni na 
Pomorzu poszukujemy 

pierwszorzędnej

orkiestry salonowej
sekstet lub kwintet do­
brze zgranej z wielkim 
repertuarem. Zgłoszenia 
z fotografją i podaniem 
warunków skierować do 
Biura Ogłoszeń „PAR“ 
Toruń, pod nr. 336. 

Pw 10683-61.20*

Walne zebranie
„Vesty“ Towarzystwa Wzajemnych Ubezpieczeń 
od Ognia i Gradobicia w Poznaniu, mające za­
twierdzić obrachunki roczne za rok 1928, odbę­
dzie się w dniu 4 czerwca 1929, o godz. 11 przed 
południem na sali Bibljoteki Uniwersyteckiej w Po­
znaniu, ul. Franc. Ratajczaka 4—6, zaś „Vesty“ 
Banka Wzajemnych Ubezpieczeń w Poznaniu, 
w dniu 4 czerwca 1929, o godzinie 17 na tejże sa­
mej sali. Pw 10 687-22,5

PRZETARG PRZYMUSOWY
We wtorek, dnia 4 czerwca r. b„ o godz. 11 przed poł., 

sprzedawać będę w drodze przetargu przymusowego za go­
tówkę najwięcej dającemu w Pokrzywnie, powiat Grudziądz 
n p. Tempskiego, pozostawione przedmioty po ś. p. Osten 
Sacken, co następuje: uw 10 527

13 wozów roboczych, 31 pługów, waga dla bydła, 6 kul- 
tywatorów, maszyny do koszenia, do grabienia, slew- 
niki, kocioł parowy, koryta, kompletne urządzenie go­
rzelni, dużo innych rzeczy dotyczących rolnictwa. 

Smarz, komornik sądowy w Grudziądzu, Płac 23 Stycznia 12.

Napisowe słowo (tłusto) 80 groszy, każde dalsze 
słowo 15 groszy, 5 liczb »= jedno słowo 
i, w, z, a każde stanowi 1 słowo.

Jedno ogłoszenie nie może przekraczać 50 słów.

29 POWSZECHNA 
I^STAWAKRAJ^i

Pokoje
írkI?fU^CawoWO,ne Mzdw017ÍS

lub

Przyjezdnym
„W. K. wynajine pokój ta- 

a 2 łóżkami. Zgłoszenia zaraz 
Później. Kosicki, Dolina 2. 

zdw 92 281
Pokój

JL « łóżkami na korzystnych wa- 
unkac£ «jo wynajęcia- ni. św. 
erzego 4, II. ptr., lewo.
 rw 5037 .

Wystawcy
firnie pokój umeblowany, 
ołowska, Grunwaldzka 30, 
familijny II, wejście.

zdw 92 484

, Przepiękna bielizna
hafty kwiaty biżuterią, 

aończoehy rękawiczki nat-
Jankowska Podgórna 10 

Pw 9807-18.384

Poznań, Stary Rynek 25/28.
REGULAMIN

dla zwiedzających Ogród Zoologiczny Tow. zarej. w Poznaniu
1. Zwierzyniec jest otwarty codziennie w ciepłej porze ro 

ku od godzinych 8 do 19, zimą od godz. 8 do 17.
2. Zamknięcie Zwierzyńca oznajmia się dzwonkiem.
3. Każdy zwiedzający Ogród Zoologiczny jest zobowiązany 

nietylko przy wstępie do Ogrodu, lecz także na żądanie 
w obrębie Zwierzyńca okazać swą kartę wzgł. bilet kon 
trałującym osobom.

4. Wprowadzanie psów do Ogrodu jest wzbronione. Nie-
dozwolonem jest uprawianie w Ogrodzie zabaw, hała­
sów, gonitw, śpiewu, gier w piłki, obrączki i t. p. oraz 
ujeżdżanie nS. rowerach. Rowery i motocykle można 
pozostawiać przy wejściu. Wózkami dziecięcemi nie na­
leży tamować ruchu w obrębie Ogrodu Zoologicznego, 
a dzieci powinny być zawsze pod nadzorem dorosłych 
osób. Za szkody wyrządzone przez dzieci odpowiadają 
rodzice. zw 16 516/7

5. Zwierzętom, na których klatce widnieje napis: „Kar 
mienie wzbronione“! żywności podawać nie wolno. Za 
wszelkie wypadki i szkody, które zwiedzających przez 
karmienie zwierząt spotkać mogą, Zarząd Ogrodu Zoo­
logicznego nie odpowiada.

6. - Drażnienie i niepokojenie zwierząt, plucie na nie i ob 
rzucanie ich ziemią, kamykami i t. p. przedmiotami, cho 
dzenie po trawnikach, łamanie kwiatów i gałęzi, rzuca­
nie papierów i odpadków żywności na chodniki, do sta 
wów i klatek jest zakazane. Papier . wszelkie odpadki 
powinny być składane do odnośnych koszy.

7. Do klatek z małpami nie wolno wkładać wzgl. rzucać 
żadnych przedmiotów, W szczególności zwierciadałek, 
zabawek i papieru.

8. Lwy morskie jedzą tylko ryby, które nabywać można 
u dozorcy. Zanieczyszczanie basenu Chlebem i innemi 
przedmiotami jest surowo wzbronione.

9. Stoły i krzesła ogrodowe służą tylko przedsiębiorstwu 
restauracyjnemu, to też przenoszenie ich z miejsca jest 
niedozwolone.

10. Kto przeciw powyższym przepisom i zakazom działa i do 
napomnień personału dozorującego się nie zastosuje 
ten może być wydalony z Ogrodu bez zwrotu wstępnego

11. O zwierzętach i Ogrodzie Zoologicznym pouczają wy­
dawnictwa: „Przewodnik po Ogrodzie Zoologicznym 
w Poznaniu“ i „Postacie Żywych Zwierząt“, które są do 
nabycia przy kasie ogrodowej. Służba Ogrodu Zoolo­
gicznego nie udziela w tym kierunku żadnych informa- 
cyj. Wszelkie zażalenia należy przedstawiać Dyrekto 
rowi Ogrodu Zoologicznego.

12. W interesie dobrego utrzymania najstarszego w Polsce 
Ogrodu Zoologicznego uprasza się zwiedzających o dba­
łą ochronę naszych zwierząt, zabudowań i plantacyj, o 
pouczanie dzieci i przekraczających powyższe przepisy.

Dyrekcja Ogrodu Zoologicznego
SzczerkowskL

PRZETARG
Rada Portu i Dróg Wodnych w Gdańsku ogłasza niniej 

szem publiczny przetarg na prace i dostawy około budowy 
dwóch nowych magazynów portowych w Wolnej Strefie 
w Gdańsku - Nowym porcie, mianowicie jednego na nadbrze­
żu poiudniowem (hala południowa II) i jednego na nadbrze­
żu północnem (hala północna II), zastrzegając sobie prawo 
uzależnienia przydziału od sprawy uregulowania potrzeb­
nych na ten cel funduszów. dw 6222

Przetarg rozpisuje się na każdą halę oddzielnie, przy- 
czem każda partja obejmuje kompletne wykonanie łącznie 
z wszelkiemi dostawami. Oferta może obejmować tylko jed­
ną z obydwu partyj; przy składaniu ofert na obydwa maga­
zyny należy każdą z ofert złożyć oddzielnie, w każdym po­
szczególnym wypadku z napisem: „Hala południowa H“ 
względnie „Hala północna II“.

Warunki przetargu są wyłożone do wglądu w biurze 
technicznem Rady Portu w dnie powszednie między godz. 
8—12, względnie do nabycia w Kasie Głównej Rady Portu, 
Gdańsk, Neugarten 28/29, za opłatą 25,— guldenów za każdą 
partję (pocztę wzgl. posłańca należy opłacić). Termin prze­
targu: 18 czerwca 1929 r„ o godz. 10 przed poi.

Przydział po 6 tygodniach.
Gdańsk, w maju 1929 roku.

Rada Portn i Dróg Wodnych w Gdańsku.

Submisja.
Magistrat miasta Wronek rozpisuje przetarg

1. na przebrukowanle ulic Szkolnej 1 Obrzyc­
kiej ca 2 000 m2 wraz dostawą ca 400 m3 
polnego obrobionego brukowca, 500 m3 
piasku i 300 m3 żwiru, założenie 660 bzm. 
bortnika wraz z dostawą tegoż z obrobio­
nych polnych kamieni lub łupanego niecio- 
sanego granitu. dw 6218

2. na położenie i dostawę 1 500 m2 chodnika 
z płyt cementowych w ulicach Obrzyckiej, 
Szkolnej, Klasztornej i Jadwigi.

Ślepe kosztorysy i potrzebne informacje udzie­
la Magistrat za opłatą 1,— zł.

Magistrat zastrzega sobie prawo swobodnego 
wyboru oferenta, podziału robót między kilku ofe­
rentów lub też nieuwzględnienia żadnej oferty.

Ofertę należy złożyć do dnia 10. 6. 1929 r.

Obwieszczenie.
Po zmarłej ś. p. księżnej Marji Deoperdzie Balbinie z Na- 

rzymskich Ogińskiej z Jabłonowa, pow. Brodnica, odbędzie 
się dnia 28 b. m., o godz. 13, pizy uL Wronieckłej 6, (na sali 
p. Smojewskiej), dalszy ciąg licytacji nw 10527

klejnotów oraz biżuterji.
Pietruszewski, kom. sądowy, Poznań, Wielkie Garbary 32.

Magistrat miasta Rakoniewic ogłasza niniejszem

przetarg ofertowy
na wykonanie

ta. 930 Hi2 MU i 552 lii2 titotta.
Kosztorys ślepy i warunki techniczne odebrać można 

w biurze Magistratu za zwrotem kosztów w kwocie 4,— zł.
Oferty w zamkniętych kopertach z napisem: „Oferta na 

umocnienie drogi cmentarnej“, składać można w Magistra­
cie w Rakoniewicach, pokój 1, do dnia 10 czerwca 1929 r.

Magistrat zastrzega sobie uwzględnienia oferty według 
uznania lub nieuwzględnienia żadnych ofert. dw 6224

Urządzenie instalacji ogrzewania centralnego.
Starostwo Krajowe Pomorskie Toruń, ul. Mostowa 13,

ogłasza publiczny przetarg ofertowy na

16! 131
(wodnego), w budynku mieszkalnym dla urzędników (pawi­
lon D) przy Krajowym Zakładzie Psychiatrycznym w Koe- 
borowie. dw 6225

Projekty urządzeń, warunki techniczne i przetargowe 
można przejrzeć w Wydziale Budownictwa Toruń, Mosto­
wa 13, pokój 14. Tamże można nabyć również ślepy kosz­
torys.

Oferty należy składać do dnia 10 czerwca 1929, godzina 
12, w Wydziale I. Otwarcie ofert nastąpi tegoż dnia o go­
dzinie 12,30.

Do oferty należy dołączyć kwit na wpłacone w Głównej 
Kasie Starostwa Krajowego Pomorskiego wadjum w wyso­
kości 800 (osiemset) złotych.

Starostwo Krajowe Pomorskie zastrzega sobie prawo 
oceny i dowolnego wyboru złożonych ofert.

Starosta Krajowy Pomorski 
W z. (—) Łącki.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Sprzedam
dom w Gnieźnie z powodu wy­
jazdu. II. piętrowy, nowy, cena 
24 tysiece, wpłaty 16 tysięcy. — 
Zgłoszenia B. Kwaśnik, Gniezno, 
3 Maja 34. nwl0 508

Mioty
parowe żelazne (baby) o wadze 
1.800 kg natychmiast do użytku 
do sprzedania. Krzyżanowski, — 
Lwów, Kochanowskiego 38.

nw 10 512
Antyki

wielki wybór. Bracia Pióro, Ale­
je Marcinkowskiego 28.

Rozmaite
sprzęty składowe sprzeda Kon­
sum Prac. Kolej., Towarową te­
ren kolejowy. zdw 89110

Dom
z piekarnia sprzedam z powodu

nia Witkowski, ul. Królowej Jad­
wigi 22, Inowrocław. zdw 00 393

Wózki
dzieciece ładne i tanie Gumy". 

Ul. Grudraa ». «ńw 86 0K7

Siano
luźne, pierwszorzędne, nadnotee- 
kie (dla bydła) sprzeda wagoi 

Probostwo w Kynarzewie. 
dw 6197wo

Helkego
Wolf, kuter, motor gazowy „Deu- 
tza“ dobrze utrzymane, korzyst­
nie sprzedam^ Zgłoszenia Kurjer

Wędliny
towar zupełnie trwały jak: serwe- 
latki, salami, sucha polska kiełba­
sę, szynki i boczki wędzona w ka­
żdej ilości ma do oddania. Ka­
puściński, mistrz rzeźnicki, Cho­
dzież. nw 10 523

Znak oferty (na przykład: z 18924, n 2735, d 1 790 
i t Ł w 1 słowo.

Drobno ogłoszenia przyjmuje się do godziny 10*

Kupno okazyjnel

Dom
w*mieście powiatowem z składem 
obuwia i warsztatem korzystnie 
do nabycia. Kujawa, Nowy To­
myśl, Nowy Rynek 25.

nw 10 509

Domek
o 5 pokojach i kuchni, ogród owo­
cowy i rola (razem około 3 mórg), 
w mieście powiatowem Chodzie­
ży. uroczo poloż. brzy lesie, jeBt 
zaraz do nabycia. Korzystna spo­
sobność dla emeryta lub lelnika. 
W razie kupna cale mieszkanie 
natychmiast wolne. Oferty przyj­
muje: Redakcja „Kresów Zachod­
nich“, w Chodzieży. nw 10 522

obszerna, willą korzystnie do 
sprzedania ewentl. zamiana na 
kamienice w Poznaniu lub Byd­
goszczy przy dopłacie w gotówce 
Zgłoszenia Kurjer zdw 92 060

Rower
wolny bieg w dobrym stanie — 
sprzedam. Maciejewski, Waty 
Zygmunta Augusta 2, suterena, 

zdw 92 323

Łóżko
z materacem na dwie osoby w 
bardzo dobrym stanie za 85 zł 
na sprzedaż. Kraszewskiego 16, 
I. prawo, dom ogrodowy.

zdw 92 203

Pianino
marki Irmler, jak nowe do sprze­
dania. Oferty do Agencji Ku­
riera Poznańskiego Gniezno 229. 

nw 10 521

Wilk
ostry na sprzedaż. Powstańcza 1 
wejście 4, parter, lewo

zdw 92 205
Skład

kapeluszy damskich z ubikacja 
sprzedam. Oferty Kurjer

zdw 92 222

Skład
z mieszkaniem odstąpi«; .««na 2 
tys. Strzałkowski, W ielkie Gar- 
bary 44, restauracja- z»w »2 472

Skład
kolonialny towarem, mieszka­
niem sprzeda. Małecki, Poznań, 
Rybaki 20a. zdw 92 478

Rower
sprzedam tanio Wielka 22, I le­
wo, 4-6. sów 92 280

Folwark
360 morgowy sprzedam przy za­
liczce 90.000 zl. Zgłoszenia Ku­
rie« sdw92204

Wózek
4 kołowy na 10 centnarów tanio 
na sprzedaż. Ul. Staszica 21. II. 
p„ w podwórzu. Thiem.

zdw 92 193
Wózek reklamowy

sprzedam. Pralnia Piekary 3 
■dw92 588

Skład
bławatów z mieszkaniem w po- 
wiatowem mieście przy wpłacie 
3 tys. zaraz sprzedam, reszta bar­
dzo dogodna. Zgłoszenia Kurjer 

zdw 92 575
Restauracja

. śródmieściu z dużem mieszka- 
ę,1?.1“ . sprzedam. Strzałkowski. 
Wielkie Garbary 44, restauracja. 
. zdw 92 473

Willa
do sprzedania w Puszczykowi 
urocze położenie, 5 mórg ogroć 
warzywnego i owocowego, 5 p 
koi i kuchnia zaraz wdlne, wt: 
sny wodociąg. Cena 35.000 s 
Pośrednicy wykluczeni. Wiadi 
mość św. Marcin 72 zdw 91 3i

Szafa
dębowa 180 szeroka nowa na 
sprzedaż. Stolarnia, Wenecjańska 
23. rw 5038

Wentylator
stołowy fabrykat Słeineus-Schu 
kert,, mało używany jak nowe 
okazyjnie na sprzedaż oglądał 
można codziennie po połud. od 
4—5 (wyjąwszy niedziele) ulics 
Przecznica 11, wysoki parter, Je 
H9. zdw 92 26i
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Ford
samochód limuzyna 
kupno okazyjne 3 
Lancia 2 Chevro1e*
5 półcieżarówek. 11 używanych 
Kord kryte i otwarte na dogod­
nych warunkach sprzeda . Kom- 
na“. T z o. p Automobile Po­
znań. ul. Dąbrowskiego 83/85 
Telefon 77-67 54-78. nw 9738

Bilard
nowy lako Sehultz-Marke do sprzedania. — 

" ' Zgłoszenia Zarzad Dóbr Jeziorki,
poczta Jeziorki. koło Poznania, 

zdw 91 774
Fiat 501 i 
2 Autobusy

o &v~i:a
z materacami tanio na sprzedaż. 
Tama Garbarska 4. TT —

Na wystawie
stoisko bazarowe do detalicznej 
sprzedaży galanterii, elegancko 
urządzone odstąpię (4.500) z po­
wodu przeciążenia praca. Zgło­
szenia Kurier pod zdw 92 563

Motocykl
lekki, używany w dobrym stanie 
kupie. Oferty z podaniem ceny 
do Kurjera zdw 92 303

Wóz meblowy
dobrym stanie 8 mtr. długi zaraz v 
do sprzedania. Oferty Kurjer 1,

zdwp 92 282 7
Meble 1

najtaniej poleca Kalkas Wro- - 
cławska 19. zdpw 92 271

Tanio t
się ti biereeez. umeblujesz w Do- P 
mu Komisowym, św Maricn 78a j

Pw S928 c
Ogórki kwaszone 

kresowe
z nadzwyczajnym dobrym sma­
kiem, zdrowe i twarde w becz­
kach po 8 i 10 kop — poleca St. 
Maćkowiak, Bydgoszcz. Chod­
kiewicza 42. Pw 16 663-03,477

Łóżka metalowe
wyprzeda,ie tanio Przewodnik, 
skład żelaza, św. Marcin 30.

zdpw 92 260/61
Pianino

dobrej marki w dobrym stanie : 
do sprzedania. Wiadomość: Ku- ? 
ijer Poznański zdw 91 732

Skład
papieru śródmieście sprzedam ta- - 
nio. Oferty Kurjer zdw 91 836

Pracownię obuwia J
istniejąca 6 lat. centrum miasta s 
Poznania, obrót 1928 roku 89.000 r 
ai sprzedam z powodu chorobv. , 
Do objęcia pracown- i: towarem t 
potrzeba 20 000 ?i. Oferty .Par“, z 
Al. Marcinkowskiego 11 pod 18.469

Pw 9894-18.469
Motor i,

6/8 KM kompletny gaz lub ben- r 
zol sprzeda. Tyrchan Przemyśle- t 
wa 27. zdw 90 416

Kostjum
i suknie sprzedam. Młyńska 3. 4 
III. lewo. zdw 92 425-6 s

Kamienica
komfortowa ze składami miej­
scem na garaże, czynsz 15 500, ce- 1 
na 150 000, wpłaty 60 000. Zgło- 1 
szenia Wyrzykowski, Grobla 9.

zdw 92 289
Teren

trzymorgowy blisko śródmieścia . 
korzystnie do nabycia. Wyrzy- * 
kowski, Grobla 9. zdw 92 288

Zegarki
złoto, srebro, alfenida. nagrody 
sportowe, poleca Gąsiorowski i 
Frankowski, św. Marcin 34, tele­
fon 55-28. bpw 3648

Tereny
pod wille od 1.000 do 3.000 mtr. 
kw. w Poznaniu korzystnie do 
sprzedania. Bliższe szczegóły do 
„Par“, Aleje Marcinkowskiego 
11, pod nr. 21.403

Pw 10 676-21,403
Wytwórnia cukierków

twardych i czekoladek z powodu 
likwidacji zaraz do sprzedania. 
Ubikacja fabryczna 160 kw. mtr. < 
w tem 2 pokoje kuchnia 5 minut 1 
od tramwaju. Do objęcia 4 do 5 
tys. zł. Spieszne zgłoszenia do 
Kurjera Poznańskiego zdw 92 392

Folwarczek
prywatny z rąk niemieckich, 150 
mórg pszennej przy zabudowaniu, 
30 łąki, zabudowania masywne,
4 konie, 20 bydła, 20 świń, martwy 
nadkompletny, garnitur motorowy 
od miasta 4 kłra. Cena 85 000, 
wpłaty 60 000. Zgłoszenia Radzi­
szewska, Międzychód, Gorzycka 3. 

zdw 92 418

W śródmieściu
narożnikowa kamienica ze skła­
dem, trzy domy małe, obszerne 
t>odwórze, ogród warzywny i owo­
cowy oraz duży warsztat naaaja- 
cy sie do wszelkiego rzemiosła 
zaraz do sprzedania. Zgłoszenia 
St. Lisewska, Września, Fabrycz­
na 21. zdw 92 424

2 samochody
4 osobowe „Forda“ na chodzie w 
dobrym stanie okazyjnie tamo do 
sprzedania. Zgłoszenia, Sosnowiec. 
Zygmunta 5, (Zagłębie Dąbrow­
skie). zdw 92 421

Pianino
zagraniczne oryginał „Wolken- 
bauera“ sprzedam. Działyńskich 
10. parter, lewo. rw 5 049

Okazja
sypialnię dębowo fornierowaną z 
lustrami, marmurami nową tanio 
sprzedam. Grobla 30, II. lewo, 

zdw 92 396
Gospodarstwo

96 mórg na Pomorzu, pszenno- 
żytnia ziemia, zabudowania bez 
inwentarza, okazyjnie na sprze­
daż lub zamiana na dom lub 
mniejszy objekt, blisko Poznania 
Zgłoszenia biuro ..Reno“. Stary 
Rynek 60. wejście z Wrocław- 
skiej, Sulewski. zdw 92 348

Samochód
Fiat 503 nowszy typ czteropsobo- 
wy. otwarty, gotów do jazdy, ko­
rzystnie sprzedani. Adres wska­
że Kurjer Poznański

zdw 92 351

zdw 92 444

11 piętro, 
zdw 92 291

Skład kolonjalny
Lesznie, przyległe 3 pokoje 

chnia, towar i urządzenie za 
00 złotych sprzedam. Kempa, 
szno. Dworcowa 43.

zdw 92 447

Lampę
elektryczna pokojowy, wiszącą 
tanio sprzedam Waiy Królowej 
Jadwigi 1, 111. prawo.

zdw 86 014

Motocykl
nowoczesny kupię gotówka, po­
dać markę i cenę. Oferty Kurjer 

zdw 92 504

Pokój
umeblowany panu wynajme 
Szwajcarska 15 a, II. p., lewo.

dw 6186

Pokój
umeblowany wspólny dla pana 
od 1 lub zaraz. Adres wskaże 
Kurjer zdw 92 503 

Skład
krótkich,

mieszkanie,
urządzenie, 

najlepszy 
... .owego, ob-
Wszechpolska Agen-

zdw 92 381-2

Regał
biały, cały oszklony, 380 X280, ta; 
nio sprzeda. Antykwarnia Braci 
Pióro, Aleje Marcinkowskiego 28

Ęw 2275 

Wózek
ręczny 2 kołowy kupie.. Centrala 
Spożywcza, ul. WTroniecka 12, 
tel. 27-43. zdw 92 587

Pokój
frontowy, słoneczny umeblowany 
wynajme inteligentnemu panu od 
1. 6. Półwiejska 18. II. lewo.

zdw 91 809

Pokój
2 osobowy, umeblowany, eleganc­
ko, z światłem elektrycznem, w 
pobliżu terenów wystawowyeh 
do wynajęcia zaraz lub 1. 6. rb. 
Ul. Wyspiańskiego 8 (14) ni.
ptr. lewo. zdw 92 494

Drogerję
25-letnia w obrębię wystawy 
sprzedam. Wartość 30.000.

zdw 88 805
Gospodarstwa

I domy z ogrodami już od 10.000 
I zł. majątki ziemskie, zakłady 
I przemysłowe sprzedajemy korzy­
stnie MIR. Bydgoszcz. Paderew­
skiego 32. Pw 10 508-63 433

. Wielkopański
(majątek 2.100 mórg pszenno-bu 
I taczanej, ornej w kulturze GO 
kim od Poznania, piękny pałac 

122 pokoje w ładnym parka, bu- 
Idynki, inwentarz I. klasy Cena 
11.530 tysięcy złotych, wpłaty naj­
mniej 600 tysięcy złotych. Infor-

o-nioni» bierz tvl- macje i pertraktacje sprzedaży uo. golenią. Dięrz tyt , . . Ttnifa-“

aka 38. Nigdy już 
kupować nie bę- 

Pw 10 093-18.616

Pw 10 457-20,235

Kamienica
w centrum, cena 53.000 zł, dochód 
5.500 zł rocznie do sprzedania 
z powodu wyjazdu. Zielke, Gen. 
Umińskiego 7 a._____ zdpw 92 236

Pokój
frontowy, słoneczny przy plącą 
Wolności, dobrze sytuowanemu 
panu do wynajęcia. Zgłoszenia do 
Kuriera zdw 91 851 

Pokój
dobrze umeblowany, blisko wy­
stawy wynajmę. Poplińskich 12 a 
II. prawo. zdw 92 540

Kamieniczkę
lepszy dom w Poznaniu lub oko­
licy kupię wprost od właściciela, 
wpłaty do 35.000. Oferty uprasza 
do Kuriera Poznańskiego

zdpw 92 170 

Przyjmę
panienkę na wspólny pokój z n- 
trzymaniem pod troskliwa opie; 
kę najchętniej ze wsi. Wodna 2i 
III. p. w podwórzu.

zdw 91 850

Pokój
do wynajęcia na stale. Słowac­
kiego 38, parter, lewo.

zdw 92 539
Pokoje

od 25 zł. Gdzie? wskaże Kurjer 
zdw 92 557

Kamienica
śródmieście cena 145.000, wplata 
50.000. Dutkiewicz, Ohwaliszewo 
70. zdw 92 357

Dom
3 pokoje wolne, 3% morgi ziemi 
ogrodem 8.500 zł sprzedam. Tom 
czak, Poznańę Wierzbiecice 31.

zaw 92 539

Pokój
umeblowany panu wynajme 
Szwajcarska 15a, II. P » lewo.

dw 6186
Pokój

wynajmę 1 lub 2 osobom. Górna 
Wilda 65, Majowa, zdw 92128

Umeblowany
pokój słoneczny, czysty w cen­
trum z używaniem pianina dła 
1—2 solidnych panów zaraz 
Adres Kurjer zdw 92 057.

Zielona
7, I. podwórze, pokoik, przechod­
ni panu. zdw 92 561

Pokój
dla przyjezdnych do wynajęcia. 
Wielkie Garbary 13. prawo, II. 
front. zdw 92 568

Dwóch
panów na wspólny pokój przyj- 
tnę Dąbrowskiego 32, Krzyżaniak 

zdw 92 562

Robótki
i pończochy, fartuchy, bieliznę,ReSZtOwka paski, biustonosze, piłki polecają

mórg pszenno-buraczana, 26 Po niskich cenach Siostry_Dran-
•g ogrodu, zabudowania ma- goszowne, Aleje Marcinkowskte-
ne, dom 5 pokoi, z inwentarza- £° 3, naprzeciw głowi 

118 000, wpłaty 50 000 orazI 1°®

2—5.000 dolarów
dam na hipotekę wartościowej 
kamienicy po 15 proc. Oferty 
Kurjer zdw 89 754 

Pokój
na Łazarzu, z elektrycznością, 
blisko dworca, na 1 lub 2 osoby 
do wynajęcia. Dziennie 2,50 zł o 
sobą. Gdzie? wskaże Kurjer

zdw 92 001

Pokój
wspólny dla pana. Szewska 11, 
wchód Małe Garbary, I. prawo, 

zdw 92 574

poleca Marbron,
: Sapieżyński 2a, II 
zdw 92 315-6

Skład

Po-

>ba. Adres Kurier 
zdw 92 509a

6 koni
robocze i powózka na 

Droga Dembińska 7. 
zdw 92 593-4

¿15 mórg
żywym, martwym inwentarzem,

| wszystkie zabudowania żelazo-be- 
ton od Niemca, cena 75 000. 370 
mórg buraczanej ziemi, żywym, 
martwym inwentarzem, wodociąg 
zagudowania 1. klasy, cena 150 000 
wpłaty 80 000, sprzeda Jaśkiewicz, 

I Poznań, Fredry 6.____ Kw 2 282

6—8.090 zł
poszukuje na 3 miesiące po _ 2% 
miesiecz. pod zastaw listu hipo­
tecznego 15 tys. zł. Wartość nie­
ruchomości maj. ziemskiego 300 
tys. Zgłoszenia do Kurjera pod 

dp 6180

Pokój
wynajmę dwom panienkom, po, 
ściel pożadana. Przybyszewską 
Wodna 27, III. zdw 92 33o

Małżeństwu
pokój umebl. elektryczność, ła­
zienka, ul. Mickiewicza wysoki 
parter, wynajmę. Zgłoszenia Dą­
browskiego 15, wys. parter, lewo, 

zdw 91 627

Koń — kadłub
ruchomy i inne przedmioty wy­
konane do przedstawień. Wspól­
nika szukam — pewien kapitał, 
gwarancje. Pośrednicy niewyklu- 
czeni. Oferty Kurjer

zdw 92 345

Niekrępujący
czysty, z elektrycznością, dobrze 
umeblowany pokój. lepszemu pa­
nu przy porządnej rodzime od 
1. 6. wynajme. Poplińskich 8, II. 
prawo, front. zdw 92 322

Pokój
dla 1—2 osób -wynajmę na czas 
krótszy, dłuższy. Wiadomość Re­
ja 1, I. prawo. zdw 92 427

Pokój
umeblowany światło elektr. do 
wynajęcia. Słowackiego 29, wej­
ście z Asnyka II. ptr. zdw 92 535

Pokój
umeblowany na 2 osoby, światło 
elektryczne, telefon w Alejach za 
Opera na dnie lub tygodnie do 
wynajęcia. Oferty Kurier

zdw 92 595

Meble
raty i za gotówkę po najn 
■h cenach poleca Szpryngac... 
dka 13. Klijenteli aamiejsco-
odstawiamy własnym mo­

dem. Pw 10144/5-0.4762

Obrączki
bpw 1159

Domek

Wągrowiec, Władysław 
irczak. zdwp 91 788

Regina
kapeluszy damskich, św 

a 78 (przy Piaen Święto
wy7 borze

Antyki
rozmaite starożytne meble, zega- 
ry i porcelana na sprzedaż. 
Skarbowa 4, parter, lewo.

zdw 92 164

Poszukuję
spólniczki lub spólnika z gotówką 
1000 zł do składu koloru. Zgl. 
Kurjer zdw 92 459 

Wystawcy
pokój komfort 1—2 łóżka we willi 
Sołacz zaraz wynajme. Adres 
wskaże Kurjer zdw 92 431

Pokój
słoneczny lepszemu panu wynaj­
mę, Adres Kurjer Poznański

zdw 92 588

Przedsiębiorstwo 
spedycyjne

Ina głównej stacji krzyżowej w 
| mieście powiatowem, dobrze za-

20—25 tys. zł
pożyczki na 5 lat na I. hipotekę 
poszukuje ewentl. pośrednictwo 
pożądane. Łaskawe zgłoszenia 
Kurjer zdw 92 551

Pokój
wspólny, z calodziennem otrzy­
maniem, własna pościel, wynaj­
me od 1 czerwca. Nowy Rynek 
14/15, parter, lewo. zdw 92 522

Przyjmę
dwóch panów na wspólny pokój 
z własna pościelą. Piechorowski, 
Dąbrowskiego 33, parter, dom 
boczny. zdw 92 576

prowadzone bez konkurencji . 
»ca Kapelusze wita-1 obszernemi magazynami i 
1 po najtańszych knem zabudowaniem do sprzeda- 

Kw 2150/31 nia. Oferty uprasza się nade-
------------------—-------  siać dp ekspedycji Kurjera Po-Beczkę znańskiego zdw 92 082

Tysiąc dolarów
umieszczę w dobrze prosperują 
cem przedsiębiorstwie. Pisać 
Kurjer zdw 92 502 

zdw 92 432
Gospodarstwo

irg ziemi, dobre budynki _ 
itnym żywym i martwym

Ford
Iroczn. 27 bez nagany, kryty i 
otwarły za 2.500 zł zaraz sprze­
dam. Oferty do Kurjera Pozn.

4 pokojowe
nie z składem tanio_________ do

[sprzedania. Poznań, Górna Wil- 
Jedrzejewo, po- da 106, A. Piasecki. zdw 91 339 
-'- ja kolej, w

zdw 92 420| _Pończochy
piekne. dobre, tanie. A. 
Szymański. Poznań, św. 
Marcin 1. Specjany 

skład pończoch 
bpw 3 542-3

1.600 dolarów
pożyczę na hipotekę kamienicy w 
Gdyni na 2 lata po 15 proc, i wol­
ny pokój na sezon. Kurjer

zdw 92 591

Pokój
i komórka, II. piętro, wynajmę 
gospodarz za 2 lata dzierżawy 
zgóry. Krauthofera 20 a.

zdw 92 208

Pokój
duży, frontowy, elektr. światło, 
na 1, 2 lub 3 osoby zaraź. Jeżyc 
ka 45, II. lewo, róg ul. Mickie 
wieża. zdw 92 521

Pokój
od czerwca, frontowy, ładnie n- 
meblowany, solidnemu panu wy­
najmę. Długa 3, II. ptr. prawo, 

zdw 92 577

„Krakus“
Pocztowa 30. poleca wybór pokoi 
od 25 złotych miesięcznie.

zdw 92 519

Pokoje
na letnisko wynajmi Strzałkow­
ski, Wielkie Garbary 44. restau- 

c.ia. zdw 92 471

śródmieście
pokój także utrzymaniem, 
górna 2 a, III. prawo.

zdw 92 536
Pod

Wspólny
pokój dla dwóch panienek. — 
Gronowska. Strumykowa 11.

zdw 92 534

Małżeństwu
młod. bezdziet. odnajmę pokój u- 
meblowany. Dąbrowskiego 98. I. 
ptr., prawo. jw 1849

„Informacja“
św. Marcin 11, poleca pokoje 
umeblowane. zdw 92 332

Gospodarstwa
15 do 300 mórg ziemi tylko I 

raezanej, dogodne warunki! 
aty, wielkim wyborze polecam | 
■abel, Poznań, Wierzbięcice 

zdw 92 517

h okien oszklonych (w 
Janie) korzystnie sprze- 
Jóźwiak, restauracją, 

swo 57. zdw 92 500

Mieszkanie
pokój kuchnia 1 000 zł, rok dzier­
żawa, wskaże Wszechpolska A- 
gencja. Długa 5. zdw 92 379-80

Koń
7-letni, kary, zaraz spraeinw> 
Chwaliszewo 13._____  rw 4923

Mieszkanie
8 pokojowe centrum, II. p. kom- 
fortowe z meblami natychmiast 
do oddania. Objecie 15.000, w tem 
rok dzierżawy. Cyraniak, Poznan 
św. Marcin 63. zdw 92 068

„Informator“
poleca pokoje umeblowane dla 
pań, panów, małżeństw. Rataj­
czaka 15 (Pasaż Apollo).

zdw 92 469

Pokój
inteligentnemu panu w Luboniu 
wynajme. Zgloszennia Krzyżo­
wa 7, podwórze, parter, lewo.

zdw 92 825

Gospodarstwo .
30 kim. od Poznania, 60 mórg | 
prywatne, 48 ornej, 8 lak, 4 la

Zakopane
dłuto J. Kubińskiego sprzeda 
wille muro-wana 20 ubikacyj, wol-

Czteropoko jowe
mieszkanie, kuchnia, łazienka, 
pokój dla służącej odda zaraz 
Agentura PI. Sapieżyński 7.

zdw 92 358

Ule, t A U1V1J, KUU
pletny. cena 28 000 zlot____,,___________lotych gotów-1
ta na sprzedaż. Biuro Handlo

zdw 90 875

Mieszkanie
pokoje z kuchnia przy Placu 

Wolności odda „Osadopol“. Rze­
czy pospolite j 9._______ zdw 92 468

we
17

.Boitar^'PoziiatC' Skarbowa Pw 10 429-20.162
Akwarjum I Majątków

sprzedam. Chromieńska, Gasio- ziemskich różnej wielkośm dla 
rowskich 9. zdw 92 507 poważnych reflęktantów poszu-

— 1 "*"* kuje Biuro Rolnicze Włocławek.
Łódź motorowa | nw952s_

na 5 osób szybkość ca. 10 km. nal ir««rfa»nł»
godzinę na sprzedaż. Do obejrze-! 7. j •__
nia niedaleko od Poznania. Cena | odbiorcza na 20—40 Itr. dziennie 
850 zł. Zgłoszenia do Knrjera j śmietany, dostawa w godz. < 8 
pod dw 6231 przedpol. Oferty z podaniem ce-

---------------- ■’ - do Kurjera

Mieszkania
2—3 pokojowe za dwu letniem 
czynszem żgóry. Adres Kurjer

zdw 92 482
Mieszkanie

dwupokojowe z meblami, rok 
dzierżawa 4.900. Oferty Kurjer 

zdw 92 581

Samochód
na dogodnych warunkach spłaty 
sprzeda Ursus. Górna Wilda 89.

Pokoje
1 — 3 osób utrzymaniem (bez) 
Półwiejska 2, III. prawo.

zdw 92 479
Piękny

słoneczny pokój dwuosobowy ta­
nio wynajmę. Stroma 1, HI. pra­
wo. zdw 92 481

Pokój
ładny front. 2 panom zaraz wy 
najmę. Górna Wilda 32, I.

zdw 92 488
\ Pokój

czysty elektryczność 1. 6. dwom 
osobom wynajme. Młyńska 12 a, 
parter, prosto. zdw 92 495

Pokój
na 2 osoby dla przyjezdnych lńb 
statyeh zaraz wynajmę. Sew. 
Mielżyńskiego 5, front, IV,, — 
Knaflewski. zdw 92 328

Pokój
dla wystawców wynajme- 
Sapieżyński 2 a, III. lewo.

zdw 92 317

Plac

2 pokoje
umeblowane dla 2 osób. Mosto­
wa 33, parter, prawo, zdw 92 G“1

Umeblowany
pokój. Krydrychowicz, Wodna 1® 
[. podwórze. zdw 92 aiu

Miesięcznie
pokoje wystawcom °anAiP~ie,i 
Hotel Francuski. zdw 9J

Pokój
na 2 osoby wynajme. Nowak, 
Szkolna 6. zdw923»

W śródmieściu
pokój na biuro z telefonem za­
raz wynajmę. Młyńska 4. 
prawo. zdw 923U

Psa dobermana
I czystej rasy, wysokiego, treso 
wanego kupię natychmiast. Zgło- 

I szenia Kurier Poznański
zdpw 92 207 _____

Kupię
Ibilard używany w dobrym stanie 
I Zgłoszenia Kurjer zdw 92 206

Obuwie, najtańsze 
najlepsze

H. Strzyżewska Wodna 2 I
tro.

I ny za Itr. ---- 
I skiego zdw 91 893

Poznań

Mieszkanie
1 do 5 pokojowe za dzierżawę za­
raz wolne poleca „Komis" Sew. 
Mielżyńskiego 28, zdw 92 571

Pokój
t pościelą dla dwóch inteligent­
nych panów. Jankowiak. Gen. 
Prądzyńskiego 55. zdw 91921

' Pokój
umeblowany wynajmę. Nra„9ą,s 
skiego 19, III. prawo, zdw 9^2

bpw 3851

Ford
model 27 bardzo dobrym stanie 
nowe gumy, daszek, gotowy do 
jazdy. Drojeckł, Poznań, Wroc- 

pje- lawska 22. zdw 92 556

Mieszkanie
1, 2, 3 pokojowe wprost od go­
spodarza odda Jackowiak, Wro 
niecka 12, od 9—3. zdw 92 582

|3»aBSnE9ra<BBESSSSBBB
9 SZUKA MIESZK.

Mieszkania
3 pokojowego z wygodami poszu 
kuje. Gotówka do dyspozycji 
Pośrednicy wykluczeni Zgłosze­
nia Kurjer zdw 91 727

Panom oficerom
wynajmę 3 pokoje ceny niskie 
Matejki 5, I. prawo, godz. 2—3 

zdw 92 224
/ Pokój

umeblowany czysty 1. 6. do wy 
najęcia. Półwiejska 38, I. prą-

». I zdw 91886

Pokój
umeblowany od 1. 6. do wynaję­
cia. Masztalarska 7a, II. piętro, 

zdw 92 189

Pokój g
lra°sScÄnnymz»^

Ratajczaka 10, I-
pokój frontowy na dwie oso . 
do wynajęcia. zdw 9£wę

Pokój
umeblowany dla 9,wynajmę Rom. Szymańskiego | 
III. prawo. zdw

Wspólny .
pokój dla pana do wyna,3.<j2! 92 393 żana 21, III. prawo. zdw»¿_

. Oszkloną gablotkę 
SkiSu I rozmiaru ca 40x200 cm kupi na

papieru, cygar i galanterii przy tychmiast Dom Sportowy^ św. 
ruchliwej ulicy Poznania na | Marcin 14. dw *>¿14
sprzedaż. Informacyj udzieli A.
Maciejewski, — Stary Rynek Kupię
nr. 16/17. zdw ooJI samochód kryty. Oferty Kurjer

Pokój
dla dwóch lepszych panów do 
wynajęcia. Adres wskaże Kurjer 

zdw 92 181

Pokój .
ładnie umeblowany,
tryczność z używaniem pia 
do wynajęcia. Górna ”^92391 
III. prawo. 

Sukienki 
do Komunji św.

pończoszki,

zdw 92 497

2—3 pokoi
_ kuchnia wprost od gospodarza 
poszukuje za ewentl. czynszem 
zgóry. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 91 753

Gospodarstwo
Bieliznę pończoszki,' rękawiczki, Ifenpię zaraz w lepszej kulturze 
welony wybór wielki, ceny naj-[&Q—60 mórg dobrej ziemi. niż^e L.nlowska. Podgórna 10. wie wprost "d w.asciciela. Ofer- 

Pw 9 805-18,383 U» Kowel Poznański zdw 92 664

Zamienię
skład w Zbąszyniu z przyległem 
2 pokojowein mieszkaniem na 3 
lub 2 iadne pokojowe mieszkanie 
w Poznaniu- Oferty Kurier

zdw 92 182

Dla wystawcy
duży frontowy, słoneczny pokój 
umeblowany, osobne wejście w 
śródmieściu zaraz. Adres wskaże 
Kurjer zdw 92 264

2 pokoje, p,o. 
umeblowane lub jeden ’^.n gwsor- 
neczne do wynajęcia przs Marsz- 
cu na Przeciw .Wystawy- 
Kocha 112, I. Sierżant. zdw_»------

Pokój
na 1 lub 2 osoby wynajmę. Pr. 
Ratajczaka lla, I. wejście I. ptr., 
lewo. ad w 92 294

Pokój
skromny wynajme dla 
Polna 9. II. Kusn.erefe

5dw 92 410

panów-



13 LOKALE Biuzaliska
początkującą z ukończonym knr- 

handlowym ze znajomością 
grafji i pisania na maszy- 
poszukuje posady. Oferty

Uczeń handlowy
z ukończona dwuletnią , szkołę 
handlowa, z dobremi świadectwa­
mi poszukuje posady. Oferty “ 
Kurjera zdw 92 296

sumienny

2 pokoje
oddzielne, niekrepujace od 1. 6. 
do wynajęcia. Kopernika, 8, I. 
orawo. zdw 92 397

Pokój
umebl. do wynajęcia. Wroniecka 
10, III. wchód lewo. rw 5 042

Pokój
wynajmę. Dąbrowskiego 41, IV.
p. jw 1855

Pokój
duży słoneczny, 1 lub 2 łóżkami 
wynajmę na stałe. Beyer, Gen. 
Chłapowskiego 3, parter, od 5—8 

zdp 91 804

Pokój
dla dwóch osób. Czesława 11, III. 
¡ewo. zdw 92 388

Eleganckie
pokoje jednemu i dwom lepszym 
panom wynajmę. Plac Sapieżyń- 
ski 5,' IH. prawo. zdw 92 385

Pokój
duży dobrze umeblowany i mniej­
szy wynajmę, elektryczność, ła­
zienka. Ogrodowa 11, III. praw-o. 
front. zdw 92 369

Pokój
balkonowy lepszemu panu wy- 
najme. Kopernika 5, m. lewo, 

zdw 92 363

Frontowy
słoneczny pokój dwom panom 
lub paniom urzędniczkom wy- 
najmie samotna pani. Kanało­
wa 6, parter, prawo, zdw 92 864

Pokój
dwom panom wynajmę. Małec­
kiego. 14, II. lewo, front, 

zdw 92 3772
Pokój

wynajmę. Łąkowa 8, HI. lewo, 
zdw 92 374

Pokój
umebl. dwóm wystawcom wynaj­
mę. Wrocławska 3, H. p. 

zdw 92 063
Pokój

dwuosobowy Wielkie Garbary 88 
III. wchód z Woźnej 14 b. Ce- 
glewska. zdw 92 356

Pokój
frontowy dla 2 panów zaraz do 
wynajęcia, światło elektr. Kokot, 
Piaskowa 2. zdw 92 361

Pokoje
umeblowane wynajmie „Fragut“, 
Kozia 21. zdw 92 342

Małżeństwu
wynajmie pokój używanie kuch­
ni „Fragut", Kozia 21. 

zdw 92 343
Pokój

umeblowany do wynajęcia na 2 
osoby, centrum, front. Rzeczypo­
spolitej 2, III. prawo.

zdw 92 353
Pokój

jednemu wzgl. dwom panom x in­
teligencji od 1. 6. wynajmą. — 
Wierzbięcice 37 a, parter, lewo, 

zdw 92 469
Przyjmę

panów na pokój. Umińskiego 9 
III. we jście. zdw 89 917

Pokój
3 osobom wynajmę. Rata; 
Ha, III. prawo, 6 wejście.

zdw 92 448
Pokój

najmę. Adres wskaże Kurier 
zdw 92 457
Pokój

2 lepszym panom (paniom). 
Jawska, Łukowa 13. zdw

Bie-

Pokój
osobne wejście obiadami __
dwóch panów sto zł miesięcznie, 
Długa 12, I. prawo, zdw P
^^S^s^uka^okoju

Książkowa
szuka pokoju niekrępująceg 
15. 6. 29. na stałe. Poście, 
sna. Zgłoszenia z podaniem 
SZU do Kurjera zdw 91968

od

Pan
Poszukuje od 1. 6. pokoju z abso­
lutnie niekrępujucem wejś"J— 
UKolica obojętna. Zgłoszeni 
Kurjera zdw 91828

Pokoju
2 używaniem kuchni poszukuj 
małżeństwo bezdzietne, pościel 
Bieliznę posiadamy własna. Zgłi 
szenia do Kurjera zdw 92 248

Pokoiku
skromnego poszukuje panien 
znoszenia Kurier zdw 92 295

Młodzieniec
??, st,aie-i Posadzie szuka mał< pokoiku skromnie umeblowane 
^głoszenia Kurjer zdw 92 403

Bezpłatnie
StS^riuje pokoje umeblowa 
Próżne „Fragut", Kozia 21.

zdw 92 344
Małżeństwo

boju

Mer zdw 92 518
,askawe oferty

Po, . Poszukuję
nnSi??. umeblowanego na u»u»v 

,le 2 telefonem. Oferty Kui£zdw 92 548

Pokój
na biuro wynajmę. 
nek 45, II.

Stary Ry- 
zdw 91714

Biuro
kompletnie urządzone, telefon, 1 
śródmieście Poznania, parter od­
stąpię poważnym reflektantom 
za roczna dzierżawą. Oferty -
Kurjer zdw 92 390

K 14 DZIERŻAWY

Dzierżawa £
majątku 1.452 morgi magd. przy l 
szosie, 5 kim. od stacji, 25 kim, 
od Warszawy, na 7 lal po 50 kg - 
żyta z morgi, wysiew; 580 żyta,
34 pszenicy, 40 koniczyny, 260 
owsa, 40 saradeli. 56 gorczycy, 
¿16 kartofli wczesnych i późnych 
14 marchwi i buraków pastewn. 
80 łubinu na nawóz zielony, 122 
łąk trzykośnych, dwór 8 pokoi, 
budynki dobre, żywy: 34 konie, 
40 krów, cena do objęcia 200.000 
złotych. Biuro Handlowe „Bol- 
tar". Poznań, ul. Skarbowa 17.

Pw 10 458-20,237
Dzierżawa

60% 828 mórg pszenno-buracza- 
nej, reszta żytnio-kartoflana zie­
mia, 1 centnar z morgi ua 8 lat 
kartuzki powiat. Biuro Handlo- 
we „Boltar". Poznań, Skarbowa 
17 tel. 52-42. P 40 430-20.160

Wydzierżawię
w Puszczykowie ogród owocowy 
Kurjer zdw 92 211

Poszukuję
dzierżawy młyna wodnego lub mo­
torowego na dogodnych warun- 
kach lub też odpowiedniej posady 
jako żonaty. Mogę złożyć kaucję 
w zbożu lub gotówce. Pośredni­
ctwo wykluczone. Zgłoszenia M. 
Starybrat, Inowrocław, ul. św. 
Ducha 32. zdw 92 422

Pięć mórg
łąki, włącznie roli leżącej między 
Dolna Wildą a Drogą Dębińska 
oddam w dzierżawę. Zgłoszenia 
reflektantów Skapska Plac
Wolności 3. zdw9174o4

Na Helu
wydzierżawię dwa pawilony z 
mieszkaniem nadające się dla 
każdej branży. Zgłoszenia Ku­
rjer zdw 92 546

Do
wydzierżawienia na Górczynie 
ubikacja, nadająca się na warsz­
tat wraz z obszernem podwórzem 
i szopą. Adres wskaże Kurjer 

zdw 92 585
Gościniec

połączony z kolonjalką i rzeźni- 
ctwem. salka, ogród, stajnie zaraz 
do wynajęcia. Zając, Kościan, 
Bernardyńska. nw 10 524
S 15 LETNISKA

Hel
Pensjonat Sancta Lucia poleca 
pokoje. Czerwiec od zł 10. Żą­
dać prospekty. nw 10 4io

Zaniemyśl
Zakład Sióstr ma zaraz wolne 
pokoje dla letników. rw 4978

Trnskawiec
Pensjonat Lwowianka poleca 
słoneczne pokoje, kuchnia wy­
kwintna dietetyczna. Ceny u- 
miarkowane Zgłoszenia do Za­
rządu pensjonatu, rw 4979

Mieszkanie
2 pokojowe i kuchnia na letnisko 
Józef Górka, wieś Głuszyna, 
poczta Krzesiny. rw 5017

Tatarów
nad Prutem „Zofjówka“ — pen­
sjonat pierwszorzędny — już ot- 
warty. Pokoje słoneczne z poście­
lą. Przewyborna kuchnia domo­
wa. Tennis, radjo, dancing. Zgło­
szenia na miejscu. nw 10 513

Leśniczówka
ładna, górzysta okolica, 2 godzi­
ny koleją od Poznania przyjmie 
letników na całe łato. Kuchnia 
małopolska. Zgłoszenia Dąbrow­
skiego 54, II. lewo, kapitan Łac­
ny. zdw 92 2_2

Puszczykowo
Dwa pokoje lub jeden we willi 
przy lesie z utrzymaniem, bez. 
lub używaniem kuchni, na sezon 
do wydzierżawienia. Adres Ku­
rjer zdw 92 185

Letniska
z utrzymaniem lub bez poszuku­
ję w lesistej okolicy niedaleko 
Poznania z dogodną komunikacją 
najchętniej kierunek Ludwikowo. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdw 92 592

HF 16 OSOBISTE

Rzuconą
obelgę na p. Nowakowska cofa­
my. Żótowski, Samulanis. 

zdpw 92 27,
Nieprawdą jestl

iż wszystko drożeje podczas Po­
wszechnej Wystawy Krajowej. 
Wina krajowe i zagraniczne sta- 
le po cenach najniższych tylko w 
składzie win Sarnowskiego, Sta­
ry Rynek, (Ratusz (pod filarami), 

rw 5035
Kapelusze

przerabia według najnowszych 
modeli „Regina", św Marcin 78 
nrzy placu świętokrzyskim.

Kw 2259/60

Za
długi żony mej Aurelii * Uskich 
nie odpowiadam. Józef Lange.

«4 w 92 529

daj znak o sobie. Bolek bardzo 
prosi. zdp 92 250

fe-------ZGOBY----- ^1
Upraszam

osobę, która mnie zabrała port­
fel, o nadesłanie moich papierów 
wojskowych, które są mnie ko­
niecznie potrzebne, pod adresem: 
Paweł Langner, Poznań, ulica 
Chwaliszewo 66. u p. Nowakow­
skiego. zdw 91 510

Pies
polowczyk, brunatny, biało krop­
kowany zaginął. Parowa Gar­
barnia, Tama Berdychowska 6. 

zdw 92 301
Wilk

z Inowrocławia zabłąkał się. Ka­
mieńska, Piekary 7. zdw 92 298

Zgubiłem
książeczkę wojskową oraz popie- 
ry osobiste Michał Kouczak, któ­
re unieważniam. zdw 92 217/8

Zgubiono
torebkę srebrna zawierającą
klucz nr. 573, chusteczkę i luster­
ko firmy Janas w drodze od Kra­
marskiej — Wolnicy. Uczciwego 
znalazcę proszę o zwrot za wyna­
grodzeniem do Kurjera St. Rynek 
rw 5 046-7

Zaginął
pies (wilk) z znaczkiem Inowro­
cław. Oddać za wynagrodzeniem 
L. Buczewski, 27 Grudnia 3. 

zdw 92 523
Zgubiono

rękawiczkę biała jelonkową — 
Wieczorkiewicz, ul. Woźna l3b, 
III. zdw 92 554

Zgubiono
w Ławicy portfel z gotówką, wy­
kaz osobisty i ważne dokumenty 
Łaskawego znalazcę uprasza się 
o zwrot. Fr. Niklasiewicz, Wro­
cławska 37. zdw 92 572

gST 22 ROZMAITE

Charakter!
Napisz imię, nazwisko, miesiąc u- 
rodzenia, otrzymasz darmo okre­
ślenie charakteru, zdolności, prze­
znaczenia. Warszawa. Redakcja 
„Wiedza Tajemna“. Załączyć 
znaczek pocztowy na przesyłkę, 

nw 9 857
Wszelkie

reparacje zegaików oraz napra­
wy wszelkiej biżuterii wykonuje 
sumiennie tanio firma F. Tar­
kowska plac Wolności 11 (pod 
filarami). ?w 1726-052.96

Robótki ręczne
monogramy rysuję. Jankowska 
Stary Rynek 48, II.

bpw 3646
Parowa Pralnia 

Polonia
Hotel Polonia

ul. Grunwaldzka 19 poleca swe 
usługi hotelom. restauracjom
wystawcom jak i prywatnej kli- 
jenteli. Wykonanie fachowe,
punktualnie po cenach umiarko­
wanych. Odbiór i dostawa — 
dom. zdw 91 570

Dziecko
7 miesięczne, zdrowe oddam za 
własne. Oferty Kurier 

zdw 91 739

Przyjmę
przedstawicielstwo lub zastęp­
stwo na Wielkopolsko. Oferty 
składać z dokładnym opisem w 
Kurjerze zdw 92 039

Rzeźnik
może założyć skład w dobrej o- 
kolicy. Zgłoszenia Kurjer 

zdw 92 076
Kołdry

przyjmuje w pracę. Smoczyńska. 
Kwiatowa 8, bpw 3633

Szwajsowanie
wszelkich części metal, uskutecz­
nia fachowo i tanio. Warsztat 
mechaniczny, Szamarzewskiego 
81, zdw 92 333

Parowa Pralnia 
Polonia

Hotel Polonia
ul. Grunwaldzka 19 wejście z 
dziedzińca poleca swe usługi ho­
telom, restauracjom, wystawcom 
jak i prywatnej klijenteli. Wy­
konanie fachowe, punktualne po 
cenach umiarkowanych. Odbiór 
i dostawa w dom. zdw 91 570

Masło deser.
w wiek, ilości po cenie hurtowej 
oddaje C. Hayduk, św. Marcin 64. 

zdw 92 400
Krawcowa

poleca się poza dom. Rzeczypo­
spolitej 2, III. zdw 92 436

Poszukuje interesentów
z gotówka 10 000 zt na udział w 
budowie. Udziałowiec otrzyma du­
ży skład z mieszkaniem w Gdyni, 
kwota wliczona będzie w dzierża­
wę. Oferty upraszam pod
zdw 92 419 do eksped. Kurjera.

Egzaminy
wstępne w prywatnem Wielko- 
polskiem Gimnazjum Dr. Bruno­
na Czajkowskiego _ w Poznaniu, 
Mylna 5 odbędą się w następu­
jących terminach: dnia 1 i 3-go
wyższych U.—VII. gimn.; dnia 
4 i 5 czerwca do klasy pierwszej 
gimnazjalnej. dw 6229

———————------------
Dla

pań inteligentnych z mąjatkami 
ziemskiemi, realnościami, przed- 
siębiorstwami poszukuje się od­
powiednich partyj. Cel matrymo­
nialny. Dyskrecja zapewniona. 
Zgłoszenia „Wanda“. Fabryczna 
35 a, IV. zdw 92 007

Kresowianka
ziemianka, młoda, niezależna, po­
zna pana na stanowisku do łat 
35, chętnie oficera (wdowcy 
niewykluczeni), cel matrymonial­
ny. Zgłoszenia do Kurjera Po­
znańskiego pod zdpw 92 266

Zamożniejszy
pan lat 50, Poznaniak, pragnie 
poznać się z biedna urodna pan­
ną lub wdówka bezdzietna do ,at 
4Ó, które mają swe własne miesz­
kanie w celu matrymonialnym. 
Zgłoszenia uprasza się nadesłać 
do Kurjera zdw 92 195

Panna
z porządnej rodziny poszukuje po­
sady do samodzielnego prowadze­
nia gospodarstwa u samotnej o- 
soby od 1. 6. lub później. Oferty 
Kurier zdw 92 190

Kawaler
przemysłowiec, przystojny, Po- 
znańczyk, zamożny dla braku 
znajomości poszukuje tą droga 
towarzyszki życia, panny młodej 
inteligentnej, przystojnej z . do­
brej rodziny. Listy nieanonimo- 
we proszę łaskawie do Kurjera 
zdw 92 324. Dyskrecja zapew­
niona.

Właścicielka
nieruchomości wartości 50 000 zł, 
panna, lat 29, pozna inteligentne­
go, religijnego pana, posiadające­
go dobrze prosperujący skład lub 
na wyższem stanowisku. Cel ma­
trymonialny. Zgłoszenia do Ku­
rjera Pozn. zdw 92 417

Blondynka
przystojna, nobliwa Poznanianka 
wyjdzie zamąż za Amerykanina. 
Oferty Kurjer Poznański 

zdw 92 506

NAUKA jg|

Kursy stenografji
pisania na maszynach. Kantaka 
1, II. piętro bpw 8o»3

Polsko - Francuska
kuchnia przyjmie jeszcze kilka 
panienek od 1 czerwca w naukę 
wykwintnego gotowania, piecze­
nia ciast i tortów. Ipsiana, Młyń­
ska 4, I. zdw 91354

Pianino
wolne do ćwiczeń. Adres Kurjer 

zdw 92 058
Lekcyj

gry Aa fortepianie, fortepian do 
ćwiczeń. Młyńska 3. 111., lewo, 

zdw 89 938/9
Kursy kroju — szycia

damskiego. Zgłoszenia nrzyjmu- 
je Amalja Klawiterowa Marii 
Magdaleny 1. III. prawo naroż­
nik Raczyńskich. dw 6025/6
K 25 MUZYKA

Pianista
dobry, do kina w Inowrocławiu, 
potrzebny od 1 czerwca. Oferty 
z podaniem warunków do kina 
„Odeon“ w Poznaniu, zdw 92 308

Duet
wolny zaraz lub później. Oferty 
pod zdw 92 246

Lekcyj
fortepianu udziela nauczycielka. 
Ratajczaka 10, I. zdw 92 401

Na procesje
mogę jeszcze pięknie umunduro­
wane i dobrze zgrane orkiestry 
dostarczyć. Guziński. Aleje Mar­
cinkowskiego 28, telefon 39-27. 

bpw 3659
Jazzbandzista

gra także skrzypce (obligat) wol­
ny zaraz. Oferty do Kuriera 

zdw 92 570
glf27 SZUKA PRACY Wi

Ogłoszenia do 30 słów dla poszu­
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych

Samodzielny
elektro-monter

poszukuje zaraz posady. Miejsco­
wość obojętna. Zgłoszenia do:
Kasprzak, w Janowcu, pow. Żnin 

dp 6204
Wdowa

inteligentna z lepszej rodziny lat 
36 poszukuje posady w matem 
gospodarstwie domowem u sa­
motnej osoby lub starszego pań­
stwa w lepszym domu. Oferty 
Kurjer zdw 92 590

Pielęgniarka
wład. językiem polskim i niem. 
z kilkuletnią praktyka poszukuje 
posady do dzieci, względnie nie­
mowląt. Zgłoszenia Agencja
Kurjera Pozn.. Gniezno 207. 

nw 10 424
Żelaźniak

młodszy z 4 letnia praktyka w 
składzie żelaza, materiałów bu­
dowlanych i spedytorstwie po­
szukuję posady Łaskawe zgło­
szenia do Kurjera Poznańskiego 

zdw 90 872

Praczka
poszukuje prania poza dom 5 zł 
dziennie. Łaskawe oferty Kurjer 

zdw 92 567
Wdowa

samotna z dobremi poleceniami 
poszukuje uprzątania biur ewetl. 
z małem mieszkaniem. Łaskawe 
oferty Kurier zdw 92 566

Inteligentna
wzorowo wychowana, z lepszego 
domu panienka, muzykalna, przyj­
mie w lepszym domu posadę do 
dzieci. Zgłoszenia do Kurjera 

dw 6 049
Dzielny ekspedjent

w konfekcji męskiej, posiadający 
11 lat praktyki poszukuje posady 
zaraz. Oferty Kurjer zdw 92 584

Warszawianka
z rocznym kursem freblowskim, 
z szyciem dziecięcem i haftem, 
poszukuję posady do dzieci. Ła­
skawe zgłoszenia Kurjer 

zdw 92 573
Szofer

mechanik poszukuje pracy od 1. 
6. najchętniej na wozach prywa­
tnych. Oferty Kurjer St. Rynek 
rw 5 041

Handlowiec
młodszy z branży delikatesów, 
dzielny ekspedjent i dekorator z 
dobremi świadectwami zaraz po­
szukuje posady. Oferty do Ku­
riera pod jw 1 853

Dziewczyna
do wszystkiego z gotowaniem po­
szukuje posady od 1. 6. Mar­
szałka Focha 64, III., Nicolin. 

jw 1 851
Inteligentna

panienka poszukuje posady do 1 
lub 2 dzieci zaraz. Oferty Kurier 

zdw 92 565
Krawcowa

rutynowana poleca się poza dom 
i na wyjazd. Oferty Kurjer 

zdw 92 238
Krawcowa

dzielna poszukuje stałej posady 
najchętniej do dworu. Oferty 
Kurjei- zdw 92 239

Początkująca
panienka z ukończoną szkołą 
handlową, maszyna, stenografia 
polska, szuka posady. Oferty 
Kurjer zdw 92 191

Panienka
poszukuje posady jako maniku- 
rzystka, chetnie nauczy się fry- 
zjerstwa. Oferty Kurjer 

zdw 92 244
Panienka

lat 16 z wykształceniem 4 klasy 
szkoiy wydziałowej poszukuje ja­
kiejkolwiek posady, Oferty Ku­
rjer zdw 92 255

Panienka
inteligentna poszukuje posady 
do dzieci łub jakiej innej zaraz. 
Łaskawe zgłoszenia Kurjer 

zdw 91 335
Syn

kupieckiej rodziny poszukuje po- 
sady w branży żelaznej jako 
uczeń, o ile możności na prowin­
cji. Zgłoszenia do Kurjera 

zdw 90 888
Szwajcer

z 10-ietnią praktyka z 3 pomocni­
kami poszukuje posady od 1 lub 
15 czerwca. Stefan Jankowski, 
Barchlm, poczta Bucz pow. śmi- 
Siel. zdw 91 625

Szofer
inteligentny zmieni posadę. Zgło­
szenia Kurier zdw 91 618

Elew gospodarczy
lat 20. mający dwa kursy szkoiy 
rolniczej poza sobą, obznajmiony 
z ksiązkowością, poszukuje posa­
dy. Łaskawe oferty Kurjer 

zdw 91 584
Panienka

lat 18 z wykształceniem 5 klas 
szkoły wydziałowej poszukuje ja- 
kiejkolwięk posady, Oferty Ku­rjer zdw 92 256

Służąca
poszukuje posady do wszelkich 
?rao “omowyęll najchętniej do i 6 osób. Zgłoszenia Kurier 

zdw 92 265
Do 3.000 kaucji

zai Posad<3 woźnego, inka- 
P?rtJera. Łaskawe oferty do Kurjera zdw 91 383

Mężczyzna
Poszukuje pracy do koni 

lub jakiejkolwiek innej. Oferty Kurjer zdw 92 307

Robotnik
lat 25, z dobrej rodziny, zdolny 
ao wszelkiej pracy poszukuje po- 
sady. Oferty Kurjer zdw 92 293

Szofer
Poszukuje posady prywat­

nej. Zgłoszenia Kurjer 
zdw 91 421
Szofer

trzeźwy, sumienny poszukuje po­
sady. Zgłoszenia do Kuriera Po­
znańskiego zdw 91 415

Szofer
trzeźwy,

(¿Sie’ ZiŁlJ Ul -----siedemtygodniowa praktyka
tchaniczna, naprawy samocho- 
w. z dwumiesięczna praktyka 
tdna, fachowiec, specjalistą na 

.żda markę samochodu, biegły 
jeżdzie na ciężarówce, obejmie 

z bardzo _ dobremi 
ii i poleceniami po-

ad 1 czerwca lub później 
Oferty do Kurjera 

zdw 92 326 

prace

szyć

Panienka
jdziny, umiejącą cc 

przyjmie posad* do
____  riOr

przyjmuje L. Włodarkó- 
Inowrocław, Orłowska 38. 

zdw 92 423 _________
Początkująca

>wa pisząca na raaszyni®

zdw 91 7ti9
Służąca

~ gotowaniem poszukuje 
Oferty Kurjer zdw 91 864

posady

Pokojowa 
do hotelu lub na wyjazd posyu- 
kuje posady zaraz, pferty Ku­
rjer zdw 91 926

Czeladnik piekarski
poszukuje posady, również wy­
uczyć się cukiernictwa tylko w 
Poznaniu. Łaskawe zgłoszenia 
Kurjer zdw 91 927 .

Gospodyni
kucharka samodzielna Ssomjb- 
kuje posady od 1. 6. lub 15. 6. 
Oferty Kurjer zd 91 937

Française
cherche place pour l'été. Adresse 
Kurjer filjo Marsz. Focha 56.

zdw 92 442
Poszukuję

miejsca u samotnego pana jako 
gospodyni lub pokojowa. Okolica 
obojętna. Adres wskaże Kurjer 
zdw 92 407 

Dziewczyna
uczciwa, pracowita i czysta z 
długoletniemi świadectwami de 
wszystkiego poszukuje od Ł l 
posady. Oferty Kurjer

zdw 92 365 ___
Dziewczyna

chętna i pracowita poszukuje po­
sady do wszystkiego z gotowa­
niem od 1. 6, Zgłoszenia do Ku­
rjera zdw 92 371 

Cholewkarz
samodzielny, były kierownik fa­
bryk krajowych i zagranicznych, 
znający wszelka pracę wchodzą; 
cą w zakres cholewkarstwa _ i 
obuw-nictwa, specjalność długie 
buty „Angliki" poszukuje posa­
dy. Oferty Kurjer zdw 92 354
Inteligentna panienka

z 6 kl. gimn wykształceniem, po­
szukuje posady do dzieci jako 
nauczycielka wychowawczyni, 
najchętniej na wieś. Zgłoszenia 
Kurier zdw 92 077.

Szofer
kawaler, trzeźwy i sumienny, po­
szukuje posady prywatnej, naj- 
chętnfej na samochód ciężarowy 
za złożeniem kaucji 1.000 zł. Ła- 
kawe zgłoszenia Kurier

zdw 92 080
Szofer

kawaler, z kaucja, poszukuje 
posady zaraz. Zgłoszenia do Ku­
rjera zdw 92 040 

Służąca
uczciwa, porządną poszukuje PO; 
sady do wszystkiego, do małej 
rodziny. Oferty Kurjer

zdw7 92 038
Bona

wychowawczyni z kilkoletnia 
praktyka, dobremi świadectwa­
mi, znajaca szycie i robótki, 
przyjmie posadę na stale lub ja­
ko przychodnia. Zgłoszenia Ku­
rjer zdw 92 036 

Samodzielna
gospodyni poszukuje posady do 
samotnej osoby. Zgłoszenia Ku­
rjer zdw 91 987

Starszy ogrodnik
kawaler z długoletnia praktyka, 
obeznany w swym zawodzie po­
szukuje od 1. 6. 29, stałej posady. 
Łaskawe zgłoszenia do Kurjera 
Pozn. zdw 92 075

Panienka
inteligentna poszukuje w salo­
nie mód posady. Zgłoszenia Ku­
rjer zdw 92 095

Stenotypistka
polsko-niemiecka. początkującą, 
poszukuje posady. Oferty

zdw 92 022
Mleczarz fachowy

długoletni kierownik, poszukuje 
posady zaraz lub później. Łaska­
we zgłoszenia uprasza Martenka. 
Poznań-Starołęka. zdw 92 175

Kuchmistrz
dyplomowany (Poznańczyk) na 
stanowisku szefa kuchni zmnienil-

’letnie posadę. Oferty do Ku­
rjera zdw 92 177

„, . Sto
iiato- Poszukuje „Informator"! 
ttatajczaka 15 «dw 92 470

Krawcowa
wykonuje płaszcze, suknie, wszel­
ką bieliznę, ubranka, kapdnsze. 
Ceny przystępne. Ul. św. Waw­
rzyńca 34b, u p. Pietrzak.

1868

Wolontariusz
z ukończona szkoła handlowa i 2 
letnia praktyka w składzie towa­
rów krótkich, manufaktury, kon­
fekcji męskiej i kolonjalnych pra­
gnie zmienić posadę. Zi '
Kurier Fon. «dw 9

Panienka
poszukuje posady jako początku­
jącą lub uczenica do biura. Zna 
maszynę. Zgłoszenia Kurjer

zdw 91 459

Inteligentny
młodzieniec mający 6 kl. gimn., 
obznajmiony z praeam* biurowe- 
mi, poszukuje posady' biurowej 
lub innej. Łaskawe oferty Ku­
rier Poznański zdw 92 018

Pokojowa
z dobrej rodziny, uczciwa, poszu­
kuje posady. iw98rt; ” '

Gosposia
poszukuje posady do samotnej 
osoby zaraz lub później OfertrKurier zdw 92 328 I M •



Strona 20 = Kurier PoznaKsH, ponłetiziałeE, 27 maja 1929 =3 Sumer 24Í■'

Kucharka
lat 21 z praktyka z dobreml świa- 
dectfami poszukuje posady ewen­
tualnie jako ekspedientka ma za­
miłowanie, od 1. 7. Adres wskaże 
Kurjer zdw 92 144

Uczeń
¡lekarski może się zaraz zgłosić, 
ćenger, uL Gen. Pradzyńskiego 

54. zdw 92 544

Stenotypistka i Służąca I Dziewczynę I Porządny
młodsza do zastępstwa tylko na uczciwa z gotowaniem i, praniem do wszystkiej z samodzislMm chłopie do PMyłek^^a hiM« ». 
1 miesiąc może się zgłosić. 8t do bezdzietnego małżeństwa po- gotowaniem poszukuję od l cwr raii potrzeony. ldw w411
Barelkowski, hurtownik kolonjal-Itrzebna. Zgłoszenia Spokojna 29 wca Domeracka, Górna Wilda Wrocławska -------- zuw 4U

Nauczycielka
inteligentna, młoda, poszukuje 
posady. Zgłoszenia Kurjer

rw 5014

Obuwników
wywrotkarzy przyjmie Praco­
wnia Obuwia, Wielkie Garbary 
42. zdw 92 501

na, Poznań, nl. Woźna 18. 
Pw 10 669-21,395

HL prawo. zdw 92 300 42, I.

Buchalter
młody z praktyka tartaczna, leś­
na, gosp., piszacy na maszynach, 
znający stenografię poszukuje 
posady. Kurjer zdw 92 198

Dziewczyna
do dziecka potrzebna zaraz. Pół- 
wiejska 8, II. lewo. zdw 92 493

Poszukuję
krawcowe na odzież robocza poza 
dom. Kramarska 7.

zdw 92 199

Pomocnik
Dwie kobiety I Kierownik I fryzjerski potrzebny na Btałą po-

które pracowały już przy obcia- samodzielne stanowisko z kaucja sadę. J. G“?£,y.Mar. Foeha W. 
ganiu wody sodowej potrzebne 1 000 zł potrzebny zaraz do Gme- zdw «2 44Ugania wouy auuuwcj puuawu«. i x
zaraz. Zgłoszenia Karpiński, Da- zna. Zgłoszenia Fabryczna 85b, 
browskiego 28, między godz. 8-111 Ptr., lewo. zdw 92 450-1

zdw 92 542

Ogrodnik
żonaty z praktyka rolnicza po­
szukuje posady zaraz, zajmie się 
także rolnictwem w większem 
gospodarstwie. Zgłoszenia Kurjer 

zdw 92 197

Chłopiec
do posyłek potrzebny zaraz. Zgło­
szenia pisemne do Kurjera pod 

zdw 92 492

Służąca
zaraz potrzebna. Woźna 14 b, III 

Cegłewska. zdw 92 337

Kucharki
dobrej b pieczeniem i dobrem go­
towaniem poszukuje Babiński, 
św. Wojciech 19/20. zdw 92 505

Zdolna
krawcowa potrzebna zaraz Pra­
cownia sukien „Wanda", Górna 
Wilda 52. zdw 92 330

Poszukuję
3 do 5-cin inteligentnych pań lnb 
panów do rozsprzedaży artystycz­
nego albumu pamiątkowego P.

2 uczni
. _ .potrzebni zaraz. Centrala Spo-Posługaczka żywcza, ul. Wroniecka 12.

potrzebna. Mostowa 5, I. lewo.j zdw 92 586
zdw 92 375 Dziewczyna

wfkr^^otrzeb^SiFka^^tycłblfryzjerski^^ra^n^lMaz.R^ch-l tomem potrzebna

Zysk zapewniony. Oferty pod ter, Marsz. Focha 70. zdw92diU|ka 12, 11. prawo, 
zdw 92 287 ---------------- -----

Szofer
kawaler trzeźwy, sumienny, pew­
ny w jeżdzie poszukuje posady. 
Zgłoszenia Kurjer zdw 92 200

Czeladnika
krawieckiego przyjmie zaraz ni 
Łukasiewicza 1. II. zdw 92 510

Kilku
inteligentnych chłopców. 1 dobry 
blacharz zaraz potrzebni do fa­
bryki. Zgłoszenia po południu. 
Stemicki, Kolejowa 19.

zdw 92 213

która rozumie pranie, spanie poza 
otrzebna zaraz. Wyso- 

zdw 92 416

2 spodniarzy I Dziewczynę
Prasowaczki poza dom potrzebni natychmiast do posyłek przyjmie Pralniai, —

dzielne do sztywnej bielizny po- Bracia Dobrogowscy, Rynek Śró; Piekary 3.___________ zdw 9- 579
’ ■ " " " ’ zdw92362| ochroniarka

dzielna do żłóbka na Jeżycach po­
szukuje Parowa Pralnia bielizny | decki 1. 
Polonia. Ul. Grunwaldzka 
Dziedziniec Hotelu Polonia, 

zdw 92 310
18,

Szofer
i 3 miesięczna praktyka warszta­
towa poszukuję posady prywat­
nej. Nogaj, Chwaliszewo 64.

zdw 92 331

Stenotypistka .
początkującą, władająca jeżykiem SiUZHCa
polskim i niemieckim natychmiast | do wszystkiego z dobremi świa- 
poszukiwana. Zgłoszenia telefo-1 dectwami potrzebna zaraz lub od 
mczne między godz. 9—10 podli czerwca. Warmińska, Małec- 
nr. telefonu 75-51. zdw 92 5111 kiego 25. zdw 92 171

Chłopiec ____________  ,
do rozwożenia towaru wózkiem trzebna zaraz. Zgłoszenia od 
potrzebny. Zgłaszać się do fabry- 10 przed południem, buchowiąko- 
ki ul. Mostowa 15. od 4—6. |wa. Słowackiego ao. dw 6233

zdw 92 347 * LZ— Rutynowanego 
sprzedawacza rowerów

Panienka
znająca stenografię, koresponden 
cję, książkowość i pisanie na ma­
szynie szuka posady.
Kurjera zdw 92 297

Oferty do

Za

Kurjer zdw 92 498
Uczciwa

służąca, młodsza, z cośkob 
gotowaniem szuka posady o 
6. Oferty Kurjer zdw 92 349

Technik

.wincji. Zgłoszenia Kurjer 
zdw 92 352

Cukiernik

rjer zdw 92 463
Mężczyzna

inteligentny, władający

jakiejbadź posady, 
rjer zdw 92 455

Bufetowa

zdw 92 440
Bufetowa

dzielna przyjmie stała posadę i 1. 6. lub 15. 6. Oferty Kurjer
zdw 92 439
Służąca

pai.stwa 73riz.
rjer zdw 92 453

Panienka

Kurjer zdw 92 413
Polecam

kucharki, pokojówki i 
służbę. Kranzowa, Rat 
telefon 28-17. :

Wzorowo

szych dzieci. Oferty Kurjer 
zdw 92 360

Posługaczka

Marcin 3.
Panienki

Matejki 5.

Polecam
>anny służące.

zdw 92 508
Służąca

2, I. prawo.

dyplomowanej poszukuje 
zaraz na stałą posadę 
Szpital Powiatowy 
w Chełmnie. Zgłoszenia 
piśmienne z zapodaniem 
pensji przyjmuje do 

15. VI. r. b.
dw £194

Kucharka
restauracyjna dłuższy czas prak­
tyki szuka posady. Oferty Ku­
rier zdw 92 336

Ekspedjentka
z branży bławatów poszukuję po 
sady. Oferty Kurjer zdw 92 216

Posługaczka ,
młodsza, czysta i zdrowa, znają- młoda
ca pranie bielizny i prasowanie, 
potrzebna zaraz na przed polud 
nie. Czesława 15, II.. lewo, 

zdw 89 959

Posługaczka
z dobremi świadectwami

do południa potrzebna. 
Kurjer zdw 92 219

Oferty

Służącą
uczciwa., dobrze poleconą, naj­
chętniej wiejska, która umie tak-, . .
że gotować przyjmę. II. Szymań- JUiOuSZa _
ski, skład cygar, PI. Świętokrzy- inteligentna ekspedjentka, która * .. Oferty z poda-aki 3. zdw 92 589 może złożyć kaucje, lub dać g wa- P?e“uk^eru^ó w' do Kur jera p£

Irancje na samodzielne stanów- fi k¡ zdw92 485
sko, panienka majac chęć wyu- -------------------
czenia się kupiectwa mogą się Pneadazgłosić z podaniem referencji »uouuu
Dom Sportowy, św. Marcin 14. do młyna za pożyczkę 2.000 zł z 

dw 6215 mieszkaniem zaraz wolna. Zgło­
szenia Blicharski, Półwiejska 26. 

zdw 92 490

Pomocnik £
krawiecki na miarowa Drace mo- 
że sie zaraz zgłosić Jan Stesik. — 
Grodzisk. Nowotomyska 27.

nw 10 461
Potrzebny |

zaraz służący, kawaler, z pod 
tresury kamerdynera. Wymaga- 
ne dobre świadectwa. Zgłaszać 
się osobiście Gościejewice. stacja j 
Bojanowo pozn„ pow. Rawicz. a

dw 6107/8 ®
Uczenica

do składu instrumentów muzycz- - 
nych może się zaraz zgłosić. — 
Zgłoszenia Kurjer zdw 90 423 „

Posługaczka _
porządna, uczciwa, dobrze pole­
cona potrzebna zaraz na stale do 
prac domowych. Zgłoszenia W. ® 
Patykowa, Aleje Marcinkowskie­
go 6. zdw 91 737 i.

i Poszukuję 1
' książkowej na majątek. Oferty 

proszę nadsyłać pod adresem Ma- f 
jatek Góry. p. Skulsk, zdw 92 176 7

s Kucharka s
ew. młodszy kucharz, tylko siła 0 
pierwszorzędna, znająca bufet o 
zimny i kuchnię warszawska, po­
trzebna zaraz lub od 1. 6. do

1 pierwszorzędnej restauracji w 1 
Bydgoszczy. Oferty z odpisami ’ 
świadectw, podaniem wymaganej 
lensji skierować pod „Kuehar- . 
ta" do „Par", Bydgoszcz. Dwor-

i cowa 72. Pw 10 646-63.469
h —„ . ADziewczyna z

umiejąca podnosić oczka w poń- z 
czochach może się zgłosić. Adres 7‘ 
wskaże Kurjer zdw 92 005

-
i Posługaczka 0

na cały dzień zaraz potrzebna. 
Doemer, ul. Półwiejska 19. III. „ 
p. zdw 92 056 j1

Student
3 Wyższej Szkoły Handlowej z 

iraktyka biurową potrzebny na
3 miesiące letnie do przedsię-

- biorstwa handlowego z pensją
- 200 zł miesięcznie. Oferty do 

Księgarni E. P. Michel, Konin.
zdw 92 083

Zegarmistrz
• zdolny pomocnik na prace mie- 

szaną potrzebny. W. Mayer. No­
wa 11. zdpw 92 223

£ Poszukuje
’. się zaraz 2 inteligentnych panie- 
9 nek do gospodarstwa domowego 

za miesięczna pensją Konieczną
jest także znajomość języka nie- 1 

a mieckiego. ponieważ musza rów- 
a- nieź w składzie pomagać. Zgło- 
i, szenia przyjmuje Reimann. Po- 
50 znań, ul. Poznańska. Lunapark.
— zdpw 92 227
e> Ekspedjentka

samodzielna z branży kolonialnej
5. wolny stół, stancja. Zgłoszenia z 

fotografia i żądaniem pensji do
— Kurjera zdpw 92 254
a. 10—15 akwizytorów
e- i akwizytorek

na Poznań i prowincję, do sprze- 
11 dąży dolarówek i obligacyj pań- g stwowych, dla zdolnych stała 

pensja od 250—300 zł miesięcznie 
f oraz 5 proc. Oferty składać moż- 

liwie z fotografią do Kurjera
zdpw 92 263

Pomocnika gastronom.
l zaraz lub od 1. 6. poszukuje Ho­

tel Centralny, Rawicz Wlkp. —
1 Pożądana kaucja przyn. 500 1

do obj. bufetu na rachunek.
1 dw 6196
> Cukiernik

pierwszorzędna siła, może sie 
zgłosić zaraz lub od 1 czerwca

. 29 r. Leon Węsierski. cukiernia- 
piekarnia, Kartuzy—Pomorze.Tl dw 6192

Uczeń piekarski
¡ebny zaraz. Mieścisko, Ry­
li, powiat Wągrowiec.

zdw 92 221
Ekspedjentka

a do składu delikatesów 
jotrzebna. Zgłoszenia Wieł- 
arbary 35. zdw 92 226

Uczeń
ukończoną szkoła handlową wy- 
-:-’owa potrzebny. Zgłoszenia o- 

te od godz. 10—11 lub od 17— 
Hurtownia drzewa okrągle- 
artego, Koralewski, Poznań, 

lowackiego 16, ptr. zdw 92 228
Prasowaczka

dom potrzebna. Janiakowa. 
sczypospolitej 8. zdw 92 187

Krawczyni

Uczeń
| zegarmistrzowski potrzebny.
Chwiłkowski. św. Marcin 40. mr i * j » I 92 467Maszynisty-drukarza----------------------

samodzielnego pracownika, ruty- Chłopca
nowanego w pracach kliszowych Lj0 posyłek potrzebuje. Celanow- 
trójbarwnych poszukuje sie na sw Strzelecka 12. zdw 92 312 
stałą posadę do Krakowa. Zgło­
szenia z podaniem dotychczaso­
wej pracy pod: „Dobra posada"! 
do biura „Prasa", Kraków. Kai- 
melicka 16. nw 10 526

Kwest ja obuwia

Pielęgniarka
do niemowlęcia, wykwalifikowa-I 
na potrzebna zaraz. Zgłoszenia 
z erferencjami, wymienieniem 
kursów przebytych i podaniem 
warunków nadsyłać pod adre­
sem: Teresa Górska. Kamienica 
poczta Pruszcz-Bagienica Po­
morze. dw 6221

Chłopiec
potrzebny do posyłek ..Witraż“ 
Dominikańska 1. zdw 92 54? I

Gimnazjum Żeńskie
Ireny Szczuka w Rabce poszuku 
je kierowniczki (ka), prefekta 
oraz sił kwalifikowanych do ję­
zyka polskiego, francuskiego i 

;iawBKa oo,. muzyki na przyszły rok szko’
zdw 92 2681 dw 6163

pełnemi prawami gimnazjów państwowych, pl. Świętokrzy- 
” 1 II p. przyjmuje dziewczynki od 6-10 lat. Kancelaria 

ta codziennie od 11 - 1. Egzamin wstępny począwszy
klasy odbędzie się w sobotę, 1 czerwca o godzin:' 

po południu.
:yna Sokolnicka, właścicielka i przełożona 

plac Świętokrzyski 4, II p. z w 16522-3
Podróżującego

ego, inteligentnego, dobrze 
'wadzonego na miasto Po- 
na stałą posadę poszukuje 

najpoważniejsza fabryka 
k i likierów. Oferty z odpi- 

świadectw i referencjami

Uczeń (nica)
do biura z dobrym charakterem 
pisma i zdolnościami rachunko- 
wemi zaraz. Zgłoszenia ze świa-. 
dectwenp szkolnem etc. Koopera­
cja Spoź. Sp. z o. o. Górna Wilda 
76, pomiędzy 12—15.

zdw 92 465
Dziewczyna

zdw 92 27Ó
Czeladnika

zdw 92 290
Panna

Panna
zdw 92 395

Dziewczyny
zdw 92 383

zdw 92 340
Zawijaczkl

zdw 92 346

Dziewczyna

DLA PTAKA NIEBIESKIEGO

fOaśw.- .|llll.

©Ife

Stenotypistka
pisząca biegle na maszynie 
.Ideał" lub „Orzeł“. Warunek 
oezbłędna znajomość języka pol­
skiego i niemieckiego, może się 
zgłosić do „Par“, Aleje Marcin­
kowskiego 11, pod nr. 21,402.

Pw 10 677-21,402
Ręczniarka

na miarowa prace dobra siła po-1 
trzebna. Bartkiewicz, Kwiatowa 

wysoki parter. zdw 92 4091
Chłopcy

do sprzedaży pocztówek potrzebni. 
Oferty Kurier zdw 92 408

to źródło dochodów! Uhierze się 
elegancko i dyskontuje wzbudzo­
ne .zaufanie! — Dutkiewicz, ul. 
Gwarna 8, eleganckie obuwie to 
wystarczy! Kw 2268

Książkowa
młodsza samodzielna znająca ję­
zyk niemiecki potrzebna Chwił­
kowski, św. Marcin 40.

zdw 92 466
Młody

czeladnik kowalski może sie zgło­
sić Bartkowiak, Piaskowa 6/7. 

zdw 92 462

Fryzjerski
pomocnik ze stancja potrzebny. | 
Górna Wilda 82. zdw 92 4431

Gospodynię
samodzielną umiejącą dobrze go­
tować, poszukuję zaraz. Zgło-1 
szenia do Kurjera pod 

zdw 92 446

Wspólnika
przyjmie kino wędrowne, udział | 
} 500. Zgłoszenia zaraz Kurjer 
_________ zdw 92 458

Biegłe
pakierki do pakowania cukier­
ków mogą się zgłosić. Wytwórnia 
cukierków. K. Tyroli, Aleje 
Marcinkowskiego 28.

______ zdw 92 578______

Kilka chłopców
do sprzedaży cukierków. • Zgło­
szenia Bufet kina Apollo, 

zdw 92 415

Dziewczyna
uczciwa z gotowaniem potrzebna. 
Marszałka Focha 172 I. Leon- 
hardt, piekarnia._____ zdw 92 486

Nauczycielka
wychowawczyni muzykalna po­
trzebna od 1 czerwca rb. Zgło­
szenia ul. Matejki 68, Wandelto- 
wa zdw 92 487

Dziewczyna
I do wszelkich prac domowych i 
zamiłowaniem do dzieci potrze­
bna zaraz. Kłosowska, Wromec- 

I ka 19, n.___________ zdw 92 496
Krawcowa

i dobra potrzebna w dom zaraz. 
Zgłoszenia Małe Garbary 6. par-

| ter, lewo._________ Kw 2 283
Służąca

I potrzebna zaraz. Poznański Za­
kład Ortopedyczny, Gasiorow-

| skićh 7._________ _____ dw 6 217
Służąca

, z gotowaniem i wszystkich prac 
I domowych potrzebna od 1. 6. Zgło­
szenia Mielcarek, Półwiejska 19. 

zdw 92 530
Panna

i do bufetu i obsługi gości zaraz po­
trzebna. Mostowa 32, restauracja. 

________zdw 92 477_____ __

Posługaczka
zaraz 9—12 potrzebna. Zgłosić 
Nowakowski. Keya 4. III. Jeżyce* 

zdw 92 476

zdw 92 525
Ręczniarkl

trki na konfekcje męs„„ 
, III. lewo. zdw 92 524
Dziewczyny

w zawijaniu cukierków 
ię zaraz zgłosić „Rom 
lia cukierków. Stawni

zdw 92 533
Kilka

lanienek inteligentnych na P. W. 
Ł z kaucją 300 zł potrzebne. — 
?ensja 300. Zgłoszenia od 9—10, 
Poznań, ul. Lodowa 3, u p. Op- 
izała, III. wchód. zdw 92 531

Czeladnik

zdw 92 304

oba wydania .atwn wlącuue tygodniowego dooataa duatr.
’ ’ zł 4.00, w agencjach w mieócie zł 4.60,

odnoszeniem przez pocztę poza Pozna* 
pod opaską w Polsce zł'9,00, pod opaską w innych kraj ach zł U,00.

. ..----- —si.x_ —dawn. nie odpowiada
odowa^a.

Telefony do redakcji i administracji: 4461, 1476, 3807. 3524, 3525. 4072, ?

J r, i o ua czerwiec J92S r. za oba wydania .axwn w ii 
r rz e U pi d l d „¿lustracja Potnaneka" : w Poznaniu w eksped. zł 

1 - z odnoszeniem do domu w Poznaniu zł 4,70, z od)
aiem miesięcznie zł 4.86, Kwartalnie zł 14.68, pod opaską w Polsce zł 9,00, pod W razie wypadków, spowodowanych siła wyższą, przeszkód w zakładzie, strajków itp,.
2 a dostarczanie pisma, a abonanoi nie mają prawa domagania się oiedostarczon. numerów lab odszk<

2 podróżujących
na miasto Poznań, dobrze zapro­
wadzonych poszukuje Brzeziński. 
Wytwórnia cukierków, Domini­
kańska 5. rw 5 048

Dziewczyna
przychodnia, uczciwa, może się 
zgłosić. Pieprzyk, Różana 5.

:d’zdw 92 412

F1
Potrzebny

mocnik krawiecki na miarówkę. 
Brlicher, Bukowska 5. 

rw 5 045
Krawcowe

poza dom na bieliznę męska i 
damska. Gadomska, Wodna 6. 
skład. rw 5 043

4 ekspedjentki
li tylko z branży obuwia, siły ru­
tynowane. samodzielne, potrzeb­
ne zaraz. Zgłosz. osobiste od godz. 
8— 10 i 6—7, piśm. z dołączeniem 
życiorysu, kopji świadectw i po­
daniem wysokości pensji przyj­
muje Rozmarynowicz, St Rynek 
93, Ł ptr._________ rw 5 044

2 pomocników
fryzjerskich poszukuje zaraz, 
Szambelan, Poznań, ul. Dąbrow­
skiego 52. jw 1 854

Agenci pilni
zarobią do 200 zł tygodniowo. — 
Akawon, Fabryczna 1, I. ptr.

zdw 92 229/30
Służąca

do prac domowych i ogrodu 
trzebna. Adres Orędownik 

d 6187

Dziewczyna
uczciwa, wierna i porządną d 
wszystkiego z gotowaniem po­
trzebna od 1 czerwca 1929 Zgło­
szenia Piekarnia i cukiernia nl. 
Półwiejska 2. zdw 92 f~ f

Na chrzciny
ofiaruj coś ze złota. 
Będziesz zodowolony, 
jeśli przyjdziesz do 
firmy W. Mayer na 
Nową 11 właśc.: L. 

Nalaskowski.
Pw 10673/20,171 ______„

Humor zagraniczny

s= Kobieta przeważnie mówi zupełnie coś innego an - 
żeli myśli... \ . z ¡«i— To zależy. Jeżeli zaproponujesz zaofiarować j / 
sznur pereł — a ona ci odpowie tak — to z pewnością i 
myśli inaczej! (Le Matic Paryż) S. r•

aA strome 6-łamowaj 26 gr, na stronie 4-łamowej 60 gr, na stronie czwarte, 100 gr, na stro- JjlUdliCilla nie drogiej 120 gT, przed wiadomościami potocznemi 200 gr od l-łamowego milimetra.
............................... nia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20^/c nadwyżki. Ogłoszenia do wyaanu

porannego przyjmujemy do godz. 18,80, w nagłych wypadkach do godz. 22 o stróża*, do wydania wieozornego do ?odz. 
w dni przedświąteczne do godz. 9 orzed ooł. Drobne ogłoszenia słowo napisowe (tłusto) 30 gr, teażde dalsze słowo 15 jr 
Za różnicę między zestawem a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutez matrycowania, wydawnictwo nie odpowiada 

niedziele, święta i nocą tylko 1476 i 3524. — P. K. O. Poznań nr. 200149. _
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